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Osiągnięcia rządu Patriarchy Mirona
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P atria rch a M iro n C h ristea , szef rząd u  

K aro la II, k ró la  R u m u n ii, o g ło sił p rzed  k il­

k u n asto m a d n iam i p ro k lam ację d o n aro d u  

ru m u ń sk ieg o . P rzed staw ił w  n ie j d o ro b ek  

w y siłk ó w  rząd u za p ięć m iesięcy sp raw o ­

w an ia sw y ch fu n k c ji. Z n am ien n e je s t to  o -  

ręd z ie . P o d n o si o n o szczeg ó ło w o o siąg n ię ­

c ia w y p ływ ające ze zm ian tech n ik i rząd ze ­

n ia p o  w p ro w ad zen iu  n o w eg o  u stro ju k o n ­

s ty tu cy jn eg o .

P ro k lam ac ja zaw iera śm ia łe i m ęsk ie  

s tw ie rdzen ia . S ęd z iw y p a tria rch a m ó w i w  

n ie j b o w iem , że p rzed  o b jęc iem  p rzezeń  

rząd ó w  k ra j b y ł o słab io n y  w strząsam i w alk  

w ew n ętrzn y ch s tro n n ic tw p o lity czn y ch .  

W alk i b ra to b ó jcze u n iem o żliw ia ły jak ąk o l­

w iek p racę p ro d uk ty w ną d la k ra ju , a n a ­

w et zag rażały b ezp ieczeń stw u p ań stw a . 

S tąd , m ó w i o ręd z ie , p ie rw szy m  zad an iem  

rządu  b y ło  sp acy fik o w ać ży c ie  p o lity czne  w  

R u m u n ii. Z g n iecio n o  o g n isk a  s ta łeg o  n iep o ­

k o ju , s tw arza jąc  o b y w ate lo m  k o n ieczn ą d la  

tw órcze j p racy a tm o sfe rę sp o k o ju . N ie

w n o cześn ie u sta lo n o  zasad ę , że s tano w isk a  

w  k o śc ie le o b sad zan e b ęd ą z n o m in aq i, a  

n ie z w y b o ru . S h an n o n izo w an o  p racę szk o ­

ły  z in n y m i o rg an izac jam i ty p u  w y ch o w aw ­

czeg o . Z m o n op o lizow an o w y d aw n ic tw a  

p o d ręczn ik ó w  szk o ln y ch . O p raco w u je s ię  

zasad n iczą re fo rm ę szk o ln ic tw a p o w szech ­

n eg o .

P ro k lam ac ja  w y licza  d a le j sze reg  zd o b y ­

czy  rząd u  w  d z iedz in ie  p o p raw y  s tanu  zd ro  

w o tn eg o  w  k ra ju  i p o p raw y  p o ło żen ia m a ­

te ria ln eg o św ia ta p racy , o raz ro zb u d o w y  

o p iek i sp o łeczn e j. W sp o m in a ró w n ież o  

reo rg an izac ji w y m iaru sp raw ied liw o ści 

p rzez zaw ieszen ie zasad y n ieu su w aln o ści  

sęd z ió w , o  o d m ło dzen iu sąd o w nic tw a .

N ajznam ien n ie jsze  są jed n ak  w  d ek lara ­

c ji te u stęp y , w  k tó ry ch m o w a o arm ii. 

Ś w iad czą  o n e  w y m o w n ie , że  i w  R u m u n ii ar­

m ia s ta je s ię o śro dk iem  za in te reso w ań  ży ­

c ia  n aro d u , p ły n ący ch z g łęb i p rzek o n ań o  

w arto śc i te j n a jp o w ażn ie jszej i jed y n e j

g w aran tk i w szy stk ich sw o b ód .- ’

„A rm ia i je j ek w ip u n ek —  m ó w i o rę ­

d z ie p a tria rch y  —  p o zo sta ją n ad a l p rzed ­

m iotem  sp ec jaln e j o p iek i rząd u . M in iste r­

s tw o  o b ro n y n aro d o w ej d o k o n a ło  w  p rzy ­

sp ieszo n y m  tem p ie zam ó w ień  zag ran icą i w  

k ra ju . P o d ję ło  k ro k i, ab y  w  k ra ju  w y b u d o ­

w an e zo sta ły zak ład y p rzem y sło w e , k tó re , 

n a w y p ad ek  w o jn y zab ezp ieczą d o staw y  

d la arm ii. R ealizu je  s ię p race  n ad  zren o w o -  

w an iem  fo rty fik aq i n a ru b ieżach p ań stw a. 

P o d n iesio n o s tan m o ra ln y w o jsk a . O d m ło ­

d zo n o  sze reg i k o rp usu  o ficersk ieg o  w  s łu ż ­

b ie czy n n e j, jak  i w  reze rw ie . P o d n iesio n o  

jak o ść w y ży w ien ia w arm ii i ek w ip u n k u . 

W ielk ie su m y za in w esto w an o w  p rzeb u d o ­

w ę i rem o n t k o szar. S tu d ia n ad p o p raw ą  

w aru n k ó w u p o sażen io w y ch d la o fice ró w  

i p o d o fice ró w  d o p e łn ia ją o b razu tro sk o b e ­

cn eg o rząd u R u m u n ii o arm ię k ró la K a ­

ro la II" .

R ó w n o cześn ie p o d ję to p race n ad u d o ­

sk o n a len iem  lo tn ic tw a ru m u ń sk ieg o . W  z a ­

k resie żeg lu g i m o rsk ie j rząd czy n i s ta ran ia  

i w y w iera n ac isk i w  k ie ru n k u zn ac jo n a li-  

zo w an ia za łó g o k rę to w y ch , o raz za in au g u ­

ro w an o  p race n ad  w y b u d o w an iem  n o w eg o  

p o rtu  w  T aszau l p o d  C o n stan zą .

P ro k lam ac ja rząd ow a m ó w iąc o  p o lity ­

ce  zag ran iczn e j R u m u n ii, s tw ie rd za , że  rząd  

k o n ty n u u je b ez zm ian trad y cje p o lity k ; za ­

g ran iczn e j R u m u n ii, w iern e j so ju szo m  i p rzy  

jaźn io m , tro szcząc s ię o p o g łęb ien ie o raz  

n aw iązan ie  p rzy jaźn i n o w y ch  i p o p raw ę  s to  

su n k ó w  z k ra jam i sąsiad u jący m i z R u m u n ią .

P atro n u jący reg en erac ji ży c ia p ań stw o ­

w eg o  i w alce  o  o d ro d zen ie au to ry te tu  p ań ­

s tw a K aro l II, k ró l R u m u n ii, d o b ry  zro b ił 

w y b ó r, o d d a jąc s te r rząd ó w  sędz iw em u  P a ­

tria rsze M iro n o w i C h ristea ,

P o lsk a p a trzy  z d u ży m za in te reso w a ­

n iem  i w łaśc iw ą ży cz liw o śc ią  n a szczęśliw y  

ro zw ó j ży c ia  w ew n ętrzn eg o  w  so ju szn iczy m  

k ra ju . (y )

w p ro w ad za jąc n o w y ch , sp ecy ficzn y ch śro d ­

k ó w  d y scy p lin y p o licy jn e j, p rzew arto śc io ­

w an o p o jęc ie w o ln o ści sw o bó d o b y w ate l-
B F i c f m o  nowej wojny

sk ich . W p ro w ad zo n o z triu m fem  ład ’ p o ­

rząd ek . O d rad za s ię au to ry te t p ań stw a w  

o czach o b y w ate li.

A tm o sfe ra , z jak ą p rzy ję to  p o d staw o w e  

zarząd zen ia rząd u  p a tria rch y M iro n a C b ri-  

s tea  w ró żą c iąg ło ść sy m p atii d la  rząd u  s te ­

ro w an eg o  p rzez g łow ę k o śc io ła w  R u m u n ii. 

D ru g ą n acze ln ą tro sk ą rząd u ru m u ń sk ie ­

g o , o k tó re j m ó w i p ro k lam ac ja , b y ło u p o ­

rząd k o w an ie  fin ansó w  p ań stw o w y ch . S k o m  

p lik o w an a za leżn o ść teg o zag ad n ien ia o <  

czy n n ik ó w  p o zap ań stw ow y ch n ie d aw ała  

zb y t ró żo w ych  n ad z ie i n a  sam o d z ie ln e  ro z ­

w iązan ie k w estii p rzez rząd ru m u ń sk i. Je ­

d n ak  i w  te j d z ied z in ie o siąg n ięc ia  rząd u  ru  

m u ń sk ieg o są d o ść zn aczn e . R ząd p o tra fi 

s tw o rzy ć w łaśc iw e w aru n k i d la rea lizo w a ­

n ia  p lan u  n ap raw y  sy tu ac ji fin an so w ej. B u <  

źe t p ań stw o w y  w  p ie rw szy m  k w artale ro ­

k u  w y k o nan y  zo sta ł w ed łu g  zam ierzeń . D o ­

ch o d y sk arb u p ań stw a d o p isa ły . W zro sło  

zau fan ie o b y w ate li, sk o ro o b ro ty n a g ie ł­

d ach p ien iężn y ch i to w aro w y ch p o d n io sły  

s ię w  ty m  czasie zn aczn ie .

P o c iąg n ię to d o sp ec ja ln y ch św iad czeń  

n a rzecz p ań stw a in sty tu c je k red y to w e , co  

p o zw o liło rząd o w i, w  k ró tk im  s to sun k o w o  

czasie , za in w esto w ać n a ce le d o zb ro jen ia  

arm ii i p o w ięk szen ie tab o ru k o lejo w ego  

zg ó rą 3 1 5 0 m il. le i. M in is ters tw o S k arb u  

p o d ję ło  ze sw ej s tro n y ak c ję w y san o w an ia  

fin an só w  k o m u n aln y ch , jak o  w stęp n y  k ro k  

d o w p ro w ad zen ia n o w eg o u stro ju ad m in i-  

s ty acy jn eg o .

W  d z ied z in ie g o sp o d ark i n aro d o w ej rząd  

zw ró c ił sw e za in te reso w an ia n a  zrew id o w a  

n ie zasad p o lity k i ek sp o rto w ej. Z reo rg an i­

zo w an o izb y p rzem y sło w o - h an d lo w e , sy ­

s tem  k red y to w y , p o d d an o  rew iz ji szereg  u -  

m ó w  h ad lo w y ch  m . in . z N iem cam i.

R ząd d a ł w y raz zn aczen iu , jak ie p rzy ­

w iązu je  d o  ro li d ro b n ych  g o sp o d ars tw  ch ło p  

sk ich w  ży c iu p ań stw a , o rg an izu jąc w  sze ­

ro k ich  ram ach  k red y t d o stęp n y  d la  n a jsze r­

szy ch rzesz ro ln ik ó w . Z refo rm o w an o sy ­

s tem  sp ó łd z ie lczy , za  p o śred n ic tw em  k tó re ­

g o d y stry b u o w an e b ęd ą k red y ty p ań stw o ­

w e. A k cja o b n iżk i cen arty k u łó w  n iezb ęd ­

n y ch  d la  ro ln ic tw a  d a ła  p o w ażn e rezu lta ty , 

jak  ró w n ież ak c ja  u przy stęp n ien ia  n ab y w a ­

n ia  n arzęd z i ro ln iczy ch . T ro sk a  o  cen y  zb ó ż  

i d ążen ie d o  ich p o d n iesien ia są p rzed m io -

M o s k w a ,  2 2 .  7 .  ( P A T ) .

O fic ja ln ie k o m u n ik u ję .: A m b asa ­
d o r  Jap o n ii S zigem itsu  o d w ied z ił w czo  
ra j L itw in o w a, k tó rem u o św iad czy ł,  
że rzę ,d jap o ń sk i p o  d o k ład n y m  p rze ­
s tud io w an iu za jęc ia w y ży n y p rzez  
w o jsk a so w ieck ie n a  zach ó d  o d jez io ­
ra  C h asan  (C zan cz i) s tw ie rd za , że w y ­
ży n a ta n a leży d o M an d żu k u o , p rzy  
czy m  lu d n o ść m an d żursk a tw ie rd z i, 
że n a w y ży n ie te j o d b y w aję . s ię o b ­
rzęd y re lig ijn e .

P o w o łu ję ,c s ię n a p o k o jo w o ść S o ­
w ie tó w , k tó re  p rag n ę , u trzy m ać s ta tu s  
q u o , am b asado r jap oń sk i o św iadczy ł,  
że n a rzęd so w ieck i sp ad a o d p o w ie­
d z ia ln o ść za  n aru szen ie s ta tu s q u o  w  
re jo n ie p o g ran iczn y m , p rzy czy m  za ­
zn aczy ł, że rzęd jap o ń sk i n ie k ład z ie  
n ac isku n a n a ty ch m iasto w e d o k ład ­
n e w y ty czen ie g ran icy , lecz żęd am a  
jeg o sp ro w ad zaję s ię d o n a ty ch m ia­
s to w eg o w y co fan ia w o jsk so w ieck ich , 
z za jętych m iejscow o ści.

K o m isarz L itw in ow  w  o d p o w ied z i 
n a to p o w o ła ł s ię n a u m ow ę ch u n -  
czu ń sk ę  z  ro k u  1 8 6 9  i n a  za łęczo n e  d o  
te j u m o w y  m ap y , k tó re w sk azu ję , że  
m iejsco w o ść ta leży n a te ry to riu m  
so w ieck im , p o d czas g d y rzęd jap o ń ­
sk i p o w o łu je s ię n a  jak ieś n ieo k reślo  
n e i rzęd o w i so w ieck iem u n iezn an e  
d an e o raz  n a tw ie rd zen ia  an o n im o w ej 
lu d no śc i m an d żu rsk ie j, k tó ry ch to  
d an y ch n ie m a m o żno śc i sp raw d zić . 
N a g ran icy  p an u je sp o k ó j, k tó ry  m o ­
że b y ć n aru szo n y ty lk o  p rzez s tro n ę  
jap o ń sk o  - m an d żu rsk ę , k tó ra w  ty m  
w y p ad k u p o n iesie ca łk o w itę o d p o ­
w ied z ia ln o ść za sk u tk i.

K o m isarz L itw in o w  zazn aczy ł je ­
d n o cześn ie , że jeże li rzęd jap o ń sk i 
p rzed staw i d o w o d y , n a k tó re s ię p o -

Japonii groi! Sowietom uigeiem sllg

w o tu je , to  rzęd so w ieck i ch ę tn ie je  
ro zp atrzy  i w y p o w ie  o  ty m  sw o je zd a ­
n ie . N a to  am b asad o r jap oń sk i o d p o ­
w ied zia ł, że rzęd  jeg o z teg o  p o d z ia łu  
o d p o w ied z i n ie b ęd z ie zad o w o lo n y .

te rn  s ta ły ch  zab ieg ów  rząd u .

I w  d z iedz in ie w y ch o w an ia  n o w eg o  o b y ­

w ate la  rząd  p o d ją ł k ro k i św iad czące  o  w a ­

d ze teg o zag ad n ien ia d la p rzy sz ło śc i p ań ­

s tw a . K o śc ió ł i szk o ła m ają n ad a l w  R u ­

m u n ii sp e łn iać  sw ą  o d w ieczn ą  m isję . A  ró -

m ap y , k tó re n ig d z ie  n ie b y ły  p u b lik o ­
w an e .

A m b asad o r jap oń sk i d o m ag a ł s ię  
o d p rężen ia  a tm o sfe ry  jak a  s ię w y tw o ­
rzy ła n a g ran icy , b o jeże li to n ie n a-  
s tęp i, to Jap o n ia b ęd z ie zm u szon a d o  
u ży c ia b ro n i, p rzy  czy m p o w tó rzy ł 
sw o je żęd an ie w y co fan ia w o jsk so ­
w ieck ich  z za ję teg o te ry to riu m  o raz  
za ło ży ł p ro tes t p rzec iw k o  zab ic iu żan  
d arm a jap o ń sk ieg o p rzez żo łn ierzy  so  
w ieck ich .

K o m isarz L itw in o w  o d rzu c ił k a te ­
g o ry czn ie a lu z je co  d o  au ten ty czn o śc i  
m ap , o św iad cza jęc , że żęd an ie rzęd u  
jap o ńsk ieg o co d o w y co fan ia w o jsk  
so w ieck ich  n ie je s t p o p arte żad n y m i 
d o w o d am i i d la teg o  n ie d o  p rzy jęc ia .

C o  s ię zaś ty czy  zasto so w an ia s iły , 
m ó w ił k o m . L itw in o w , to  jeże li p . am  
b asado r u w aża p o d o b n ę  g ro źb ę za d o

b ry śro d ek d y p lo m aty czn y , k tó rem u  
u leg aję n iek tó re p ań stw a , to w in ien  
o n w ied z ieć  o  ty m , że teg o ro d zaju  
śro d ek w  M o skw ie n ie o d n iesie sk u t­
k u . Ż an d arm  jap oń sk i —  m ó w ił L it­
w in ow  —  zo sta ł zab ity  n a  te ry to riu m  
so w ieck im  n a k tó re n ie p o w in ien  b y ł 
w ch o d z ić .

P o 'za ty m  k o m . L itw in ó w zw róc ił 
u w ag ę am b asad o ro w i jap oń sk iem u , 
że 1 9 b m . jak aś  b an d a w targ n ęła d o  
am b asad y so w ieck ie j w  T o k io , g d z ie  
ro z rzu ca ła p ro w o kacy jne u lo tk i. K o  
m isarz L itw in o w  zazn aczy ł, że w  in te ­
resie p o k o ju  i n o rm aln e j p racy am ba-  
so d y so w ieck ie j w  T o k io , a jap o ń ­
sk ie j w  M o sk w d e , rzęd jap o ń sk i w i­
n ien  p rzed sięw zięć k ro k i w  ce lu u k a ­
ran ia w in ny ch i n ied o p u szczen ia d o  
p o w tó rzen ia s ię p o d o b n y ch w y p ad ­
k ó w  w  p rzy szło ści.

Zakończony spór o Chaco
Boliwia i Paragwaj podpisały traktat przyjaźni

B u e n o s  A i r e s ,  2 2 . 7 . ( P A T ) .

W czo ra j p rzed p o łu d n iem  w  p a łacu  
p rezy d en ta rep u b lik i p o d p isan y zo sta ł 
trak ta t p o k o ju i p rzy jaźn i p o m ięd zy B o ­
liw ią a P arag w ajem . P o ak c ie p o d p isa ­
n ia , p rezyd en t rep u b lik i arg en ty ń sk iej

O rtiz w y g ło sił o k o liczn o śc io w e p rzem o  
w ien ie, p o  czy m  p rzem aw ia li ró w n ież  m i­
n is tro w ie sp r. zag r. B o liw ii i P arag w aju .

W  p o d p isan y m  trak tac ie o b a k ra je  
zo b o w iązu ją s ię n a p rzysz ło ść n ie u c ie ­
k ać s ię d o  w o jn y , a w szelk ie ew en tu a ln e  
sp o ry lik w id o w ać w  d ro d ze arb itrażu .

Delegaci ludności polskiej 
u premiera Hodży

P o z n a ń ,  2 2  7 .

R o zm o w y  an g ie lsk o - fran cu sk ie w  P a ­

ry żu p rzy czy n ią s ię p o w ażn ie d o w y jaśn ie ­

n ia sy tu ac ji eu ro p e jsk ie j. T ak sy g n a lizu ją  

k o resp o n d en ci z zag ran icy .

D zięk i k s. S te fan ii H o h en lo h e , k tó ra n a-  

ra n a leż  ft d o  g ro n a p rzy jac ió ł H itle ra , k p t.

S tro n a  so w ieck a  —  m ó w ił am b asad o r  i W ied em an n m ó g ł u zy sk ać p o słu ch an ie u  

S zig em itsu  —  p o w o łu je s ię n a  jak ieś)  lo rd a H alifax a w  L o n d yn ie , g d z ie p o in fo r-

m o w ał g o  o  p o g ląd ach  k an c le rza  H itle ra  n a  

ro zw iązan ie  sp raw y  S u d e tó w . P o d o b n o  lo rd  

H alifax w y su n ą ł p ro jek t n eu tra lizac ji C ze ­

ch o sło w ac ji, co  p o leg a łob y  n a w y rzeczen iu  

s ię p rzez C zecho sło w ac ję a ljan só w  i o g ło ­

szen iu n eu tra ln o śc i.

W e czw artek  d n ia 2 1 b m . p rem ier H o d -  

ża p rzy ją ł d e leg ację p o lsk ie j m n iejszośc i 

n aro d o w ej z d r. W o lfem  n a  cze le .

R o k o w an ia n ie w y sz ły p o za ram y ro z -

Zjazd Legionistów w 1939r.
A g e n c j a  „ I s k r a "  d o w i a d u j e s i ę , ż e  w | Z j a z d  p r o j e k t o w a n y  j e s t  n a  6  s i e r p n i a  

b i e ż ą c y m  r o k u  n i e  o d b ę d z i e  s i ę  z j a z d  Z w i ą - 1 1 9 3 9  r o k u ,  j a k o  w  2 5 - l e c i e  w y m a r s z u  I  K a ­

z k u  L e g i o n i s t ó w  P o l s k i c h  1  d r o w e j .

m ó w  in fo rm acy jn y ch . P o k o n fe ren c ji d r. 

W o lf w y jech a ł d o  sw ej s ied z iby n a Ś ląsk u .

W ed łn g p o w ażny h in fo rm ac ji s p r a w a  

czesk o sło w ack a d o p ie ro  w ted y b ęd z ie m o ­

g ła b y ć trak to w an a o sta teczn ie , g d y  r z ą d  

o g ł o s i  s t a t u t  m n i e j s z o ś c i o w y
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Zewiie rokowofi sowiecko - mandżurskich
Gorączkoua koncentracja uojsk

Tokio, 22. 7. (PAT).
O trzym ane z H singking w iadom ości 

o zerw aniu rokow ań sow iecko - m and­
żurskich, brak w szelkich w ieści o parla- 
jm entariuszach japońskich, w ysłanych do  
dow ództw a sow ieckiego oraz niepom y­
ślne zakończenie rozmów , prowadzonych 
przez am basadora Szigem itsu z Litw i­
now em , przyczyniają się w pew nym sto­
pniu do w ytw orzenia atm osfery niepo­
koju, gdyż przed Japonią staje w idm o  
drugiej w ojny w chw ili, gdy pierw sza 
nie jest jeszcze zakończona.

Jednakże rozpętana po zajęciu Czang- 
kufeng kam pania prasow a w ytw orzyła 
już sytuację, w której trudno jest odstą­
pić od żądania ew akuacji zajętej m iej­
scow ości. Z drugiej strony tw ierdzenie  
sow ieckie, iż Czangkufeng znajduje się 
na terytorium  Z. S. R- R. nadaje prote­
stow i japońskiem u przeciw ko zajęciu tej 
m iejscow ości form ę interw encji do w ew ­
nętrznych spraw  sow ieckich i pozostaw ia  
m ało nadziei na ustępliw ość Sow ietów .

D obrze poinform ow ane koła japońskie  
ośw iadczają, iż m ożliw em jest, że Sow ie­
ty będą się starały w ykorzystać ten in ­
cydent, aby 1) uzyskać już teraz form al­
ne zobow iązanie Japonii, że nie zw róci 
się ona przeciw ko Z. S. R. R. po zakoń­
czeniu kam panii chińskiej, albo też 2) 
rozpocząć w ojnę prew encyjną przeciw ko 
Japonii w obecnej korzystnej chw ili na  
w ypadek, gdyby Japonia nie chciała u-
dzielić w iążących gw arancji na przy­
szłość.

Te sam e koła japońskie stwierdzają, 
że liczenie ze strony Sow ietów  na pew ne  
trudności położenia Japonii byłoby zu­
pełnie błędne, oraz dodają, że być m oże 
że dla Japonii byłoby korzystnym  przer­
w ać m arsz na H ankou aż do jesieni, aby  
w ykorzystać nadchodzące m iesiące celem  
dokonania potężnej dem onstracji zbroj­
nej na granicach Zw iązku Sow ieckiego-

NARADY W TOKIO
Tokio, 22. 7. (PA Tj.

A gencja D om ei donosi: m inister  
W Pjny gen. Itagaki udał się dziś o go ­
dzinie 11 do prem iera K onoye i zapo­
znał go z rozw ojem sytuacji, stw orzo  
nej przez incydent pograniczny w o- 
kolicy Czangkufeng. Itagaki pow ia­
dom ił rów nież prem iera o decyzjach  
pow ziętych przez najwyższe czynniki 
m inisterstw a w ojny na odbytej w czo­
raj konferencji. W krótce potem od-

Prez. Lebrun zaproszony
do Anglii

Paryż, 22. 7. (PA T).

Prezydent Lebrun przyjął zaproszenie 

króla Jerzego do  odw iedzenia go w  Londy- 

ałe, dokąd uda się w  początku przyszłego  

roku. —-

Henlein znów jedzle 
do Londynu

Praga, 22. 7. (PA T).

Prasa podaje, że K onrad H enlein w y­

biera się do Londynu zaraz po otrzym aniu  

tekstu projektów  rządow ych. Podróż ta m a  

na celu w edług kom entarzy prasy czeskiej 

w yw arcie za pośrednictw em rządu angiel­

skiego nacisku na rząd czechosłow acki ce­

lem uzyskania jak najw iększych ustępstw  

przy  norm alizacji stosunków  narodow ościo ­

w ych w  Czechosłow acji.

Attache litewski 
w Warszawie

Stanow isko attache w ojskow ego przy  

poselstw ie litew skim w W arszaw ie objął 

płk. A lojzy V alusis, który w dniu 21 bm . 

złożył oficjalne w izyty polskim w ładzom  

w ojskow ym .

Kpi. Wiedeman u kanclerza 
Hitlera

Berlin, 22. 7. (PA T).

W czoraj pow rócił do N iem iec z Londy­

nu adiutant kanclerza H itlera W iedem ann. 

Przybył on  w prost do  M onachium  i jak sły­

chać, złożył spraw ozdanie z w yniku sw ych  

rozm ów londyńskich.
Ze strony urzędow ej zachow ują nadal 

całkow ite m ilczenie, dając jednocześnie w y  

raz zadow oleniu z przebiegu pobytu W iede  

manna w W ielkiej Brytanii.

był prem ier K onoye naradę z m ńi. 
spr. zagr. U gaki i m in. finansów  Ike­
da. __

N OW Y IN CY DEN T.
—  Tokio, 22. 7. (PA T).

A gencja donosi o  now ym  incydencie po­

granicznym : 12 żołnierzy sow ieckich prze-

Przeszło pół .milionowa armia sowiecka 
zgrupowana na Dalekim Wschodzie

Tokio, 22. 7. (PA T).

D onoszą z północnej K orei, że za  
obserw ow ano tam transportow ce so­
w ieckie, w iozące oddziały piechoty z 
W ładyw ostoku w kierunku zatoki 
Possłet. Zatoka ta jest najbardziej 
zbliżonym  punktem  w ybrzeża sow iec­
kiego do m iejsca, w  którym  zaszły in ­
cydenty graniczne. W ieczorem  po nie  
bie przebiegały sm ugi reflektorów  o- 
krętów w ojennych sow ieckich, które  

w ten sposób chdały ochronić się 
przed ew entualnym  lotniczym  w yw ia  
dem japońskim .

W edług inform acji agencji H avasa,. 
oddziały sow ieckie skoncentrow ane  
w Czangkufeng zostały w czoraj w y­
cofane. W ysunięte placów ki japoń­
skie ośw ietlane były reflektoram i ze  
strony sow ieckiej.

D ziennik „N iszi N iszi" donosi z Siszin

„Mercury" wyładował (o Howym Jorku
Czas lotu trwał 22 godz. 81 min.

Londyn, 22. 7. (A TE).

Sam olot „M ercury” , który w ystarto­

w ał w  środę o godz. 20 w edle czasu środ­

kow o • europejskiego z Foynes w Irlandii 

do N ow ego Jorku, w ylądował w  czw artek  

o godz. 16,30 w edług środkow o - europej­

skiego czasu w  M ontreal w  K anadzie i po  

krótkiej przerw ie kontynuow ać sw ój lot do  

N ew  Y orku.
„M ercury” pobił w szystkie rekordy

„Jutro Pracy", jutracy 1 j-utracjusze
Poznań, 22. 7.

Niewiadomo czasami, na czym zbyt­

nia gorliwość zacznie a na czym skoń­

czy. Poseł Budzyński, Hoppe i t. d. two­

rzą grupę „Jutra Pracy1’. M orgen, mor­

gen nur nicht heute —  sagen immer 
faule Leute! Co masz zrobić dzisiaj, zrób  

jutro, co masz zjeść jutro, zjedz dzisiaj! 

Zjadać chcą wszystkich. Taką fałszywą  
dewizę postawili sobie „jutracjusze” , 
wprowadzeni na poselskich stolcach. 

Niewiele stworzyli razem w życiu, ale 

wiele krzyku narobili w Polsce. Specja­

liści od masonów. A zwłaszcza ten poseł 

Budzyński.

Podawaliśmy wczoraj, że wniósł on  
interpelację do ministra W yznań Bel. i 

Oświecenia Publicznego, aby z godła gi­

mnazjum w Lesznie znikło imię masona  

Komeńskiego.

Otóż ów Komeński Jan, po łacinie 

Komenius, urodził się na M orawach w  

r. 1592, zmarl w r. 1691. Kształcił się w  

Niemczech i Anglii, wrócił do kraju  i wy 
dał kilka dziel. Ponieważ należał do  

sekty „Braci M orawskich", ścigano go w  

kroczyło granicę w okolicy Sutaszah, na  

w schód od M anszoli i ostrzeliw ało grani­

czny patrol m andżurski. Żołnierze m and­

żurscy odpow iedzieli ogniem i w zięli do  

niew oli jednego żołnierza sow ieckiego. 

W ładze M andźukuo zarządziły w zm ocnie­

nie ochrony pogranicza.

na północno - w schodnim  w ybrzeżu K orei, 
że do W ładywostoku przybyły now e od­

działy sow ieckie w  sile 50.000 ludzi. Są to  

w całości oddziały zm otoryzow ane. Pas u- 

m ocnień pogranicznych na w schodniej gra­

nicy M andźukuo w okolicy N ikolska nad  

rzeką U ssuri i zatoką Possiet został w zm o- 

cnony bardzo znacznie tak, że w obecnej 

chw ili liczba żołnierzy oddziałów zgrom a­

dzonych w  okręgu w ładyw ostockim  szaco ­

w ana jest na 100 tysięcy.
„N iszi N iszi” donosi, że na w schód od  

jeziora Bajkalskiego zgrom adzone w ojska 

sow ieckie liczą 400 tysięcy ludzi, czyli 

20 dyw izyj. Rów nież bazy lotnicze i m or­

skie w e W ładyw ostoku otrzym ały znaczne  

posiłki. W  obecnej chw ili w e W ładyw osto­

ku znajduje się podobno 400 sam olotów  

eskadr m orskich i lądow ych i około 20,000  

m arynarzy stanow iących załogę floty D a­

lekiego W schodu.

szybkości przebycia oceanu A tlantyckiego  

przelatując ze średnią szybkością 235 km . 

na godzinę. Sam olot m iał na pokładzie pół 

tony frachtu oraz poczty, przy czym  należy  

zaznaczyć, że przew iózł on pierw sze zdję­

cia film ow e z pobytu angielskiej pary kró­

lewskiej w Paryżu, do Stanów Zjednoczo­

nych.
N a lotnisku now ojorskim sam ot „M er­

cury" w ylądował o godz. 21,08, przelatując  

kraju i uciekl do Polski, gdzie mieszkał 

w Lesznie. Tu założył szkołę, napisał 

książkę, w której uczył na nowy sposób 

czytania i języków. Zapraszali go do sie­

bie Anglicy, Szwedzi, W ęgrzy. Był sław ­

nym  uczonym  w  dziedzinie nauczania. 0- 

tóż w Lesznie istnieje gimnazjum jego  

imienia.

Pomijamy w tej chwili sprawę Ko­

meńskiego, był czy nie był masonem i 

inne. Czymkolwiek było masoństwo w  
dawnych czasach, trudna rada, najwybit 

niejsi uczeni, artyści, wojskowi, polity­

cy, poeci, księża należeli do masonerii a  
historia wskazuje na nich jako na dob­

rych patriotów, a naród czci ich pamięć. 

Ale i o to mniejsza w tej chwili. Obawia­

my się — : Czy nie znikną nazwy zakła ­

dów, ulic, ba pomniki ..masonów pol­

skich". Czy, po ostatnich atakach na  
Paderewskiego, nie wniesie pan Budzyń 
ski jedną po drugiej interpelację: „Znieść 

nazwę gimnazjum im . Paderewskiego w  
Poznaniu, rozwiązać kolo powstańców  

W lkp. im . Paderewskiego w Poznaniu, 

।  usunąć portret Paderewskiego « Rafa-  

dystans Foynes —  M ontreal —  N ow y Jodc  

w  22 godz. 31 m in.

* » *
W ielom otorow iec „M ercury* składa 

w łaściw ie z dw óch sam olotów . Pierw szy z 

nich m niejszy „Short M ayo" m a za zadanie, 

ściśle biorąc, jedynie ułatw ienie startu ob­

ciążonego olbrzym ią ilością paliw a i ładun­

ku pocztow ego w łaściw ego sam olotu trans­

atlantyckiego „M ercury".

Próby tym  kom binow anym  typem  sam o­

lotu transportow ego podejm ow ane były w  

A nglii od dłuższego już czasu.
N a zdjęciu naszym oba sam oloty u gó­

ry „Short M ayo", niżej „M ercury” w  chw ili 

startu przed rozłączeniem  się.

Muzeum pamiątek 
po Marsz. Piłsudskim

W ilno, 22. 7. (PA T).

N a ostatnim  posiedzeniu m agistratu za­

padła uchw ała rozpoczęcia robót przy prze  

budow ie dom ku m urow anego  na cm entarzu  

Rossa, położonego tuż obok m auzoleum z  

sercem M arszałka Piłsudskiego. W  dom ku  

tym m ieści się obecnie w arta w ojskow a, 

pełniąca służbę przy grobow cu oraz prze­

chow yw ane są w ieńce, składane w  hołdzie  

sercu K om endanta. Po przebudow ie tego  

dom ku, um ieszczone zostanie w  nim  m uze­

um  pam iątek po M arszałku Piłsudskim .

Święto narodowe Belgii
Bruksela, 22. 7. (PA T).

W czoraj obchodziła cała Belgia niezw y­

kle uroczyście dzień narodow ego św ięta. W  

godzinach rannych na bogato przybranym  

placu królewskim  odbyła się uroczystość  

odśpiew ania przez kardynała „Te D eum ", 

w  którym  uczestniczył król, rodzina króle­

w ska, korpus dyplom atyczny, w ładze cy­

w ilne i w ojskow e, reprezentanci zw iązków  

potriotycznych oraz nieprzejrzane tłum y lu  

dności. W  godzinach popołudniow ych król 

przyjął rew ię m łodzieży kolonialnej < ro­

botniczej oraz defiladę eskadr lotniczych. 

W ieczorem  odbyły się w  całym  kraju zab^  

w y i bale ludow e.

Wojskowa współpraca 
Anglii i Francji

Londyn, 22. 7. (PA T).

Brytyjski m inister w ojny H ore-Belis- 
ha w raz z szefem sztabu im perialnego  
gen. G ortem  w  tow arzystw ie 2-ch eksper­
tów  sztabu generalnego  udają się dziś ra­
no sam olotem najpierw do V illers-Bre- 
tonneux, gdzie w ezm ą udział w odsłonię- 
rfu pom nika dla poległych w w ielkiej 
w ojnie żołnierzy australijskich, a nastę­
pnie do  Paryża, gdzie w  ciągu soboty od­
będą się konferencje pom iędzy brytyj­
skim m inistrem w ojny i szefem sztabu  
im perialnego z jednej a prem ierem D a- 
ladier, jako m inistrem w ojny Francji 1 
gen. G em alin jako szefem sztabu arm ii 
francuskiej z drugiej strony.

Spłonęła kolonia żydowska
Jerozolim a, 22. 7. (PA T).

W czoraj w  nocy podpalono kolonię ży­

dow ską w  północnej Palestynie w pobliżu  

N ahalal. D w a dom y kolonistów  spłonęły do  

szczętnie. W  ogniu zginęły dw ie rodziny  

żydow skie, liczące 5 osób.

sza w Poznaniu, odebrać obywatelstwo  

honorowe Poznania Paderewskiemu, u- 
sunąć pomnik W ilsona ufundowany Po­

znaniowi przez Paderewskiego, o Boże! 

usunąć pomnik grunwaldzki w Krako­

wie troską Paderewskiego wzniesiony, 
wyrzucić z literatury Kazimierza Bro­

dzińskiego, znieść pomniki Tadeusza Ko­

ściuszki i t. d. i t.d.
Gorliwość p. Budzyńskiego wydaje 

się nam podejrzana. Złodziej, gdy go go­

nią, wola, uciekając: Łapaj złodzieja! 

Cóż u licha ma pan Budzyński za uszy- 

ma, że tak krzyczy?

Nie przesądzając sprawy w tym miej 

scu, twierdzimy, że uczciwy i nieposzla­

kowanej czci patriota —  robi tak: zawa­

dza Komeński według mego zdania, jako  
firmujący szkolę, idę do ministra, jadę 

do kuratorium, jadę do Leszna i przepro- 
tradzam zdjęcie napisu. M ówimy to w  
tym rozumieniu, że nikomu mądremu 
nie wpadłoby do głowy wsławiać się taką  
formą robienia sobie reklamy. Nie, sta­

nowczo nie! Rozum, takt, kultura sta­

nowczo takimi metodami się brzydzą.

Bokąd-że to, panie Budzyński i tow. 
nadużywać będziecie cierpliwości nieżyd  

ków łódzkich, ale —  rzetelnych obywa­

teli polskich^



Dwa pokofe z komfortem 

— przy parku .DCBA

*  Podobno mamy już nadmiar miesz­
kań w Poznaniu. Powstał cały szeregNMLKJIHGFEDCBA 

wielopiętrowych gmachów na peryfe­
riach i  w śródmieściu i obserwować mo­
żna dawniej nie spotykane zjawisko: 
kartki w oknach z oferowanymi mieszka­
niami zwłaszcea od 6 pokoi wzwyż*

Jeśli jednak chodzi & mieszkania 
mniejsze — zwłaszcza 3 i 2 pokojowe 
<q bieda w dalszym dogu wielka.

!■<  Nic więc dziwnego, że mój przyjadel 
po przeczytaniu anonsu: „Dwa pokoje 

komfortowe z kuchnią tuż przy parku 

’W ilsoncf* — pobiegł stanie pedante pod 

wskazany adres, by go kto nie ubiegł 
przypadkiem w tym ziemskim raju.

Istotnie — uprzejma zawiadowczyni 

zaprowadziła interesenta przez frontową 

klatkę schodową nowej kamienicy przy 

Parku W ilsona — na podwórze — a 

stamtąd na wąziutkie schody oficyn, czyli 
„domu ogrodowego”  i tutaj na I  ptr. po­
kazała dwa „konfortowe”  pokoje z przy- 
należnośdami.^

A le  mebli to wstawić tu nks zzo-

O w s s e m , dk trie wiele i małych...

»— No, bo w pokoju kredens n ie  

u m ie ś c i . . -

*  —  M o ż e  e f ę  Istotnie nie

— A w służącej pokoju służbowym 

łóżko także nie stanie?

No niby łóżko nie smieżd — 

to prawda... M oże spać w kuckni.*.

A tam się »mieóci?

— Łóżko sie nie smieód — - a le  stół 
stać może, nie wielki...

. — A do lamenki jak się wchodri?

*  — Trzeba się ździebko schylió.. A 

czemuż pan taki wysoki.^

* — A w zim ie jest jakie takie światło 

w mieszkaniu? Bo teraz lipiec mamy, — 

a le  w mieszkaniu demniuteńko.-.

— Zasłaniają wokoło czteropiętrowe 
kamienice — to skądźeby się światło bra­
ło w studni na dnie....

— 1 co te koczuje takie „dwa pokoje 

komfortowe przy parku” ?

Gospodarz powiedział, że niżej 70 

złotych nie może daó... Nowy dom — bez 
podatku pan będzie mieszkać..*

— W tej studni na dnie? A czy jest 
tu stajenka dla osła do wynajęcia?

- — Potrzebuje pan?

— Ja nie —  a le  ten ostoi, oo to wy- 
najm ie za 70 zł.

I  nie ma na taki koniunkturalny wy­
zysk żadnego hamulca ani bata?

ta- ski

tt’

Akcja kolonijna
Ubezpleczalnl Społeczne)VUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

Z a k ła d U b ezp ieczeń S p o łeczn y ch i 

b ezp iecza ln ie sp o łeczn e p ro w ad zą a a  

ra z szerszą  sk a lę  a k cję p ro fila k ty czn ą , p rze ­

zn a cza ją c n a  n ią  z k a żd y m  ro k iem  w ięk sze  

su m y . J ed n y m  z n a jsk u teczn ie jszy ch śro d ­

k ó w  a k cji p ro fila k tyczn ej jest o rg a n izo w a ­

n ie k o lo n ii i p ó łk o lo n ii w y p o czy n k o w y ch  

i leczn iczo  • w y p o czy n k o w y ch  d la  d zieci u -  

b ezp ieczo n y ch .

A k cja k o lo n ijn a u b ezp iecza ln i sp o łecz­

n y ch zo sta ła za p o czą tk o w a n a w  1 9 3 1 r M  

p rzy czy m  w y a sy g n o w a n o n a n ią w ó w cza s  

2 7 0 .0 0 0 z ł, w y sy ła ją c o g ó łem  n a k o lo n ie  

7 .9 9 0  d zieci. W  r . 1 9 3 6 liczb a  d zieci k o rzy -  

. sta ją cy ch z k o lo n ii w y n o siła ju . 2 5 .3 1 1 , a  

o g ó ln y k o szt tej a k q i w y ra ził s ię su m ą  

1 J 8 8 .0 0 0 z ł. R o k 1 9 3 7 za zn a czy ł s ię d a l­

szy m  w zro stem  a k cji k o lo n ijn ej, k tó ra  o b ję ­

ła ju ż 5 0 .8 6 2 d ziec i u b ezp ieczo n y ch , p rzy  

czy m  k o szt je j w y n ió sł 2 .3 3 2 .0 0 0 z ł. T eg o ­

ro czn a a k cja k o lo n ijn a n ie zo sta ła jeszcze  

u k o ń czo n a , w y n ik i je j z p ew n o śc ią p rze ­

k ro czą  cy fry  z ro k u  u b ieg łeg o .

R ó w n ocześn ie p rzed łu żo n o p o b y t d ziec i 

n a  k o lo n ia ch . W  r . 1 9 3 6 w y n osił o n  m a k si­

m u m  3 0  d n i, a  w  r . 1 9 3 7  n a  szereg u  k o lo n ii, 

zg o d n ie  z  za lecen iem  Z . U . S .-n , d zieci p rze  

b y w a ły p o 4 2 d n i. D zieci u m ieszcza n e są  

częśc io w o za ś n a k o lo n ia ch zo rga n izo w a ­

n y ch  p rzez in n e in sty tu cje za zw ro tem  k o ­

sz tó w  ze stro n y u b ezp iecza ln i. L iczb ę k o ­

lo n ii w ła sn y ch u b ezp iecza ln i sp o łeczn y ch  

w zra sta  z k a żd y m  ro k iem . W  r . 1 9 3 7 b y ło

Do Waenlo non miosto I w
N ie k tó r e p r a w d y p r o f i ś e  i n ie  s p o ­

r n e  w y m a g a ją d o ś w ia d c z e n ia  n a  s k ó r z e  

lu d z k ie j , a b y  c z ło w ie k  p r z e k o n a ł s ię  n a ­

r e s z c ie , ż e  tk w i w  b łę d z ie . N ie p o r o z u m ie ­

n ia  m ię d z y  w s ią  a  m ia s te m  t r w a ły  d łu g o .  

T ro c h ę  a ż  z a  d łu g o  n ie  r o z u m ia n o , ż e  in -  

t e r e s y  w z a je m n e  m o g ą  a ę  ś c ie r a ć ,  a le  n ie  

p o w in n y  n ig d y  b y ć  s p r z e c z n e  .Ż y c ie  b o ­

w ie m  w y m a g a  r ó w n o w a g i , g d y  j e g b r a k  

z a b u r z e n ia  p o w o d u ją  s t r a ty  u  w s z y s tk ic h -

P r z e ż y l i ś m y k i lk a l a t , w  k tó r y c h  

c h ło p  w y z b y w a ł s ię s w y c h  p r o d u k tó w  

z a  b e z c e n , p o n iż e j k o s z tó w  w ła s n y c h ,  b e z  

j a k ie g o k o lw ie k  z y s k u . z  w id o c z n ą  s t r a tą .

I  w ła ś n ie  w  ty c h  l a ta c h , k ie d y  p r o d u ­

k ty  r o ln e  b y ły  t a k  t a n ie  —  ś w ia t p r a c o ­

w n ic z y  w  m ie ś c ie : r o b o tn ik  w  f a b r y c e ,  

c z e la d n ik  w  r z e m io ś le , s k le p ik a r z , h a n ­

d lo w ie c  c ie r p ia ł n ie d o s ta te k . . . B e z r o b o c ie  

o s ią g a ło  w te d y  s z c z y to w e  c y f r y , m n ó s tw o  

f a b ry k  i  w a rs z ta tó w  p r o d u k c j i b y ło  z a m ­

k n ię ty c h , p r a c o w a n o  w  l i c z n y c h  w y tw ó r ­

n ia c h  ty lk o  p r z e z  d w a  c z y  t r z y  d n i  w  ty ­

g o d n iu , w e w n ę tr z n e o b r o ty h a n d lo w e  

z m a la ły  k a ta s t r o fa ln ie . .*

T a n iu tk a  m ą k a ,  m ię s o ,  m a s ło , j a r z y n a  

—  a  m im o  to  b ie d a  w  d z ie ln ic a c h  m ia s t  

z a m ie s z k a ły c h  p r z e z ś w ia t p r a c y , p r z y ­

g n ę b ie n ie  i s m u te k  w  o s ie d la c h  r o b o tn i ­

c z y c h . . . C o ś  n ie n a tu ra ln e g o !

Z n ik ł w te d y c h ło p j a k o  k o n s u m e n t

GŁOSY I ODGŁOSY
A k cja p o rzą d k o w a

W ile ń s k ie  . .S ło w o ”  w e s z ło  ju ż  z  c a łą  

p a r a d ą  d o  s z e re g ó w  o p o z y c j i d la  o p o z y ­

c j i . N a  m a r g in e s ie a k c j i p o r z ą d k o w e j  

p r e m ie r a  S k ła d k o w s k ie g o  w  a r ty k u le  p .  

t . „ B a z o w a n ie n a  f ik c j i”  u s ta w ia  t a k ie  

„ z a r z u ty ” :

„ A le eo n a m d a d ro g a  rew o lu cy jn ej  

este ty czn o śc i? P o za n a rzek a n iem , p ro te ­
sta m i i b a rd zo liczn y m  szereg iem  is to t*  

n ie p o n u ry ch k o n flik tó w  —  ty lk o ze ­
w n ętrzn y  b lich tr , za k ła m a n ie , fik cję , k tó ­
rą zm y ją d eszcze i n iep o go d y , a k tó rą  

n ie o d n o w i w la ta ch n a stęp n y ch w ew ­
n ętrzn e p o czu c ie d o b ro b y tu , b o n ic s ię  

ro b d , a b y o n o n a stą p iło " .

I  d a le j p is z ą c  o  a k c j i p o r z ą d k o w a n ia  

w s i :

„ In a czej m a s ię rzecz ze w sią . B o je­
że li ch o d z i n a p rzy k ła d  o  n a sze teren y , to  

u jem n y m  jest n ie ty lk o efek t m o ra ln y i 
m a teria ln y p rzy m u so w eg o b ie len ia ch a t  

i p ło tó w , a le ró w n iet n ie estety czn y  i n ie  
p o rzą d k o w y . N ie u p ięk sza to w si, a ją  

o b rzy d za , p o p ro stu  k a ry k a tu ru je je j w iej  
a k ie cech y este ty czn e. W  ty m  w y p a d k u  

a n tyreg io n a ln a fik cja u n ifik a cji p a ń stw a  
w y w o łu je n ie ty lk o sp rzeczn e z in tere ­
sem  teg o p a ń stw a w ro g ie o d ru ch y lu d n o ­
śc i, a le jest p o p ro stu —  b rzy d k ą , n ie ­
este ty czn ą "

R ó w n o c z e ś n ie c z y ta m y w „ G a z e c ie  

P o ls k ie j* u w a g i s ta n o w ią c e c a łk ie m  

p r z y p a d k o w o  d o s k o n a łą  o d p r a w ę  d la  a u ­

to r a  c y to w a n e g o  w y ż e j a r ty k u łu  z e  „ S ło ­

w a ” :

,3 ą d « ę —  p ieze „ G azeta P o lsk a ” —  le  
rew o lu cy jn e , „ a m ery k a ń sk ie" , ja k to s ię  

u n a s n iezu p ełn ie s łu szn ie m a w ia , tem ­
p o ro b ót b y ło w ła śn ie sp o so b em  n a jw ła ­
śc iw szy m . G d y b y ca łą ro b o tę ro zk ła d a ć  

n a  la ta , n ie  o sią gn ię to b y  o b ecn eg o  efek tu . 
P ra w p od o b n ie w o g ó le n ic b y s ię n ie

F ik cje n ieu K ó w  lu k  lu d z i z le j (o o ll
P o za a ń , 2 2 7 .

N a  w s z y s tk ie  s t ro n y  w a lc z y ć  m u ­

s z ą n a s i r o d a c y z a g r a n ic ą  z  k ła m ­

s tw a m i r o z s ie w a n y m i o  P o ls c e . P . T a ­

d e u s z  C is z e w s k i , r e d a k to r „ W ia r u s a  

P o ls k ie g o 1 4 w  L i l le , w y s to s o w a ł L * s t  

o tw a r ty  d o  P a n a  d e  l a  R o c q u e , d y r .  

d z ie n n ik a  „ L e  P e t i t J o u r n a l* * —  w  

s p r a w ie a n k ie ty  w  ty m  d z ie n n ik u  o  

G d a ń s k u . P r o w a d z ą c y  r o z w a ż a n ia  n a  

t e t e m a ty p . C o n s ta n tu n W e y e r  

p is z e n a p o d s ta w ie n a s z e j r o z ­

m o w y  z  k im ś „ w ię c e j n iż d o s k o n a ­

ły m * * z n a w c ą  s p r a w  g d a ń s k ic h , ż e  

„ P o ls k a j e s t f ik c ją d y p lo m a ty c z n ą 4 * . 

U tr z y m u je  o n , ż e  w  P o ls c e  j e s t w s z y  

s tk ie g o  1 0  m il io n ó w  P o la k ó w , 8  m il io

M a ło m s in ó w , 2  m il io n y L i tw i -  

w y r o b ó w  p r z e m y s łu  i  r z e m io s ła , j a k o  k l i ­

e n t  h a n d lu . Z a p o d z ia ło  « ę  g d z ie ś  2 1  m il ­

io n ó w  o d b io r ó w . .*  C h ło p  n ie  m ia ł p ie n ię ­

d z y . . . S p r a w d z i ło s ię s ta re  n ie m ie c k ie  

p r z y s ło w ie : G d y  c h ło p  m a  p ie n ią d z e ,  m a  

j e  w te d y  i c a ły  ś w ia t . . C h ło p  n ie  m ia ł  

p ie n ię d z y , w ię c  n ie  m ie l i i g o  in n i : a n i  

f a b ry k a n t , a n i r o b o tn ik , a n i k u p ie c , a n i  

r z e m ie ś ln ik .* .

G d y  n a  w s i c e n y  p ło d ó w  r o ln y c h  i  h o ­

d o w la n y c h o b l ic z o n o , ż e d o c h ó d r o łn i-  

n ic tw a  p o w ię k s z y ł s ię w  p o r ó w n a n iu  z  

p o z io m e m  „ k r y z y s o w y m * 4 —  o  7 0 0  m il ­

io n ó w  z ło ty c h . N a ty c h m ia s t o d b i ło  s ię  to  

n a  c a łe j s y tu a c j i g o s p o d a r c z e j p a ń s tw a  

i  s p o łe c z e ń s tw a . T e  s e tk i m ilio n ó w  p o c z ę  

ły  k r ą ż y ć , e łp o p n a b y w a ł c o r a z w ię c e j  

p r o d u k tó w p r z e m y s łu , n a b y w a ł n a r z ę ­

d z ia r o ln io s e , n a b y w a ł s k ó r y  i n a f tę , 

p r z y o d z ie w e k  i ż e la z o . 2 1  m il io n ó w  lu d z i  

w r ó c i ło  d o  r o l i k o n s u m e n ta  i  m ia s to  o d ­

c z u ło  p o p r a w ę *

I  d la te g o  o b e c n ie  k w e s t ia , c z y  z a p e -  

w n im y p r o d u k to m  r o ln y m  i h o d o w la ­

n y m  t a k i p o z io m  c e n , a b y  c h ło p  m ó g ł  n a ­

d a l n a b y w a ć  to , c o  m ia s to  p r o d u k u je  —  

t a k  w a ż n ą  r o lę  o d g r y w a , t a k  in te n s y w ­

n ie  z a p r z ą tu je  u m y s ły  ty c h , k tó r z y  d b a ją  

o  c a ło k s z ta ł t  g o s p o d a rk i n a r o d o w e j i  p r a ­

g n ą  j ą  u c h r o n ić  p r z e d  w s t rz ą s a m i .

B o  z łu d ą j e s t , j a k o b y  p r z y  s p a d k u  

c e n  p r o d u k tó w r o ln y c h „ z a r a b ia ł 4 * i c h  

m ie js k i k o n s u m e n t. T a k b y  w  t e o r i i  s ię  w y

zro b iło . M eto d a ta d a ła k o rzy stn y rezu l­
ta t. Z n a k o m ita w ięk szo ść w łaśc icie li n ie ­
ru ch o m o śc i ro zp o czę ła ro b o ty . W  p rze ­
c iąg u n iesp e łn a d w ó ch m iesięcy Ł ó d ź  

zm ien ia  ra d y k aln ie w y g lą d ; a 4 ty s . b ez ­
ro b o tn y ch  zn a la z ło za tru d n ien ie .”

P r z y to c z o n y  w y ż e j p r z y k ła d  i lu s tr u je  

ju ż  d z iś  n ie w ą tp l iw ie p o m y ś ln e w y n ik i  

w a lk i , w y p o w ie d z ia n e j b r z y d o c ie  i n ie ­

c h lu j s tw u .  ( S )

P o lsk a  n ie tw o rsy  b lo k u

G s ę ś ć  p r a s y  z a g r a n ic z n e j , n ie w y łą ­

c z a ją c n ie k tó ry c h d z ie n n ik ó w f r a n c u ­

s k ic h , s ta r a  s ie  s u g e r o w a ć  w  o p in i i p o l i ­

ty c z n e j w  z w ią z k u  z  w iz y ta m i m in . B e ­

c k a  w  s to l ic a c h  n a d b a ł ty c k ic h  p o g lą d , ż e  

c e le m  p o d r ó ż y  p o ls k ie g o  m in . s p r a w  z a ­

g r a n ic z n y c h j e s t s tw o r z e n ie  n a j r o z m a i -  

c ie j z r e s z tą  p o jm o w a n e g o  b lo k u  p o l i ty c z ­

n e g o .

N a m a r g in e s ie  t e g o  „ K u t ie r P o r a n ­

n y ’ 4 s tw ie rd z a  z  c a łą  s łu s z n o ś c ią  w  a r ty ­

k u le  w s tę p n y m :

„ Z a m ia st d o szu k iw a ć s ie w iec w  ty ch  
p o su n ięc ia ch n a d zw y cza jn y ch i sk o m p li­
k o w an y ch p la n ó w , k tó ry ch n ie m a (w  
ża d n ej sto licy n a d b a łty ck ie j, P o lsk a n ie  

p o d p isa ła p o lity czn eg o p a k tu ), u słu żn i, 
ch o ć n ie fo rtu n n i k o m en ta torzy p o lity k i 
p o lsk ie j w in n i w reszc ie zd a ć so b ie sp ra ­
w ę z te j p rostej rzeczy w isto ści, że o d  
o d 2 0 la t is tn ieje n a d B a łty k iem  p a ń ­
stw o p o lsk ie , k tó re ch ce w sp ó łp ra co w a ć  

zg o d n ie z in n y m i k ra ja m i b a łty ck im i,  
ja k ró w n i z ró w n y m i 1 ja k w o ln i z w o l­
n y m i. M o żem y ty lk o z za d o w o len iem  
stw ierd z ić , że n o rm a ln a i p ro sta ta  
w sp ó łp ra ca szczęśliw ie s ię ro zw ija” .

Z r o z u m ie n ie  t e j p r a w d y  w y jd z ie  n a  

d o b r e  n ie k tó ry m  r o d z im y m  in te rp r e ta to ­

r o m .

n ó w , 8  m il io n ó w  N ie m c ó w  i  ty le ż  Ż y -  

d ó w " .

P o n ie w a ż  c z y te ln ic y  t e g o  d z ie n n i ­

k a  o t r z y m a l i z a p e w n ie n ie , i ż a r g u ­

m e n ty  n ie m ie c k ie  z e b r a n e  p r z e z  p . C .  

W e y e r a  w  G d a ń s k u n a jz u p e łn ie j  

s łu s z n e , p . C is z e w s k i  a p e lu je  d o  p . d e  

l a  R o c q u e ’a , a b y  t e j s p r a w ie  s ię  p r z y -  

g lę d n ę l i w y d a ł s ą d p r z y to m n e g o  

c z ło w ie k a , a lb o w ie m  t r u d n o  p r z y p u ­

s z c z a ć , ż e  „ P o ls k a , k r a j o d w ie c z n ie  z  

F r a n c ją  z a p r z y ja ź n io n y i j e d e n z  

g łó w n y c h  j e j s o ju s z n ik ó w  j e s t ty l ik o  

f ik c ją  d y p lo m a ty c z n ą * * .

S p r ę ż y n y  d z ia ła ją . T y lk o  ż e  s ą  o n e  

t a k  p o d łe j j a k o ś c i j a k  w ie le  in n y c h  

r u p ie c i w  a r s e n a le  a n ty p o ls k ic h  a r g u  

m e n tó w . . . S z y ją  n a m  b u ty  i  p a p ie r u .  

P o d ła  r o b o ta !

d a w a ło . P r a k ty k a  w y g lą d a  j e d n a k  z g o ła  

in a c e e j . . .

W o ź m y  p o d  u w a g ę n ie u b ła g a n ą  w y ­

m o w ę  c y f r , k tó r e  o s ta tn io  n a  k o m is j i  s e j ­

m o w e j u ja w n i ł w ic e p r e m ie r K w ia tk ó w -  

s k i .

O tó ż w u b ie g ły m  r o k u  n a  g ie łd z ie  

w a rs z a w s k ie j p ła c o n o  z a 1 0 0  k g . ż y ta  

2 8  z ło ty c h . T r z y  l a ta  p r z e d  ty m , w  r o k u  

1 9 3 4 , c e n a  ż y ta  w y n o s i ła  p o ło w ę : o k o ło  

1 4  z ł a a  1 0 0  k g -

A  r ó w n o c z e ś n ie  w  r o k u  1 9 3 7  p ła c o ­

n o  w  W a rs z a w ie z a  k i lo g r a m  c h le b a  

ż y tn ie g o  3 4  g r o s z e . A  w  r . 1 9 3 4 ? C z y  

p o ło w ę ?  B y n a jm n ie j . K ilo g r a m  c h le b a  ż y  

tn ie g o  k o s z to w a ł 3 0  g r o s z y .- .

G d y c h ło p s p r z e d a ł z a  b e z c e n  s w e  

z b o ż e , r o b o tn ik  w  m ie ś c ie  p ła c i ł z a  c h le b  

p r a w ie  ty le , c o  w ó w c z a s , g d y  c h ło p  z a  

ż y to  d w a  r a z y  w ię c e j .

W ie m y , j a k  d łu g a  i s k o m p l ik o w a n a  

j e s t d r o g a  w io d ą c a  o d  r o ln ik a , k tó r y  k o ­

s i ł a n  ż y tn i , d o  r o b o tn ik a , n a b y w a ją c e g o  

w  s k le p ik u  b o c h e n e k  c h le b a . . . W ie m y , ż e  

t e n  c a ły  „ a p a r a t w y m ia n y ”  s p r a w ia , i ż  

ś w ia t p r a c o w n ic z y  b y n a jm n ie j n ie  „ z a ­

r a b ia ” n a  ty m , ż e  2 1  m il io n ó w  lu d z i w  

P o ls c e , ż y ją c y c h  n a  r o l i  i z  r o l i , p o p a d a  

w  k r a ń c o w ą  n ę d z ę , p r z e s ta je  b y ć  o d b io r ­

c ą  p r o d u k tó w  m ie js k ic h . R o ln ic tw o  t r a c i  

s e tk i m il io n ó w  —  r o b o tn ik f a b ry c z n y ,  

c a ły  ś w ia t  p r a c o w n ic z y ,  s ta je  p r z e d  g r o ź ­

n y m  w id m e m  b e z r o b o c ia , r e d u k c j i  p r a c y ,  

z a s to ju  w  p r z e m y ś le  i h a n d lu . N ie  m ó ­

w ią c  ju ż  o  s y tu a c j i  p a ń s tw a , k tó r e g o  d o ­

c h o d y  p o d w ó jn ie  s ą  n a r a ż o n e  n a  s z w a n k  

i p r z e z  to , ż e  w y z b y w a ją c y  s ię  z a  b e z c e n  

s w y c h  p r o d u k tó w  r o ln ik  n ie  m o ż e  w y w ią ­

z y w a ć  s ię  z e  s w y c h  z o b o w ią z a ń  p o d a tk o ­

w y c h  i in n y c h  — • i  p r z e z  to , ż e  z a s tó j w  

p r z e m y ś le  i h a n d lu , ż e  z m n ie j s z e n ie  d o ­

c h o d u  s p o łe c z n e g o  c a łe j lu d n o ś c i , d o tk l i ­

w ie  s ię  o d b ić  m u s i n a  w p ły w a c h  s k a r b o ­

w y c h .

I  d la te g o  t e ż  w s z y s tk o , c o  o b e c n ie  z r o ­

b im y , b y  z a h a m o w a ć m o ż l iw o ś c i s p a d ­

k u  c e n  p ło d ó w  r o ln y c h  —  j e s t p o d y k to ­

w a n e  n ie  ty lk o  w z g lę d e m  n a  d o lę  r o ln ik a ,  

a le  r ó w n ie ż  i n a  d o lę  c a łe g o  ś w ia ta  p r a ­

c o w n ic z e g o , w z g lę d e m  n a  s y tu a c ję  n a s z e ­

g o  p r z e m y s łu , r z e m io s ła  i h a n d lu , w r e ­

s z c ie w z g lę d e m  n a  o g ó ln y  in te re s  p a ń ­

s tw o w y , n a  u t r z y m a n ie  z  t a k im  t r u d e m  

w y w a lc z o n e j r ó w n o w a g i b u d ż e to w e j .

P r a w d y  t e  s ą  p r o s te i n ie s p o r n e .  

P r z e ż y l i ś m y l a ta c ię ż k ic h n ie p o ro z u ­

m ie ń  i  d o ś w ia d c z e ń .  B łę d ó w  n ie  b ę d z ie m y  

p o w ta r z a ć , o  ty m  p a m ię ta ć  j e d n a k  p o ­

w in n i n ie ty lk o  r z ą d z ą c y , a le  t a k ż e  i m y  

o b y w a te le , o d  k tó r y c h  p e w n e j ś w ia d o m o ­

ś c i p r o s ty c h  p o d s ta w  ż y c ia  g o s p o d a r c z e ­

g o  z a le ż y  b a r d z o  w ie le  —  a  m ia n o w ic ie  

w z a je m n a  w y r o z u m ia ło ś ć  i  s z a c u n e k .

T r z e b a  s tw ie r d z ić , ż e p o p r a w a  p o d  

ty m  w z g lę d e m  u  n a s  n a s tą p i ła .

A  to p ro sie^
P o zn a ń , 2 2 . 7 .

M a m y szczęśc ie d o ... d zien n ik a rzy . N ie  

w szy stk ich o czyw iśc ie . D o ty ch ... o sła w io ­
n y ch . M ia rą s łu szn ej o cen y ta k ich n iech a j 

w  te j ch w ili n ie  b ęd ą  g ło sy  p o lsk ie j p ra sy  w  

k ra iu . N iech a j p rzem ó w i g ło s d zien n ik a rza  

p o lsk ieg o za g ra n icą . P rasa n iem ieck a , h i­
tlero w sk a ro zk o szu je s ię a rty k u łem  p . C a t  

M a ck iew icza („ S łow o " w ileń sk ie ) p o lem i­
zu ją cy m  z p ra są n a szą n a tem a ty n iem iec ­
k ie. P a n  C a t u zn a ł b o w iem  za  sto so w n e g a ­
n ić n a szy ch ro d a k ó w  w  N iem czech za ich  

k ry ty czn y sto su n ek d o w ład z w y ra żo n y w  

m em o ria le Z w ią zk u  P o la k ó w  w  N iem czech . 
C o  m a ją  ro b ić b ra c ia  n a si za g ra n icą , w ied zą  

sa m i n ie n a jg o rzej, a le p . C a t u w a ża , że n . 
E . p rzy m u so w e w cią g a n ie P o la k ó w  d o  „ A r-  

e itsd ien stu ’* to ra czej za szczy t a n ie p o ­
w ó d d o  sk a rg !

„ N o w in y C o d zien n e w  O p o lu z d n ia  

2 0  lip ca  b . r ., za b iera ją c  g ło s w  te j sp ra w ie , 

P „ Ć a t M a ck iew icz  —  Is id o r  u n d  P a trio t .

P y ta n ie d o „ K a tto w itzer Z tg ."
J a k im  p ra w em , w y , p a n o w ie z „ K a tto ­

w itzer Z tg ." , w y sta w ia c ie św ia d ectw o p o l­
sk ieg o p a tr io ty zm u C h err . Is id o ro w i v e l 

S ta n is ła w o w i C a t M a ck iew iczo w i za d e-  

n u n cjo w a n ie P o la k ó w  w  N iem czech ?
C h err . C a t M a ck iew icz:
Z a p rzy słu g ę d zięk u jem y refren em  p io ­

sen k i o  p rzep ió reczce!

„ A  to  p ro sie  

zes .... s ię !  

S a p ien ti C a t* * ,
C zy ż  m o żn a  d o sa d n ie j o d p o w ied z ieć? A  

o d p o w ied ź ta p o sz ła o d n a szy ch ro d a k ó w  

za g ra n icę! T o jca t b a rd zo  w y m o w n e i w a -
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Paryżf w  lipcu.
Paryż przyjmuje króla. Splendor jakim  

uświetniono wizytę brytyjskiego monarchy  
w stolicy zaprzyjaźnionego kraju, jest rze­
czywistym wyrazem uczuć francuskich. 
Sprawy uczuciowe bynajmniej jednak nie 
wyczerpują znaczenia tej manifestacji W ią- 
źe się z nią ogromnej wagi fakt polityczny, 
jakim jest dalsze pogłębienie niespisanego 
sojuszu francusko - angielskiego.

Równolegle do widowisk i przyjęć to­
czyć się będą rozmowy lorda Halifaxa z 
premierem Daladierem i ministrem Bonne- 
tem. Obejmą one celem  uzgodnienia polity­
ki obu mocarstw, wszystkie zagadnienia i 
trudności, jakie mogą w najbliższej przy­
szłości wyniknąć na terenie międzynarodo­
wym. 0 atmosferze tych rozmów doskonałe 
pojęcie dają listy, jakie wymienili ze sobą 
obaj premierzy Daladier i Chamberlain, a 
które znakomicie przyczyniły się do jesz­
cze większego spięcia serdeczności cechu­
jącej wizytę królewską.

W edług wiadomości podanych z wiary­
godnych źródeł przez prasę angielską, pre­
mier Chamberlain zapewnił Francję, że po­
lityka angielska wobec Italii nie ulegnie 
zmianie. Porozumienie anglo - włoskie mi­
mo nacisku Rzymu, dalej jest zależne od u- 
regulowania sprawy hiszpańskiej. W iąże 
się z nią ściśle kwestia stosunków francu­
sko - włoskich, które mimo zamknięcia gra­
nicy pirenejskiej przez Francję nie wyka­
zały dotychczas poprawy.

Jednym słowem wszelkie próby podko­
pania przyjaźni francusko • angielskiej są 
z góry wskazane na niepowodzenie. Nie 
znaczy to, że te dwa państwa pragną się od­
grodzić od reszty Europy. Francja coraz 
bardziej skłania się ku polityce Chamber­
laina, dążącego do rozbicia muru sztucznie 
wznoszonego między państwami „faszysto­
wskimi” a „demokratycznymi’*. Przejawem  
dążeń rządu francuskiego jest mowa jaką 
premier Daladier wygłosił przed dwoma 
dniami, mowa tym charakterystyczniejsza, 
że p. Daladier umocniwszy swe stanowisko  
wewnątrz kraju, który mu w  obecnej chwili 
zawdzięcza wyciągnięcie z błota walk par­
tyjnych, wypowiada się w niej w sposób 
bardzo jasny i rzeczowy, nie uciekając się 
do chwytów tak często stosowanych przez 
dyplomatów, którzy muszą się liczyć z każ­
dym wahnięciem opinii rodaków. ( 

i Na specjalną uwagę zasługują dwa mo­
menty. Mówiąc o napięciu spowodowanym  
przed kilkoma tygodniami sprawą Czecho­
słowacji, p. Daladier stwierdził, że zwich­
nięcia równowagi, które mogło pociągnąć 
narody w niepowetowaną katastrofę, zdo­
łano uniknąć dzięki współdziałaniu wszyst­
kich szczerze pragnących pokoju, współ­
działaniu, w którym wola pokojowa W iel­
kiej Brytanii i Francji zetknęła się z dobrą 
wolą innych państw, specjalnie —  obo­
wiązkiem moim jest to stwierdzić, powie­
dział premier —  Niemiec”.

P. Daladier podkreślił jeszcze, że rząd 
francuski zaufał pokojowym zapewnieniom  
jakim Kanclerz Rzeszy dał niejednokrotnie 
wyraz w  swych publicznych wystąpieniach.

Straty nie decydują o zwycięstwie
Siła moralna armii wygrywa wojnę

Najsilniejszą bronią w  walce jest mo­
ralna siła żołnierza. Bez tego na nic nie 
zdadzą się nawet najbardziej mordercze 
wynalazki wojenne. Ten, zdawałoby się 
paradoksalny, aksjomat uzasadnia boga­
ta w dziejach ludzkości historia bitew i 

wojen-
Bitwa starożytna była czymś zgoła 

innym, i odmiennym od walki nowożyt­
nej- Tak odmiennym, że tego współcześni 
nie potrafią zrozumieć.

Jak podają historycy starożytni, pod 
Thapse Rzymianie stracili 50 żołnierzy, 
a ich wrogowie —  10.000. Pod Cynocep- 
hales pierwsi 700, drudzy 70.000. Kar- 
tagińczycy pod. Kannami stracili 50.000 
ludzi, a Rzymianie 80.000- Rekordem  jest 
bitwa pod Cheroneą, gdzie Greków pad- 
ło 14, a Persów 110.000. Dla współczes­
nej wiedzy wojskowej cyfry te stanowią 
pewnego rodzaju zagadki. Niepodobień­
stwem bowiem jest dzisiaj zakończenie 
Łatwy 9 podotayna ctoanotism

Prasa niemiecka podchwyciła wypowie­
dzi p. Daladier z prawdziwym zadowole­
niem, widząc w  nich podstawę do przyszłej 
naprawy stosunków. Naogół odniosła się 
także z wielkim objektywizmem do stwier­
dzenia przez premiera, że zobowiązania

Angielska para królewska w Louwrze.
W czasie wizyty paryskiej, angielska para królewska zwiedziła salę malarstwa an­

gielskiego w Louwrze. Zupełnie na prawo prezydent Lebrun.

Francji wobec Czechosłowacji są nieza­
przeczalne i święte. Dalsze słowa p. Dala­
dier dostatecznie zresztą wyjaśniają stano­
wisko Francji. Dochowa ona swych zobo­
wiązań, ale jednocześnie najgorętszym jej 
pragnieniem jest ostateczności tej uniknąć. 
Innymi słowy właśnie związanie z Pragą da-

Dudni woda dudni
Tego jeszcze nie byle

Góra zrodziła mysz.
Sprawą rewelacyj o masonerii zajmuje 

się prasa i ludzie w  dalszym  ciągu. 0 inter­
pelacji wniesionej przez p. L. Kozłowskie­
go mówią, że „góra zrodziła mysz” . Znaczy 
to, źe interpelacja nie mówi nic, chociaż 
interpelant miał możność wymienie­
nia nazwisk. Dzięki temu ta interpelacja 
spotkała się z ujęciem jej humorystycznym  
w dwuwierszu - zamieszczanym w „Nowej 
Rzeczypospolitej":

Humor L.. nabranie naiwnych.

„Tego jeszcze nie było, to się o wiersz 
prosi:

Sam siebie skonfiskował i pretensję wnosi!"
Natomiast „W ieczór W arszawskT po­

równuje ,figlarnego Leosia z innym ma­
sonem i pisze o tym w artykule p. t.t

Jak sprytny p. mason Leon

Taxfl na zlecenie loży 
oszukał opinię całego świata.

Straty obu armii, zwycięskiej i zwydę- 
żonej, są prawie równe, a jeśli jest prze­
waga strat, bywa ona po  stronie zwycięz­
ców.

Tak było pod W aterloo, gdzie Napo­
leon zadał większe straty koalicji, a mi­
mo to bitwę przegrał. Podobnie w 1859 
r- Austriacy przegrali wojnę z Francuza­
mi, nie ponosząc większych strat, aniżeli 
zwycięzcy. Podobną proporcję spotykamy 
w bitwach pod Lutzen i pod Bautzen. W  
1870 r. armia francuska ciągle ustępo­
wała przed niemiecką, choć straty z obu 
stron były zadziwiająco jednakowe. Jedy­
nie pod Se^lanem straty wojsk francu­
skich przewyższały niemieckie. Najdo­
sadniejsze przykłady strat zwycięzców  
wskazuje wojna krymska i japońska: 
sprzymierzeńcy 9 proc., Rosjanie 4 proc-, 
w wojnie japońskiej: Rosjanie 29 proc., 
Japończycy 41 proc. Podobnie zakoń­
czyła się wojna europejska, gdzie Koali- 

zrm jtonśosła, daleko wieksze strata, ani­

je Paryżowi prawo wywarcia nań nacisku 
w kierunku pokojowego rozwiązania pro­

blemu.
Trudno mówić o trwałym odprężeniu 

między Niemcami a Francją. Nastroje opinii 
zmieniają się z dnia na dzień w zależności

od czynników często podrzędnych. Tym  nie 
mniej obustronne przejawy zrozumienia, 
któreśmy zanotowali w połączeniu z po­
głębieniem niewątpliwie pokojowej współ­
pracy francusko - angielskiej, pozwalają pa­
trzeć na sytuację europejską z niejaką na­
dzieją na przyszłość. (Y)

W  tytule prawie znika malutkie „Taxil”, 
a czytelnicy myślą, że mowa o Leonie Ko­
złowskim. Otóż on Taxil pod koniec ubie­
głego stulecia jako wybitny pisarz masoń­
ski zaczął występować publicznie najnie- 
spodziewaniej przeciwko... masonerii. Przy­
znawał się, że był masonem i ujawnia ta­
jemnice masonerii. Była to sensacja na ca­
ły świat. Zgłosił się nawet ów Taxil na au­
diencję do Ojca św. Leona XIIL

„Aż nagle pękła bomba... W roku 1897 
Taxil ogłosił w prasie wolnomularskiej, że 
nie tylko był, a w  rzeczywistości jest w dal 
szym ciągu i pozostanie do śmierci maso­
nem, a jego rzekome „rewelacje" były nie 
opartymi na niczym wymysłami, które o- 
głosił tylko w  tym  celu, by ośmieszyć łatwo 
wierność i naiwność przeciwników maso­
nerii, którzy każdy bezsens gotowi przy­

jąć za prawdę” .

Chce pomóc.
P. Leon Kozłowski także w „Słowie" 

żeli armie państw centralnych.

Nie straty zatem decydują o zwycię­
stwie, ale czynniki moralne. Nie tyle 
bowiem idzie o zniszczenie wroga, ile o 
odebranie mu odwagi.

By poprzeć to przykładem, przyto­
czymy opis bitwy przegranej, podany 
przez jednego z wybitnych francuskich 
teoretyków wojskowych. „Sto tysięcy lu­
dzi cofa się przed wrogiem, zostawiwszy 
10.000 na placu- Zaś wróg zostawił na 
placu tyluż rannych i poległych. Ani je­
dna, ani druga strona nie zna swoich 
strat. A więc 90.000 ludzi ucieka przed 
90.000 ludźmi dlatego, że jedni nie chcą 
się już bić, a drudzy jeszcze bić się chcą” .

„Pierwsi utracili wiarę w zwycięstwo, 
doszli do granicy moralnej swej siły- O 
porażce decydują nie ci, którzy polegli 

Ina placu, ale zdrowi, którzy rezygnują 
z walki, ponieważ są zdemoralizowani.”

wileńskim ogłosił z datą 17 bm. drugi ar­
tykuł p. t. „Zagadnienie wolnomularstwa w  
Polsce" podpisany pełnym imieniem i na­
zwiskiem. Nie czytamy w nim nic nowego  
ani ciekawego prócz ustępu, w którym  
zwraca się do premiera Składkowskiego.

„Szef rządu ma w  ręku środki, które po­
zwalają tego typu związek, jak masoneria, 
a więc związek działający pół jawnie, uja­
wnić i powinien posiadać w swych rękach 
materiały wydawane przez samych wolno- 
mularzy, które to ujawnienie ułatwiają

„W hierarchii spraw państwowych me 
sądzę, aby zagadnienie masońskie było naj­
ważniejszym. Z pewnością nadchodzący 
kryzys i grożące nam  załamanie się cen rol­
niczych jest zagadnieniem ważniejszym.

„Premier Składkowski, który jest obcy 
wszelkim mafijnym sposobom działania i z 

masonerią nie ma nic wspólnego, mógłby 
taką akcję podjąć i masonerię w Polsce u- 
jawnić. Jeżeli to zagadnienie jest mu obce, 
stoję do jego dyspozycji i gotów mu jestem  
w tym działaniu dopomóc celem ujawnienia 

masonerii".
Czy p. Leon nie jest taki szczwany jak 

ów Taxil? Licho nie śpi!

Figle się ludzi trzymają,

P. Maciej Rataj podaje do wiadomości, 
źe do Loży W ielkiego W schodu nie należy 
ani nie należał i mówi: „od lat 16 nie jestem  
związany wogóle z niejasną organizaqąT ze­
społem czy mafią". A przed 16 laty? A co 
wie o innych lożach niż W ielki W schód? O  
tym się nie dowiadujemy z jego oświadcze­

nia.
Oj, figle się ludzi trzymają: o cenach 

zboża, o ludzie biednym i o masonach ró­
wnocześnie (tylko) piszą lub mówią. Ćmoj- 
boj? Tere fere kuku —  strzela baba z łuku?

Już „takie" figlarze byli, co bigos hi­
storyczny robili, różnie mówili i pisali. Np. 
Kiedy Kara Mustafa, wielki wódz Krzy­

żaków  

Ciągnął z wojskiem moskiewskiem przez 
Alpy na Kraków, 

Do obrony swych granic będąc zawsze 
skory, 

Pobił go pod Grunwaldem król Stefan
Batory.

Długo ten popuka, co babę oszuka, cóż 
dopiero Kozłowskiego Leona antymasonów  

Napoleona!

Narobił sobie kłopotu

Około oświadczenia p. M. Rataja snują 
się domysły. „Nowa Rzeczpospolita" twier­
dzi, źe należał on, zanim został marszał­
kiem Sejmu, tj. od roku 1922, do tajnej or­
ganizacji PUsudczyków, którzy oficjalnie 
należeli do różnych partyj. P. Rataj zanim  
wstąpił do „Piasta" należał do „W yzwole­
nia" i według „Nowej Rzplitej" był człon­
kiem Centralnego Komitetu Narodowego, 
który w okresie 1923— 1926 skupiał ludzi 
i grupy przygotowujące zamach stanu. W  
tej sprawie dowiemy się niewątpliwie coś 
jeszcze ciekawego od samego p. Rataja, 
który na łamach różnych dzienników  jest o 
to interpelowany. A dobrze byłoby odsło­
nić prawdę, aby p. Rataj mógł się pozbyć 
takich satelitów jak ci, co to i z konserwą 
,^a pan brat” i z Czechami siuchtują i ra­
dykałów z PPS udają, ze Str. Narodowym  
od czasu do czasu się kumają, —  a w  istocie 
kieszenie sobie nabijają, mącąc opinię wiej­
ską ze szkodą nie tylko chłopów, ale Pol­
ski! Pan Rataj ma konkurentów w Stron. 
Ludowym  nie ideowych, o nie, ale pospoli­
tych rudych pasibrzuszków. Narobił sobie 
on kłopotu, ale chyba da radę...

„Zamordował cesarzową chińską**.

„Czas", organ konserwatystów, gniewa 
się na p. Niedziałkowskiego, red. „Robot­
nika", że stara się ośmieszyć bombę ma­
sońską p. L. Kozłowskiego takim  oto chwy­

tem:
„W yobraźmy sobie, źe pp. redaktorzy 

„Polityki" zechcą w zeszycie następnym  
swego czasopisma ogłosić inną czyjąś „rewe 

lację" —  na przykład taką:

„Redaktor naczelny „Czasu" zamordo­
wał cesarzową chińską, a pomogło mu w 
tym czynie 787 polskich dygnitarzy pań­

stwowych".

Co wobec tego powinno się stać? Po­
ciągnąć autora przed sądy z oskarżenia pry 
watnego „Czasu” czy rząd powinien za­
rządzić energiczne śledztwo? „Czas się 
gniewa z takiego zastosowania sprawy A 
jeżeli mason masonem pogania i na masona 
krzyczy? To co? W ąż masoński?

1
 Dudni woda dudni., bo jest woda w 

studnił
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Z kim pójdą jednoczone?
Koniec izolacji. — Powolna reakcja. — Walka o Pacyfik. — Wrogi imperializm. —

Paryż, w lipcu.

W ybitny dziennikarz polityczny a- 

merykański, W alter Lippmann, którego 

trafne i jasne artykuły i komentarze po­

lityczne drukowane są na łamach 145 

pism amerykańskich, wygłosił podczas 

swego pobytu w Paryżu, na śniadaniu  

wydanym  dla niego przez American Club 

przemówienie, w którym poddał analizie 

obecną opinię amerykańską.

W edług jego zdania, Stany Zjedno­

czone weszły obecnie z okresu izolacji, 

w jakim pozostawały od zakończenia 

W ielkiej W ojny. Izolacja ta jednak nie 

przyszła odrazu. Była ona następstwem  

szeregu zjawisk trwających prawie 14 

lat, które w rezultacie doprowadziły do  

tego, że tak sfery rządzące jak i większość 

obywateli amerykańskich postawiły krzy­

żyk na wszystkim, co się działo poza 

granicami Stanów Zjednoczonych.

Pozornie izolacja zaczęła się zaraz 

po wojnie. Jednak w latach następnych  

Stany Zjednozcone brały udział w ca­

łym  szeregu decyzyj politycznych i gospo 

darczych, oo można określić jako ro­

dzaj niezbrojnej współpracy z Europą w  

sprawach międzynarodowych. W  tym o- 

kresie miał miejsce plan Dawes‘a i 

Young ‘a, zarządzenia w celu obrony wa­

lut europejskich, pakt Briand-Kellogg  

oraz szereg konferencyj rozbrojeniowych 

i pokojowych. Kulminacyjnym punktem  

tego okresu było moratorium Hoovera 

oraz udział Ameryki w konferencji gene­

wskiej, mającej na celu wstrzymanie ja­

pońskiej agresji w M andżurii.

Ponieważ jednak praktycznie rezulta­

ty tej amerykańskiej współpracy okaza­

ły się znikome, więc pod koniec 1931 r. 

opinia amerykańska zaczyna skłaniać 

się coraz bardziej do zupełnego wycofa­

nia' się z tej współpracy. Panująca wów ­

czas w Ameryce depresja gospodarcza i 

ogólny pesymizm pogłębia jeszcze te ten­

dencje usunięcia się od wszelkiej pomo­

cy i współpracy. W 1932 r.’ zaczyna się 

■zupełna izolacja Ameryki. Trwa jednak 

bardzo krótko, bo zaledwie 3 lata.

Pod koniec 1935 r. powraca do Ame­

ryki dobrobyt a z nim przekonanie, że u- 

trzymanie go nie jest możliwe bez współ 

pracy z innymi krajami. W iększość fi­

nansistów i przemysłowców dochodzi do  

przekonania, że polityka partii republi­

kańskiej, oparta na wysokich cłach i 

protekcjonaliźmie, nie da się nadal utrzy­

mać. Stwarza ^to zupełnie inne zapatry­

wania sfer rządzących, czemu niejedno­

krotnie dał wyraz minister Cordell Hull. 

Jednocześnie bardziej postępowe sfery ' 

Stanów Zjednoczonych dochodzą do prze j 

konania na podstawie faktów, że fiasko j 

komunizmu jak i totalizmu wskazuje wła 

ściwą drogę U. S« A. Zaczyna utrwalać 

się w Ameryce przekonanie, że postępy  

ludzkości zostaną zahamowane, jeżeli nie 

będą bronione. Propaganda prowadzona 

w państwach południowo - amerykań­

skich, a więc w krajach sąsiednich, na 

których Stanom Zjednoczonym bardzo  

zależy, otworzyła oczy na nowe niebez­

pieczeństwo.

Po drugiej stronie Pacyfiku powstała 

potęga, która zawsze była dla Ameryki 

wrogiem. Imperializm japoński stał się 

rzeczywiście groźny. I dlatego znikła ry­

walizacja pomiędzy Anglią i Ameryką. 

Im silniejsza stawała się Anglia, tym  po­

pularniejszą stawała się w Ameryce.

Jeśli chodzi o sprawy Europejskie,

100 podróży 

„Normandie**
29 maja 1936 r. największy okręt trans­

atlantycki na świecie, chluba marynarki 

francuskiej, „Normandie", wypłynął z Ha- 

vre ’u w  pierwszą swą podróż do N. Yorku. 

„Normandie" zdobyła „błękitną wstęgę" 

szybkości, przebywając 52 km. km. na go­

dzinę. Obecnie „Normandie" dokonała już 

po raz setny podróży do N. Yorku, wypły­

nąwszy 13 b. m. z Havre u. W  ciągu trzech  

lat okręt ten przebył przestrzeń 330.000 mil 

morskich, przewiózłszy około 100.000 pa­

sażerów  w jedną i drugą stronę. Zwiedziło 

„Normandie" i oglądało jej urządzenia we­

wnętrzne 650.000 osób, podczas postoju w  

portach.

zamieniony został na żałobną kaplicę. Na 

wszystkich dworcach, przez które prze­

chodził żałobny pociąg, gromadziły się 

tłumy ludności i żegnały na kolanach  

zmarłą królową, podczas gdy księża od­

prawiali msze żałobne. W śród salw ar­

matnich i bicia wszystkich dzwonów za­

jechał pociąg do Bukaresztu, gdzie ofir

Z kim i przeciw komu ?

sympatie Ameryki są po stronie tych, któ 

rych Amerykanie uważają za cbronców  

pokoju, za wyznawców wpljnego handlu, 

za bojownikówp wolność przekonań  i su­

mienia.'

„Byłoby wielkim błędem  —  zakończył 

Lipman swe przemówienie —  sądzić, że 

Amerykanie usuną, się od realnej pomo­
cy tam, " ’gdzie chodzić .będzie''o, obronę 

interesów' realnych .i cieszących się : ogól-

ną sympatią amerykańskiego społeczeń­

stwa.”

Z przemówienia można wyciągnąć 

wniósek: gdy dojdzie do poważnego kon­

fliktu, w którym z jednej strony staną 

państwa totalne, a więc Niemcy, W łochy  

i Japonia, a z drugiej państwa demokra­

tyczne, Anglia i Francja, nie ma wątpli­

wości, po której stronie znajdą się Stany  

Zjednoczone. T. M. S.

Kolejka jórsko na Gubałówkę
Jak będzie wyglądała trzecia kolejka górska w Polsce?

Rozpoczęta przed tygodniem budowa  

trzeciej w Polsce kolejki górskiej posuwa 

się w szybkim tempie naprzód i według 

wszelkiego prawdopodobieństwa, zakońr 

czona zostanie jeszcze przed świętami Bo­

żego Narodzenia. Budowa kolejki jest jedną 

z największych pozycji w  planie inwestycji, 

związanych z międzynarodowymi zawodami 

narciarskimi o mistrzostwo FIS, jakie od­

będą się w  Zakopanem  w  lutym 1939 r.

Nowa kolejka otrzyma stację dolną przy  

potoku Cicha W oda, na przedłużeniu osi 

Krupówek. Jest to punkt oddalony o 5 mi­

nut drogi piechotą od śródmieścia. Tor ko­

lejki poprowadzi zboczem Gubałówki na 

szczyt do wysokości 1.130 m. Stacja koń­

cowa powstanie 150 m. na zachód od krzy­

ża na szczycie Gubałówki.

Kolejka podobna będzie w zasadzie do  

krynickiej, jako oparta na systemie linowo- 

terenowym. W agoniki posuwać się będą, 

wciągane do góry przy pomocy liny —  po  

szynach o kształcie klinowym i rozstawie 

1 m. W agonik pomieści 80 osób i przeby­

wać będzie trasę długości 1.350 m. przy  

różnicy wziesień około 300 m. Czas prze­

jazdu wynosić będzie 7 minut. Umożliwi to

sprawne przewiezienie nawet 600 osób na 

godzinę. . Pośrodku trasy urządzona zosta­

nie mijanka, gdyż po torze poruszać się bę­

dą zawsze dwa wagoniki w przeciwnych 

kierunkach. Koszt przejazdu ma być skal­

kulowany koło 1 zł., będzie więc znacznie 

niższy od ceny biletu kolejki linowej na 

Kasprowy. . -

Kolejka na Gubałówkę udostępni szcze­

gólnie mniej zaawansowanym narciarzom  

najpiękniejsze tereny zjazdowe Zakopane­

go i obliczona jest na obsłużenie wielkiej 

ilości gości i widzów  z okazji zawodów  FIS. 

Przejazd nie będzie przy tym związany z 

najmniejszym niebezpieczeństwem dla ser­

cowo chorych wobec nieznacznej wysoko­

ści, do której kolejka dochodzi. Udostępni 

się natomiast najbardziej nasłonecznione  

miejsce w Tatrach, posiadające ponad 100 

dni słonecznych na przestrzeni zimowego 

półrocza. Na szczycie Gubałówki powstaną 

tarasy z leżakami dla kąpieli słonecznych. 

Przy budowanej obecnie stacji górnej urzą­

dzona zostanie restauracja dla narciarzy.

Poza specjalnymi szynami o kształcie kli­

nowym oraz wagonikami — wszystkie u- 

rządzenia i instalacje zamówione zostały w  

krają

Eksportacja zwłok królowej Marii 

z Sinaia do
Bukareszt, 22. 7. (PAT).

W czoraj rano, wśród bicia dzwonów  

całego kraju, odbył się transport zwłok 

rumuńskiej królowej matki z Sinaia do  

Bukaresztu.

Specjalny pociąg królewski ciągnięty 

był przez dwie lokomotywy, przybrane 

flagami o barwach narodowych a wa­

gon, w którym znajdowała się trumna,

Bukaresztu
carowie kawalerii wynieśli na swych bar 

kach trumnę z wagonu. Uformował się 

żałobny pochód, na czele którego postę­

pował za trumną król i rodzina królew ­

ska oraz rząd z patriarchą M ironem na 

czele- Trumnę przeniesiono do pałacu 

Gotroceni, stałej rezydencji zmarłej kró­

lowej, gdzie w sali bizantyjskiej umiesz­

czono ją na katafalku, przybranym  sztan  

Królowa Maria na śmiertelnym łożu.
W  zamku Costroceni w Bukareszcie złożono doczesne szczątki zmarłej Królowej 
M atki M arii rumuńskiej, aby ludności stolicy dać możność w ciągu dwu dni pożegna  

nia się z ukochaną królową.

darami o barwach narodowych i herbach 

królewskich.

Od godz. 14-ej rozpoczęła się przed 

trumną defilada ludności, która trwać 

będzie do soboty wieczór. W  niedzielę ra­

no trumna przewieziona zostanie na 

miejsce wiecznego spoczynku do Curtea

Joan Crawford- Franchot Tone, 
przerażeni zostali wiadomością o rzekomym  

ich rozwodzie.

Pomniki ku czci deszczu
W małej chilijskiej miejscowości Pira- 

dos, został przed niedawnym  czasem  wznie­

siony pomnik w kształcie kropli deszczu, 

wykonany z głazu granitowego.

Na cokole pomnika umieszczono tablicę 

z następującym napisem: ,Dnia 25 grudnia 

1936 roku spadł po raz pierwszy na tym  

miejscu od 91 lat —  deszcz". M iejscowość  

Pirados należy do najbardziej ubogich w o- 

pady atmosferyczne na całej kuli ziemskiej. 

Nic więc dziwnego, że w taki sposób tam ­

tejsi mieszkańcy uwiecznili wydarzenie z 

dnia 25 grudnia 1936 r.

Restauracje 

w tramwajach
Jedno z przedsiębiorstw budapeszteń­

skich zaproponowało dyrekcji wprowadze­

nie w tramwajach budapeszteńskich spe­

cjalnych wozów restauracyjnych. Oczywi­

ście wozy te kursowałyby tylko na naj­

dłuższych liniach tramwajowych. Pomalo­

wane mają być według projektu na kolor 

czerwony, by wyraźnie odcinały się od in­

nych wozów, które są koloru żółtego. U- 

rządzenie ich ma być luksusowe i zapewni 

gościom  chłód w  lecie i ciepło w  zimie, po­

nieważ temperatura będzie w nich auto­

matycznie regulowana, podobnie, jak teraz 

w samolotach pasażerskich.

Ceny napojów i posiłków spożywanych  

w  tych wozach mają być niezmiernie niskie, 

tak, by każdy, kto nie zdążył np. zjeść w  do  

mu śniadania, spiesząc się do pracy, mógł 

spożyć w  tramwaju bez niemiłego poczucia, 

że mógł mieć to samo dużo taniej w domu. 

Z napojów  ma być podawana herbata, ka­

wa, piwo i wino. W agon restauracyjny ma 

być doczepiony jako trzeci i będzie połą­

czony przejściem do wagonów  przednich.

Ciekawe, czy ten oryginalny, nigdzie do­

tąd nie spotykany pomysł, znajdzie prak­

tyczne zastosowanie.

Cyganka połknęła 

skradzioną biżuterię
Prasa belgradzka podała następującą 

wiadomość kryminalną:

Przed dwoma dniami mianowicie policja 

aresztowała cygankę pod zarzutem kra­

dzieży biżuterii. Przy aresztowaniu zdarzył 

się niezmiernie rzadko  spotykany wypadek, 

a mianowicie cyganka korzystając z chwi­

lowej. nieuwagi policjantów połknęła kilka 

skradzionych pierścionków. Gdy usiłowała 

połknąć inne kosztowności, policjanci zau­

ważyli ten sprytny manewr, ale niestety  

nie przeszkodzili jej w tym, ponieważ nie 

mogli się wstrzymać od śmiechu. Dopiero 

gdy po raz trzeci usiłowała połknąć skra­

dziony przedmiot, w tym wypadku duży 

złoty dukat, roześmianym przedstawlcie- 

fom władzy udało się jej w tym przeszko­

dzić.

Prasa podaje jako komentarz, że cy­

ganka miała szczęście w nieszczęściu, bo­

wiem gdyby policjanci nie przeszkodzi’ ^ jej 

w połykaniu kosztowności,, byłaby zapew- 

no połknęła cały woreczek skradzionych  

kosztowności, co mogłoby się dla niej skoń^
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S T R E S Z C Z E N I E  P O C Z Ą T K U  P O W I E Ś C I

W  c i e m n ą ,  b u r z l i w ą  n o c  w o j e w o d a JIHGFEDCBA 
. W a s s a l s k i ,  n i e z a u w a ż o n y  p r z e z  n i k o g o ,  
w  w a l c e  n a  s z a b l e  m o r d u j e  w  s y p i a l n i  
n a  z a m k u  w a w e l s k i m ,  s ę d z i w e g o  k a s z *  
t e l a n a  J a k ó b a  S o b i e s k i e g o . S y n o w i e  
k a s z t e l a n a  M a r e k  i  J a n  p r z y s i ę g a j ą  z e m  
s t ę  m o r d e r c y ,  l e c z  M a r e k  w  z a m i e s z a *  
n i u  b i t w y  z e  S z w e d a m i ,  p a d a  r ó w n i e ż  
o d  s k r y t o b ó j c z e j  k u l i W a s s a l s k i e g o .  
W i e r n a  n i e w o l n i c a  S a s s a , u ś w i a d a m i a  
J a n a  S o b i e s k i e g o ,  k t o  j e s t  m o r d e r c ą  j e ­

g o  o j c a  i  b r a t a .  W  p o j e d y n k u  S o b i e s k i  
z a b i j a  W a s s a l s k i e g o . P o d c z a s  g d y  J a n  
ł ą c z y  s i ę  m i ł o ś c i ą  z  M a r i ą  K a z i m i e r ą ,  
ż o n ą  n o w e g o  k a s z t e l a n a  k r a k o w s k i e g o  
Z a m o j s k i e g o ,  n i e w o l n i c a  S a s s a  p o r w a ­

n a  z o s t a j e  n a  r o z k a z  m a g i k a  i n d y j s k i e g o  
A l l a r a b a .  W d o w a  p o  w o j e w o d z i e  W a s -  
s a l s k i m ,  p i ę k n a  l e c z  z ł a  J a g i e l l o n a ,  p r z y  
s i ę g a  z e m s t ę  J a n o w i  S o b i e s k i e m u ,  k t ó ­

r y  w e d ł u g  p r z e p o w i e d n i  z o s t a ć  m a  k r ó ­

l e m .  J a g i e l l o n a  z a b i e g a  o  p o m o c  u  i n ­

d y j s k i e g o  m a g i k a ,  k t ó r y  d a j e  j e j  n a p ó j  
m i ł o s n y ,  k t ó r y  z m u s i ć  m a  d o  u l e g ł o ś c i  
S o b i e s k i e g o .  P r z e z  o m y ł k ę  S a s s a  z a m i c -  
n i a .  d z b a n k i  —  n a p ó j  w y p i j a  Z a m o j s k i  i  
u m i e r a . S o b i e s k i  r u s z a  s a m o p a s  d o  
Ź w a ń c a  i  w p a d a  w  r ę c e  a t a m a n a  k o z a ­

k ó w ,  s t r a s z l i w e g o  D o r o s z e n k i . S a s s a  
ś p i e s z y  m u  z  p o m o c ą ^

9 7 )
G d y u szed ł k ilk a k ro k ó w  sta ł się  

jeszcze w y raźn ie jszy m  i b liższy m .
P o d o bn y  b y ł d o  jęk u u m iera jące ­

g o cz ło w iek a.
B o ro w sk i o d m ó w ił m o d litw ę  i sta ­

n ę!.

K rzak i i zaro śla  n * e p o zw ala ły  m u  
w idzieć d alek o .

P rzy stąp ił d o k rzak a , ro z ło ży ł je ­
g o  g ałęz ie  i o tw o rzy ł so b ie  d alszy  w i­
d o k .

W  n iew ie lk ie j o d leg ło śc i w  p o śró d  
p o ro słeg o w y so k ą traw ą i sito w iem  
trzęsaw isk a sta ła stara , k rzy w a w ie­
rzb a .

U  g ru b ej g ałęz i w ierzb y , d o ch o ­
d zące j p raw ie d o z iem i, w isia ło c iś . 
czeg o B o ro w sk i d o k ład n ie n ie m ó g ł 
ro zp o zn ać .

C zy  to  b y ł cz ło w iek , czy  jak a n ad ­
lu d zk a is to ta?

G ło s, k tó ry  d o n ieg o d o ch o d ził, 
w y d aw ała w id o czn ie  ta is to ta , a  p o d  
d rzew em , jak p o  ch w ili B o ro w sk i za ­
u w aży ł, co ś się p o ru sza ło .

C zy  to  b y ła  p o k u sa , ażeb y  g o  zw a ­
b ić n a zg u b ę?

P o n iew aż k sięży c św iec ił jasno , 
B o ro w sk i n ab ra ł o d w ag i i p o stąp ił k u  
sta re j w ierzb ie.

N o g i jeg o m iejscam i zap ad ały aż  
p o  k o stk i w  m ięk k ie trzęsaw isk o .

B o ro w sk i m iew ał często  d o  czy n ie ­
n ia  z  b ag n isk am i n a  w y b rzeżu  W isły , 
b y ł w ięc z  tak im i p rzem ok ły m i g ru n ­
tam i o b ezn an y .

S zed ł za tem  d ale j ? n ag le w  m iej­
scu , w  k tó ry m  p rzed ty m  zau w aży ł 
co ś p o ru sza jąceg o się, d o strzeg ł k o ­
n ia d o  p o łow y  zap ad łeg o  w  b ag n isk o  
i zap ad ająceg o co raz b ard z ie j, w sk u ­
tek w y sileń , jak ie czy n ił, ażeb y się  
w y d o b y ć .

B zik ie ch rap an ie p rzestraszo n eg o  
zw ierzęc ia czy n iło p rzeraża jące w ra ­
żen ie , jed n akże u w ag a d o ro w sk ieg o  
b y ła  w  te j ch w ili b ard z ie j zw ró co n a  
n a cz ło w iek a , k tó ry się d o ty ch czas  
trzym ał g ałęz i, a le te raz straciw szy  
siły  i p rzy to m n o ść  p u śc ił ją  i ju ż  p ra ­
w ie p o p as p o g rąży ł się w  trzęsaw i­
sk u .

B o ro w sk i d o b rn ą ł jak  m ó g ł d o  n ie ­
g o  i zau w aży ł, że cz ło w iek ten m iał 
ru d e  w łosy  i czerw o n ą  b lu zę .

S iln y w ieśn iak stan ąw szy n a k o ­
rzen iu jak ieg o ś d rzew a, zab rał się  
zaraz d o  p o d an ia p o m o cy  n ieszczęśli­
w em u .

G in ący o sta tk iem sił p o ch w y cił 
p o d an ą so b ie ręk ę  i B o ro w sk iem u u -  
d ało  się  n areszc ie  w y ciąg n ąć  g o  z  b a-  
g n isk a .

P rzesąd n y w ieśn iak d o zn aw ał je­
d n ak w cale n iep rzy jem n eg o u czu cia , 
b o  czerw o n e u b ran ie i ru d e w ło sy o - 
sa jo n eg o , k tó reg o n ió sł n a p iecach

n asu w ały  m u  m y śl, że sfę zad ał ze  
z ły m  d u ch em .

M im o to n ie rzu c ił g o , lecz b rn ąc  
p rzez b ag n o z n iezm iern y m tru d em  
d o n ió sł g o d o tw ard e j d ro g i.

N astęp n ie p o w ró cił d o  k o n ia . P rzy  
b y ł jed n ak  za p ó źn o . C iężk ie zw ierzę  
ju ż to n ę ło , g d y ż w  m iejsce , k tó re  w y ­
tło czy ło sw o im c iężarem , n ap ły n ę ła  

w o d a.
N aw et z n ajw ięk szy m  n arażen iem  

w łasn eg o ży cia B o ro w sk i n ie m ó g ł 
b y ł o calić  b ied neg o  k o n ia , m u siał w ięc  
p o rzu c ić tę m y śl.

P o w ró cił d o o calon eg o cz ło w iek a , 
k tó ry  leża ł n ieru ch o m y  n a  d ro d ze .

U k ląk ł p rzy  n im  i p rzy p atrzy ł m u  
się  d o b rze .

—  H m ! —  szep n ął, —  ca ły  czerw o ­
n y ! C o  to  za  szczeg óln y  cz ło w iek ! Z d a  
je  się, że  n ie  ży je!

N ag le , p rzy jrzaw szy sśę lep ie j n ie ­
zn ajo m em u , d rg n ął

—  C o to  jest?  —  m ó w ił" p ó łg ło sem .
—  w y g ląd a p raw ie tak jak ... n ie , to  
n ie m o że  b y ć , S tefan  g d y b y  ży ł, lo b y  
tak m u sia ł w y g ląd ać...

—  P o ch y lił się jeszcze b ard z iej. 
C zerw o n y S arafan leża ł n ieru ch o m y  
p rzed  n im .

—  W y g ląd a , jak b y  ju ż n ie ży f, —  
m ó w ił B o ro w sk i, —  S tefan ie , czy to  
ty , czy  ty  ży jesz jeszcze?

C zerw o n y S arafan n ie o d p o w ie­
d zia ł i n ie p o ru sza ł się .

—  S tefan  —  tak , tak  m u sia łb y  w y ­
g ląd ać! M u szę się  p rzek o n aj.

N a p iersiach u jrza ł m ały  m ed alik  
n a  łań cu szk u . B y ła  to  re lik w ia , k tó rą  
p o zn ał n atych m iast.

K lasn ą ł w  ręce .
—  T o o n ! to S tefan ! Z n alaz łem  

S tefan ® ! —  zaw o ła ł, —  a leż to ch y b a  
cu d em ! C zy o n jed n ak że b ęd zie ży ł?  
S tefan ie! o b u d ź się ; T o  ja  c ię  w o łam ! 
C zy  m n ie  n ie p o zn ajesz

C zerw o n y S arafan , czy li S tefan , 
jak g o  w ieśn iak n azw ał, n ie d aw ał 
zn ak u  ży cia .

B o ro w sk i w zią ł g o n a  b ark i i p o ­
n ió sł.

C zerw o n y S arafan b y ł w p raw d -z le  
ch u d y , d źw ig aó  g o  jed n ak  w  ten sp o ­
só b  n ie  b y ło  ła tw o .

N ad ran em  d o p iero B o ro w ał za ­
w ló k ł się  n a  m iejsce , n a  k tó rem jeg o  
to w arzy sze  ju ż p o w stali i zam ierza li 
d o p ły n ąć  z tra tw ą

—  H e — ■ a  co to  tam  m asz? —  za ­
w o ła li sp o strzeg łszy g o , —  k o g ó ż to  
d źw ig asz?

—  C zarta so b ie p rzy n ió sł n a k ar­
k u , — - rzek ł jed en  z  flisó w .

B o ro w sk i stęk a jąc p rzy b liży ł się
Z an ió sł o b u m arłeg o S tefan a n <  

tra tw ę i z ło ży ł g o n a w iązce sło m y .
In n i flisacy  p rzy stąp ili d o  n ieg o .
—  T o  C zerw o ny  S arafan !  —  rzek li 

n iek tó rzy , —  B o ro w sk i zn alaz ł C zer­
w o n eg o  S arafan * !

—  N ieży w eg o , —  d o d ali h u d .
—  B ajcie m u tro ch ę w ó d k i, —  za ­

p ro p o n o w ał jed en .
B o ro w sk i u słu ch a ł te j rad y . Z w il­

ży ł w ó d k ą w arg i o b u m arłem u i p o ­
ta rł n ią  jeg o  sk ro nie .

C zerw o n y S a ra fan o tw o rzy ł o czy  
i d zik im  w zro k iem  sp o jrza ł d o k o ła .

—  Ż y je! zaw o ła li flisacy .

S tefan ie! —  rzek ł B o ro w sk i d o  le ­
żąceg o  n a sło m ie , —  S tefan ie .

C zerw o n y  S arafan  sp o jrza ł n a  B o ­
ro w sk ieg o w ielk im i o czy m a. N astęp ­
n ie  o czy  jeg o  zam k n ęły  się .

Z asn ął g łęb o k o , a le o d d y ch ał w y ­
raźn iej —  b y ła n ad zie ja u trzy m an ia  
g o  p rzy  ży ciu .

—  P o zw ó l m u sp ać , —  m ó w ili fli-  
cy , —  czy ch cesz g o zab rać z so b ą , 
B o ro w sk i?

— * C zy m y ślic ie , że g o  tu ta j zo sta -

F lisacy o d w iąza li tra tw ę o d b rze ­
g u  i o d ep ch n ęli n a  śro d ek rzek i, ab y  
z  b ieg iem  w o d y  p o p ły n ęła .

W  c iąg u  d n ia  B o ro w ski często  za ­
g ląd ał d o C zerw o n eg o S arafan® , p o ­
k rzep ia ł g o w o d ą i w ó d k ą, i n ab rał 
p rzek o n an ia, że o d n alezio n eg o S tefa ­
n a  zd o ła  u trzy m ać p rzy  ży ciu .

N ad w ieczo rem tra tw a zb liży ła  
się d o m ałe j w io sk i n ad b rzeżn e j, w  
k tó re j B o ro w sk i m iał ch atę. O b cią ł 

o n  tu taj w y sad zić n a  ląd o calo n eg o i 
u m ieśc ić g o  w  sw o jej ch ac ie .

F lisacy sk iero w ali za tem tra tw ę  

d o  b rzeg u .
Z m ro k  ju ż zap ad ? .
B o ro w sk i w zią ł zn ó w  n a b ark i  

C zrw o n eg o S araf® n a, k tó ry o b u d ził 
się  w p raw d zie , a le  n ie m ó g ł się p o ru ­
szać , i zan ió sł g o d o sw o je j ch aty , 
g d zie z ło ży ł g o  n a  sien nik u  i p rzy k ry ł  
g o  k o łd rą

P o zo sta ł p rzy  n im . S tefan w id o - 
czy n ie n ie  p o zn ał g o  jeszcze » n ie w y ­
m ó w ił d o tąd » n i sło w a. Jed n ak m e­
d alik , k tó ry  m iał n a  p iersiach , a  k tó ry  
B o ro w sk i b y łb y p o zn ał p o m ięd zy ty ­
siącem  in n y ch , n ie p o zw ala ł w ieśn ia ­
k o w i w ątp ić, że  zn alaz ł sw eg o  w y ch o ­
w an e® .

M o g ło to m ieć d la n ieg o n ieo bli­
cza ln e n astęp stw a, g d y ż k ap itan  W y -  
ch o w sk i w  d ziw n y sp o só b w y p y ty ­
w ał się  o  S tefan a .

C zerw o n y S arafan leża ł n ieru ch o ­
m y . B o ro w sk i sied z ia ł p rzy n im , 
w sp arłszy  g ło w ę n a  ręk u  i p atrza ł n a  
n ieg o .

N areszc ie n ad ran em śp iący czy  
o b u m arły  p o ru szy ł się .

B o ro w sk i p o ch y lił sśę k u n iem u .
—  S tefan ie! —  rzek ł, —  czy m n ie  

n ie p o zn ajesz?
C zerw o n y S arafan sp o jrza ł zn o w u  

n a n ieg o  szero k o  ro zw arty m i o czy m a  
i zaczą ł ro zg ląd ać  się  p o  izb ie .

—  S tefan ie , czy m n ie n ie p o zn a ­
jesz?  —  p o w tó rzy ł w ieśn iak .

C h o rem u p y tan ie to i m iejsce , w  
k tó rem  się zn ajd o w ał, n ie zd aw ało  
się p rzy j  em n em ...

N ie w y d aw ał żad n eg o g ło su . B y ł 
m o że zb y t słab y jezscze.

N astęp n ie sk rzy w ił się i ro ześm iał  
z c ich a sw o im  sp o so b em .

—  C zy  n ie w id zisz g d zie jesteś? —  
m ó w ił B o ro w sk i d ale j, —  d laczeg o ś  
ty u ciek ł w ted y , d aw n o tem u , o d e-  
m n ie? N o , a le te raz c ię zn alaz łem !

C zerw o n y S arafan n ie czu ł w id ać  
w ielk ieg o p rzy w iązan ia d o sw o jeg o  
o p iek u n a , m im o to  jed nak sk in ął m u  
»  lek ka g ło w ą i p o d ał ręk ą

—  C ieszę się , żem  c ię zn alaz ł i że  
ży jesz , S tefan ie  —  rzek ł w ieśn iak , —  
te raz zo stan iesz  p rzy  m n ie .

C zerw o n y S arafan w strząsn ą ł g ło ­
w ą i ro ześm iił się , a le jeszcze słab o  
i c ich o .

—  M u szę  iść w  św ia t., —  rzek ł.
—  G d zieżeś tak d łu g o b y ł, S tefa ­

n ie?
~  T o tu , to tam .
—  I te raz n ie ch cesz tu  zo stać?

—  N ie, n ig d y !
N ie b y ła to p o żąd an a o d p o w ied ź  

d la B o ro w sk ieg o , k tó ry c iąg le m y śla ł 
o  n ag ro d zie , k tó rą o trzy m a za zn ale ­
z ien ie sw eg o w y ch o w ańca . C zerw o­
n y S arafan m ó w ił o tw arc ie, że n ie  
m ó g ł w y trzy m ać n a jed nem  m iejscu .

—  G d y w y cień czo ny ch o ry zasn ą ł 
zn o w u , B o ro w sk i zaczą ł zastanaw iać  
się , co  m a zro b ić i p o stan o w ił sk o rzy ­
stać z teg o czasu , p rzez k tó ry S ara ­
fan n ie m ó g ł się o d d alić . G d y b y się  
zaraz te ra ł u d ał d o W arszaw y , o d ­
szu k ał k ap itan a  i zap y tał: „C o  m i p an  
d asz, jeże li d o starczę S tefan a? '1 to  
m ó g łb y się sp o d ziew ać zn aczn ej n a ­
g ro d y .

Jeszcze p o ży teczn ie jszy m  w y d aw a  
ło się B o ro w sk iem u , żeb y się m ó g ł 
sam  d o w ied zieć  o  p o ch o dzen iu S tefa ­
n a . N ie b y ło  w ątp liw o ści, że m u sia ło  
to  m ieć  jak ieś zn aczen ie . G d y b y  sta ry  
W o ło ch ży ł jeszcze. B o ro w sk i b y łb y  
się zap ew n e co ś o d n ieg o  d o w ied zia ł.

K to b y li ro d z ice S tefan a?
M u sia ły to b y ć jak ieś w y so k ie o -  

so b y .
B laczeg o jed n ak  sta ry słu g a z a ­

m ien ił w ó w czas i u p ro w ad ził ch ło p ­
ca? B laczeg o  ro d z ice  d o p ro w ad zili g o  
d o  tak  n ęd zn eg o stan u ? A  m o że to  
w szy stk o b y ło d zie łem  W o ło ch a?

O  te rn w szy stk iem  trzeb a się b y ło  
d o w ied z ieć.

B o ro w sk i w id zia ł, że ch o ry S tefan  
leży n iep o ru szo n y .

W stał p o c ich u 1 p o szed ł k u  

d rzw io m .
O tw o rzy ł je o stro żn ie i w y szed ł  

n a p o d e . N astęp n ie zam k n ął d rzw i. 
Z ® m ka o n e  n ie  m iały , ty lk o  zasu w ę  z  
w ew n ątrz , n ie b y ło za tem  m o żn a za ­
m k n ąć ch o reg o .

B o ro w sk i p rzez eh w ft k ilk a sta ł 
zam y ślo n y  n a  d w o rze .

G d y b y S tefan o d d alił się p o d czas 
jeg o p o d ró ży d o  W arszaw y ?

W  tak im  raz ie zn ó w  w szy stk o  b y ­
ło b y  straco n em !

Jed nak że g d y b y g o w zią ł ze so ­
b ą?

I to  n ie b y ło  m o żeb n em , S o  g d y b y  
n aw et p o w o li d o w ló k ł się z n im  d o  
W arszaw y, to p rzy n o sząc g o zaraz , 
strac iłb y ca łą n ag ro d ę , jak ąb y m ó g ł 
o trzy m ać za jeg o w y szuk an ie.

—  T eraz jeszcze n ie m o że o d ejść , 
—  p o cieszał się B o ro w sk i —  jest za ­
n ad to słab y . Jeże li się p o śp ieszę , to  
b ęd ę  m ó g ł jeszcze n a  czas p o w ró cić.

Z te rn p o stan ow ieniem B o ro w sk i 
o d d alił się o d ch aty , p o zo staw iw szy  
w  o n ej C zerw o n eg o S arafan a śp iące ­
g o .

L eżał o n n a  sien n iku  p rzy k ry ty  
k o łd rą . P rzy n im  sta ły  n aczy n ia  z  w o  
d ą  i w ó d k ą, i leża ł c ich o .

N ie w id zia ł teg o  jed n ak , n ie Jad ł i 
n ie p ił. B y ł tak w y cień czo n y , że p o ­
trzebo w ał p rzed e w szy stk im sn u , 
d łu g ieg o  p o k rzep iająceg o  sn u .

B y ć m o że, że B o ro w sk i w ró ci jesz  
cze n a . czas z  W arszaw y  i zn ajd z ie g o

' w  sw o je j ch ac ie .

X V Ł L

Wyroić śmierci na wezyra

w ię?  —  o d p o w ied zia ł w ieśn iak , —  za-  
b io irę  g o  d o  m o jej ch aty .

N iesły ch ana am b icja K ara  M u sta ­
fy , p ięc ie się jeg o  d o  n ajw y ższej w ła ­
d zy , o d d ały g o zu p ełn ie , jak w id zie­
liśm y , w  ręce in d y jsk ieg o  k ap łan a , o -  
w eg o straszn eg o  cz ło w iek a, k tó ry  w y  
zy sk iw ał ty lk o  w ezy ra d la sw o ich ce ­
ló w .

G d y  w y w ró cen ie k aik u  n ie d o p ro ­
w ad ziło M u stafy d o jeg o ce lu , A lla ­
rab a p rzy b y ł d o  jeg o  p ałacu .

—  N ie zw lek a j p o tężn y  i m ąd ry  b a  
szo , —  rzek ł d o  w ielk ieg o  w ezy ra , k tó  
ry  g o  p rzy ją ł w e w sp an ia le p rzy b ra ­
n ej k o m n acie . — stań  n a  cze le  p u ł­

k ó w . S p ieszę d o  c ieb ie , b o straszn e  
n ieb ezp ieczeń stw o w isi n ad tw o ją  
g ło w ą, k tó re m o żesz o d w ró cić, o p u sz ­
cza jąc S tam b u ł n a  cze le w o jsk a  i ru ­
sza jąc w  p o le .

—  W iado m o c i, że p u łk i ju ż p o  
częśc i o p u śc iły S tam b u ł, k ap łan ie , —  
o d p o w ied zia ł K ara M u stafa , —  słu ­
d zy m o i p rzy g o to w ali ju ż d o d ro g i 
m o je n am io ty , sk arb y i h arem . M o g ę  
w  k ażd ej ch w ili w y ru szy ć d o  p u łk ó w .

( C I Ą G  D A L S Z Y  N A S T Ą P I )
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R U M U N I N A  K U R S IE  S Z Y B O W C O W Y M  

W iln o , d n ia  2 2 . 7 .

N a k u r s ie s z y b o w c o w y m  w  B ra s ła w iu  

p ró c z  s łu c h a c z y  z I -g o  i I i -g o  ro k u  C IW F  

s z k o lą  s ię ta k ż e  w  la ta n iu  R u m u n i , k tó rz y  

d z ię k i s ty p e n d iu m  p rz y je c h a l i s p e c ja ln ie , a -  

b y  z a p o z n a ć  s ię z o rg a n iz a c ją  s p o r tu  p o l ­

s k ie g o . N a  k u r s ie  ty m  je s t ró w n ie ż  l ic z n ie  

r e p re z e n to w a n a k o lo n ia z a g ra n ic z n a .

6 0 T Y S IĘ C Y  M IE S Z K A Ń C Ó W

G ru d z ią d z , 2 2 . 7 .

W  n a jb l iż s z y m  c z a s ie l ic z b a m ie s z k a ń ­

c ó w  G ru d z ią d z a  d o s ię g n ie  l ic z b y  6 0 .0 0 0  m ie  

s z k a ń c ó w . W g . o s ta tn ic h  o b l ic z e ń l ic z b a  

m ie s z k a ń c ó w G ru d z ią d z a w y n o s i 5 9  2 3 3  

m ie s z k a ń c ó w " .

S Y N O D  P L E N A R N Y  E P IS K O P A T U .

J a ro c in , d n ia  2 2 7 .

Z  k o ń c e m  p a ź d z ie rn ik a  b r . o b ra d o w a ć  

b ę d z ie w  G n ie ź n ie S y n o d P le n a rn y E p i­

s k o p a tu  P o ls k ie g o , z w o ła n y  ty m  r a z e m  d o  

G ro d u L e c h a p rz e z  J . E . K s . K a rd y n a ła  

P ry m a s a  P o ls k i .

M IŁ A  IN O W A C J A

G d y n ia , d n ia  TO,. 7 .

W  a u to b u s a c h g d y ń s k ic h k u r s u ją c y c h  

n t d łu ż s z y c h  p rz e s t rz e n ia c h  z o s ta ły  w p ro ­

w a d z o n e  a p a ra ty  r a d io w e . K ie ro w c a a u to ­

b u s ó w  je s t ró w n o c z e ś n ie  o p e ra to r e m  r a d io ­

w y m  i w  c z a s ie  p o d ró ż y  c z u w a  n a d  d o b o ­

r e m  o d p o w ie d n ie j m u z y k i .

R E N O W A C J A  Z A B Y T K O W Y C H  

Ś P IC H L E R Z Y .

B y d g o s z c z , d n ia  2 2 7 .

W  n a jb l iż s z y m  c z a s ie z a b y tk o w e s p i­

e r  le r z e  w  B y d g o s z c z y  z o s ta n ą  p o d d a n e  o d ­

n o w ie n iu . P ro je k t p rz e ró b e k  z o s ta ł ju ż  z a ­

tw ie rd z o n y  p rz e z  k o n s e rw a to ra  w o je w ó d z ­

k ie g o .

C IE K A W Y  W Y N A L A Z E K

P iń s k , d n ia  2 2 - 7 .

N ie ja k i W ło d z im ie ru k , z a m ie s z k a ły  w  

P iń s k u , z ro b i ł c ie k a w y  w y n a la z e k , a  m ia n o ­

w ic ie  s k o n s tru o w a ł a u to m a ty c z n y  z e g a r  z a -  

p o m o c ą  k tó re g o  w a ż y  s ię  w a g o n y  to w a ro w e  

o ra z  ła d u n e k  to w a ro w y . W y n a la z e k  te n  u -  

ła tw i s k o m p lik o w a n e  i ż m u d n e  d o ty c h c z a ­

s o w e w a ż e n ie  n a  w a g a c h  k o le jo w y c h . Z e ­

g a r  te n  je s t ta k  s k o n s tru o w a n y , ż e  p o  p rz y ­

c z e p ie n iu g o  d o  r e s o ra  w a g o n u w s k a z u je  

d o k ła d n ą w a g ę . W y n a la z k ie m  z a in te r e s o ­

w a ły  s ię  w ła d z e  k o le jo w e .

„ Z A W IS Z A  C Z A R N Y " W  G D Y N I

S z k u n e r h a rc e r sk i „ Z a w is z a C z a rn y "  

z a w in ą ł z e  s w e j o s ta tn ie j p o d ró ż y  z  S z w e ­

c j i d o  p o r tu  g d y ń sk ie g o . N a  s z k u n e rz e  o d ­

b y ło  s ię p rz e s z k o le n ie  4 5  u c z n ió w  i k a d e ­

tó w . W ś ró d  k a d e tó w  p rz e c h o d z i ł w y s z k o ­

le n ie 1 6 - le tn i s y n  g e n . S o s n k o w s k ie g o  k a ­

d e t A le k s a n d e r S o s n k o w s k i . Z a ło g a c z u ła  

s ię  d o s k o n a le .

B E Z R O B O T N E  N IE  C H C Ą  P R A C O W A Ć .

G n ie z n o , d n ia  2 2 7 .

M a ję tn o ś ć P y s z c z y n e k w  p o w . g n ie ź ­

n ie ń s k im  z a ż ą d a ła  o d  z a rz ą d u  m . G n ie z n a  

d o s ta r c z e n ia  je j 5 0  k o b ie t d o  p ra c y  w  p o lu  

p rz y  ż n iw a c h . W e z w a n ie  z a rz ą d u  m ie js k ie ­

g o  p o z o s ta ło  b e z  s k u tk u , d o  p ra c y  n ie  z g ło ­

s i ła  s ię a n i je d n a  b e z ro b o tn a . W o b e c  te g o  

p o s ta n o w io n o w s z y s tk im ty m  k o b ie to m ,  

k tó re m o g ły p o d ją ć s ię p ra c y  w  p o lu ,  

w s tr z y m a ć  w y d a w a n ie  z a s i łk ó w .

S P Ó Ł D Z IE L N IA  S Z E W C Ó W  O T R Z Y M A ­

Ł A  Z A M Ó W IE N IA

W  D o m u  R z e m ie ś ln ic z y m  o d b y ło  s ię  z e ­

b ra n ie  in fo rm a c y jn e w  s p ra w ie  z a ło ż o n e j  

n ie d a w n o  — • ja k  ju ż  d o n o s il iś m y  — • MLKJIHGFEDCBAw  P o ­

z n a n iu  s p ó łd z ie ln i s z e w c ó w  i c h o le w k a rz y .  

Z e b ra n ie  b y ło  b a rd z o  l ic z n e , a  d y s k u s ja  o -  

ż y w io n a . C e le m  te j s p ó łd z ie ln i je s t m ia n o ­

w ic ie  w y p a rc ie  z  ry n k u  p o ls k ie g o  w y ro b ó w  

ż y d o w s k ic h  i z a g ra ń '  c z n y c h  i d o s ta r c z e n ie  

c z ło n k o m  s p ó łd z ie ln i  p ra c y  n a  d o b ry c h  w a ­

ru n k a c h . D o  s p ó łd z ie ln i n a p ły w a ją  ju ż  z a ­

m ó w ie n ia , m . in . n a  8 0 0  i 4 0 0  p a r  b u c ik ó w .  

S p ó łd z ie ln ia  u rz ą d z a ć  b ę d z ie  te ż  k u r s y  d o ­

k s z ta łc a ją c e  a d z ia ła ln o ś ć  je j o p rz e  s ię  n a  

n o w o c z e s n y c h  z a s a d a c h  h a n d lo w y c h  i p ro ­

d u k c y jn y c h .

U K R Y Ł  S IĘ  W  K O M IN IE

R z e s z ó w , d n ia  2 2 7 .

W  R z e s z o w ie  z  n a k a z u  p ro k u ra tu ry  p o ­

s te ru n k o w i m ie l i a re s z to w a ć W a le r ia n a  

M a lc a , te n  u k ry ł s ię  w  k o m in ie . W ó w c z a s  

p o l ic ja n c i ro z e b ra l i k o m in  i w y d o s ta li M a l­

c a .

M a  2 3  T r p r a tfflS !».

K IE P U R A  B Ę D Z IE  M IA Ł  R O Z P R A W Ę  

W  S Ą D Z IE

W a rs z a w a , d n ia  2 2 7 .

J a n  K ie p u ra p o  s w o ic h w y s tę p a c h  w  

P o z n a n iu  i W a rs z a w ie  —  ja k  w ia d o m o  —  

u d z ie l i ł p ra s ie  w y w ia d u , w  k tó ry m  p o d z ie ­

l i ł s ię  z d z ie n n ik a r z a m i s w y m i p ro je k ta m i  

n a  p rz y s z ło ś ć . W  p o g a w ę d c e  to w a rz y s k ie j , 

ja k a  s ię  w y w ią z a ła , m ia ł K ie p u ra  s ię  w y ra ­

z ić : „ . . . g d y b y  n ie  b y ło  o p e ry , n ie  m ie lib y ś ­

m y  S z o p e n a , M o n iu s z k i i S z y m a n o w s k ie g o . 

J a  s a m  m u s ia łb y m a lb o  b y ć a d w o k a te m ,  

a lb o  p a s a ć  ś w in ie " . M im o  je d n a k , ż e  n a s tę p ­

n e g o  d n ia J a n  K ie p u ra  z a p rz e c z y ł a u te n ­

ty c z n o ś c i r z e k o m o u ż y ty c h p rz e z s ie b ie  

s łó w  a d w o k a t d r . Z y g m u n t H o fm o k l • 0 -  

s t ro w s k i, s k ie ro w a ł p rz e c iw k o  K ie p u rz e  

s k a rg ę  d o  s ą d u .

W  u z a s a d n ie n iu  s w e j s k a rg i a d w . H o f ­

m o k l - O s tro w s k i tw ie rd z i , iż  „ m o ż n a  b y ć ,

M ie s ią c  c z e rw ie c  je s t  
n ia c z a n y m  o k re s e m  z a k o ń c z e n ia  o b ro tó w  

z ie m n ia k a m i z e  s ta ry c h  z b io ró w ’ . O b ro ­

tó w  d o k o n y w a n o  p ra w d ę  w y łą c z n ie  z ie m ­

n ia k a m i p a s te w n y m i, a  w  n ie w ie lk ic h  i lo  

ś c ia c h  d la  s p o ż y c ia  lu d z k ie g o . N a to m ia s t  

w  d ru g ie j p o ło w ie  c z e rw c a p o ja w iły  s ię  

ju ż  w  w ię k s z e j i lo ś c i w c z e s n e z ie m n ia k i  

te g o ro c z n e ,  p o  c e n ie  d o ś ć  p rz y s tę jn e j , p rz e  

c ię tn ie  p o  3 0  g ro s z y  z a  k g .
H a n d e l e k s p o r to w y  o g ra n ic z y ł s ię  d o  

w y s ła n ia  k i lk u n a s tu  w a g o n ó w  z ie m n ia -

G iM  nie elite polskich ziem nW s)
w  h a n d lu  z ie m - |k ó w  ja d a ln y c h ,

N łodzlei szkolna zebrała 
3 w agony złom u
Wolsztyn, 2 2 . 7 «

Z a in ic jo w a n a  p rz e d  k i lk u  ty g o d n ia m i  

p rz e z  w ła d z e  s z k o ln e  W o ls z ty n a z b ió rk a  

o d p a d k ó w  ż e la z n y c h  p o d  h a s łe m  „ K a ra ­

b in  i K s ią ż k a ”  z o s ta ła  z a k o ń c z o n a . O g ó ­

łe m  z e b ra n o  3  p e łn e  w a g o n y  z ło m u , k tó ­

A dw okat skazany  za  rozoow szechnianie  

fa łszyw ych w iadom ości
Żnin, 22. 7.

S ą d  O k rę g o w y w  G n ie ź n ie , w  c z a s ie  

s e s ji w y ja z d o w e j o d b y te j w  Ż n in ie , ro z ­
p a try w a ł s p ra w ę p rz e c iw k o .a d w o k a to w i  

K a z im ie r z o w i K o te o k ie m u z  G n ie z n a o -  

s k a rż o n e m u  o  to , ż e n a  z e b ra n iu  p u b l i ­

c z n y m  o d b y ty m  w  Ż n in ie ,  w  d n iu  1 l i ip c a  

u b . ro k u  w y ra z i ł s ię , ż e „ O b ó z Z je d n o ­

c z e n ia N a ro d o w e g o s tw o rz o n o  ty lk o  p o  

to , a b y to le ro w a ł z ło d z ie js tw a  i n a d u ­

ż y c ia ” *
C z y n  te n  z a k w a l if ik o w a n o  ja k o  p rz e ­

Sprytny gospodarz oszukiw ał 
naiw nych w ieśniaków

Wolsztyn, 2 2 - 7 .

P o l ic ja  a re s z to w a ła  w  p o w . w o ls z ty ń -  

s k im , g o s p o d a rz a  F ra n c is z k a  S k rz y p c z a -  
c a , k tó ry  m im o , ż e  p o s ia d a ł 8 0 -m o rg o w e  

g o s p o d a r s tw , w y k o rz y s ta ł o k a z ję  s z e rz ą  

c e j s ię  e p id e m ii p ry s z c z y c y  i c h o d z i ł o d  

g o s p o d a r s tw a  d o  g o s p o d a r s tw a , m ó w ią c ,  

ż e m a r a d y k a ln y  ś ro d e k  n a  z w a lc z a n ie  

p ry s z c z y c y  i ż e z a  o d p o w ie d n ią o p ła tą  

g o tó w  je s t le c a s y ć  z a ra ż o n e  z w ie r z ę ta .

Ibgszya

—  C z y s z c z e n ie ro w ó w . Z a rz ą d  M ie js k i  
w  Z b ą s z y n iu  w z y w a  w s z y s tk ic h  w ła ś c ic ie l  
g ru n tó w  p rz e z  k tó ry c h  p rz e c h o d z ą  ro w y  z  
w o d ą  p ły n ą c ą , d o  n a le ż y te g o  o c z y s z c z e n ia  
i to  w  te rm in ie  d o  d n ia  2 0  b m . P o  ty m  te r ­
m in ie  w y d e le g o w a n a  z o e ta n ie  K o m is ja d la  
z b a d a n ia  s ta m i.

—  J e s z c z e  o  S t r z y ż e w ie . W  u z t tp e h r f e -  
n m  n a s z e j w ia d o m o ś c i o  u ro c z y s to ś c i p o -

N A  P O W S Z E C H N Y C H  I  S T A Ł Y C H  

Ś W I A D C Z E N I A C H  

O P R Z E Ć  T R Z E B A  

R O Z B U D O W Ę  F L O T Y  W O J E N N E J !

ś w ię c e n ia  s z ta n d a rn  m ło d z ie ż y  m ę s k ie j w  
S tr z y ż e w ie  p o d  Z b ą s z y n ie m , n a le ż y  je s z c z e  
d o d a ć , ż e  p rz y b y ł ró w n ie ż  p re z e s  p a ra f ia l ­
n e j A k c j i K a to lic k ie j p . R ó ż a ń s k i . P o n a d to  
n a  a k a d e m ii o b e c n y  b y ł ró w n ie ż  w ó jt g m i­
n y  w ie js k ie j Z b ą s z y ń  p . W ie rz c h o w s k i . N a  
M d f io ń c ń e tŃ e a k a d e m ii p rz e m a w ia ł u lu b ie ­

ja k  m ó w i p rz y s ło w ie „ d o b ro d u s z n y m , ja k  

te n o r " , a  n ie  b y ć  w o ln y m  o d  o b o w ią z k u  p o ­

s z a n o w a n ia  s ta n u , d o  k tó re g o  s ię  n ie  d o ra ­

s ta  in te le k tu a ln y m  p rz y g o to w a n ie m .. . ‘ »

M IL IO N  Z Ł O T Y C H  S T R A T

W iln o , d n ia  2 2 . 7 .

O b lic z o n o  ju ż  s t ra ty , w y rz ą d z o n e  p rz e z  h u ­

r a g a n , ja k i p rz e s z e d ł n a d p o w . o s z m ia ń -  

s k im . H u ra g a n  n a w ie d z i ł 1 1 5  m ie js c o w o ś c i ,  

w y rz ą d z a ją c  s z k o d y  w  1 8 0 2  g o s p o d a r s tw a c h  

i p o z o s ta w ia ją c  6 4 6 6  ro d z in , w  ty m  3 7 5 7  

d z ie c i w  o b l ic z u  n ę d z y  i g ło d u . O b s z a r  z n i ­

s z c z e n ia  w y n o s i 8 2 5 1  h . z a s ie w ó w , 1 2 3  b u ­

d y n k i m ie s z k a ln e  i g o s p o d a rc z e . S tr a ty  w y ­

n o s z ą  o k o ło  9 7 2  ty s . z ło ty c h . O b e c n ie  c z y ­

n io n e  s ą  s ta r a n ia  o  p o m o c  s ie w n ą  w  p o s ta ­

c i 1 1 .7 0 0  q . z b o ż a  o ra z  n a  d o ż y w ia n ie d o ­

tk n ię ty c h  k lę s k ą  g ra d o b ic ia  6 2 0 0  q . z b o ż a .  

R o z p o c z ę to  e n e rg ic z n ą  a k c ję , w  c e lu  p rz y j ­

ś c ia  z  p o m o c ą  lu d n o ś c i z n is z c z o n y c h  o s ie d li .

s z c z e g ó ln ie  d o  B e lg i i i  

A n g li i , je d n a k  c e n y  o s ią g n ię te  n ie  p o k ry ­

ły  k o s z tó w  e k s p o r te ra .
W o ln e  m ia s to  G d a ń s k a z a w ia d o m iło  

k o n tr a h e n tó w  b ra n ż o w y c h , ż e w  ro k u  

b ie ż ą c y m  w  s e z o n ie  le tn im  n ie  b ę d z ie  z a ­

m a w ia ć  z ie m n ia k ó w  w  P o ls c e , p rz e z c o  

ro ln ic tw o  p o m o rs k ie  p o n io s ło  b a rd z o  p o ­

w a ż n e  s t ra ty , g d y ż  k o n tr a h e n t u m o w n y  

p rz e z  G d a ń s k  w  p o w a ż n e j c z ę ś c i n ie  z o ­

s ta n ie  w y k o rz y s ta n y .

r e  o d s ta w io n o  d o  p o ls k ic h  h u t  ż e la z n y c h .  

P o n a d to  z e b ra n o  te ż  k i lk a s e t z ło ty c h , k tó  

r e  m ło d z ie ż s z k o ln a u c h w a l i ła p rz e z n a ­

c z y ć  n a  F O N  i  T o w . P o p ie ra n ia  B u d o w y  

P u b l . S z k ó ł P o w s z e c h n y c h .

s tę p s tw o  z  a r t . 1 7 0  k . k . P o w o ła n y  a r ty ­

k u ł b rz m i: „ K to  p u b l ic z n ie  ro z p o w s z e ­

c h n ia  f a łs z y w e  w ia d o m o ś c i ,  m o g ą c e  w y w o  

ła ć n ie p o k ó j . p u b l ic z n y , p o d le g a k a rz e  

a re s z tu  d o  la t d w ó c h  i  g rz y w n y " .

S ą d  O k rę g o w y  s k a z a ł a d w o k a ta K a ­

z im ie r z a K o te c k ie g o n a je d e n m ie s ią c  

a re s z tu  i  5 0  z ł g rz y w n y  z  z a m ia n ą  w  r a ­

z ie n ie ś c ią g a ln o ś c i n a 5  d n i a re s z tu  z a ­

s tę p c z e g o .
S ą d  o d rz u c i ł w n io s k i o b ro n y  z m ie ­

r z a ją c e  d o  z a w ie s z e n ia  w y k o n a n ia  k a ry .

N a iw n i k m io tk o w ie  z g a d z a l i s ię  c h ę t ­

n ie n a  p ro p o z y c ję S k rz y p c z a k a . K ie d y  

s p ro w a d z o n o  g o  d o  o b o ry , S k rz y p c z a k  

n a c in a ł s k ó rę  n a  n o d z e  c h o re j k ro w y i  

w k ła d a ł p ła tk i m o c z o n e w  te rp e n ty n ie . 

Z a  z a b ie g  te n  p o b ie r a ł 3 — 4  z ł .

W  te n  s p o s ó b  S k rz y p c z a k  z d o ła ł n a ­
b ra ć  k i lk u d z ie s ię c iu  g o s p o d a rz y . O b e c n ie  

o d p o w ia d a ć  b ę d z ie  p rz e d  s ą d e m  z a  o s z u ­

s t w o .

n ie c  m ło d z ie ż y  p . G ro ń s k i z e Z b ą s z y n ia , 
k tó ry  d o  S tr z y ż e w a p o m im o p o d e s z łe g o  
w ie k u  p rz y b y ł p ie s z o , w  k o ń c u  p rz e m a w ia ł  
ró w n ie ż  k s . a s y s te n t , ż y c z ą c  O d d z ia ło w i o -  
w o c n e j p ra c y .

Żebrak lekarzem
B y d g o s z c z , 2 1 . 7 .

W  M b ra o w d e p o d B y d g o s z c z ą 2 2 - I e tn i  

p a ro b e k  K a ro l S c h re d e r w  c z a s ie p ra c y  w  

p ia s k o w n i d o z n a ł z a s y p a n ia  o c z u  p ia s k ie m ,  

* c z e g o w y w ią z a ło s ię z a p a le n ie , p a ro b e k  

n ie  u d a ł s ię d o le k a r z a . le c z s k o rz y s ta ł z  

p o m o c y  w ę d ro w n e g o  ż e b ra k a , z n a ją c e g o  s ię  

r z e k o m o  n a  le c z e n iu .

Ż e b ra k  u g o to w a ł w y w a r z  z ió ł i p o le c i ł  

n im  o k ła d a ć  o c z y . P o  k i lk u  d n ia c h  n a s tą ­

p i ła p e w n a  p o p ra w a . S c h re d e r w  d a ls z y m  

c ią g u  n ie  w z y w a ją c  p o m o c y  le k a r s k ie j s to ­

s o w a ł o k ła d y . W  u b ie g ły m  ty g o d n iu  z a s z ły  

je d n a k  k o m p lik a c je , o s tr e  z a p a le n ie s p o jó ­

w e k  i S c h re d e r s t ra c i ł w z ro k . W e z w a n y  le ­

k a rz  s tw ie r z ił , ż e  w z ro k u  n ie  d a  s ię  ju ż  u -  

r a to w a ć .

FIRMY
GODUTE 

POPARCIA
W Y K W I N T N E  P A L T A .
U B R A N I A  M Ę S K I E
M U N D U R K I S Z K O L N E

P o le c a  f ir m a  E D M U N D  R I C H T E R , K r a ­
w ie c t w o  m ę s k ie u  s z c z y tu  d o s k o n a ło ś c i .  
M a t e r ia ły  z m e tr a .
E D M U N D  R T C H T E R , P o z n a ń , t r z y  s k ła ­
d y C e n t r a la F r . R a ta j c z a k a  Ł F il ie  

O S T R Ó W  W lk p ._ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _

C e n t r a ln a  D r o g e r j a  J . C z e p c z y & s H

P o z n a ń , S t a r y R y n e k  8 .

T e le f o n  z b io r o w y  4 5 - < L
P o le c a  n a j ta n ie j : F a r b y  —  E a k le r y  «  P o ­
k o s t y j w s z e lk ie p r ty b o r y m a la r s k ie .  
M y d ła  i p r o s z k i d o  p r a n ia  —  M y d ła  t o ­
a le t o w e  —  P e r fu m y  —  W o d y  k o lo ń s k le  
o r a z w s z e lk ą k o s m e ty k ę <—  F r o te r y  —  
Ś c ie r k i o r a z  s z c z o tk i w s z e lk ie g o  r o d z a j u .

O d d z ia ł : D r o g e r j a  „ U n iu a r t u n T  « L  P r . R a -

t a je z a k a  3 8 .
T e le f o n  2 7 4 9 .

F a b r y k a c ja  ś r o d k ó w  d o  z w a lc z a n ia  s z k o ­
d n ik ó w  w  p o la c h , la e a d i i o g r o d a c h .  
A r ty k u ły  b a r t n lc z e .

GIEtDA PIEIMIĘEHIA
W arw aw a <iaia 21. 7. 1938 r.

O bligacje 1 papiery w arteśelew et

3 proc, pożyczka inwestycyjna 

4Vj proe. poz. państw owa w ew n, 

4 proe. konsolidacyjna

82,75

67,00

68,00

5 proe, peż. konwersyjna

A keje w  złede :

70,50

B ank Polski • » , • ■ • 126,00

Lilpop. . .............................................. 84,50

W ęgieł ................................................ 31,80

N orhlin  • • • • • 90.00

Starachowice  . • • • • 37,50

M odnejów  • • • • 13,00

H aberbnseh  ■ • • • 48,00

O strow ice • • • • • 38.25

C ukier .•»•••

D ewlayt 
trans, sprzed.

B elgi. 89,75  90,17

B erlin  1 213,07
A m sterdra  292,00 292,74

K openhaga  —  116,99

Paryż  14,69  14,79
Srtokhola  134,80 135,94
W łochy 28,03

H elsinki 11,58
Pragę  18,46 18,81
Szw ajcaria  121,75 122.05

Londyn  26,13 26,  .t©
N ow y Jork czek  5,309/4  5,32

N ow y Jork kabel 8,31  5,32Vt
O slo  131.25  131,88

34,50

GIEŁDA EBOŁOWA
C B N  T

W aranM : H andel hartow ny, parytet Poanaś, 
ładnki w agonow e, doetawa bieśęea, aa 100 k«- 

Sten  darty; 1) tyto 7«6 J) peaeniea 736 p/lS 

3) ow iee I 480 t/1. ow iee Ił 450 g/I 
Jęeam ień a) 038-650 gd. b) 673-678 g/T 

) 700— 717 gd.

Ponad, dnia 21. 7. 1938

28,25 25,75

19,75 20,00
Paaeniea . L p. P. —

Żyte adatne do pnem iałn  

Jfeem ień browarowy —  •
Jęcnaień 700 —  717 et-
Jeesm ień . 673 678gn  =•
JęZaieś <538-650 gl

O w iee

„ etandartow y

M ąkapes.g.1 0-3C pree. w ye.
_  „  I 0-50  .  w  —
„  -  M IA  0-65  „  „  -

„  M  „II 30-68  „  w  -
M ąka żyta. gat. I 0-50

M ąka żytnia 0-65 
flirifiy 9»iR M ,gnbi —

„ fredB lt —
„ iy iilB  pnefflU m  sU rtarU w. -

O tręby ięcam ienne —
G roóh Viktoria

H Folgera

W yka jara
Pelnezka
Lubin żółty  —

„ N iebieeki —

Seradela  —

R ajgras
Siem ię ln iane

G orcayca
M akach lniany w taflach

nepekow y „

Sm t Soja

14,50 15,25

17,7$ 18.25

16,75 17  25
44,50 45,50

41,50 42,50
38,50 39,59
34,00 35,00

32,00 33.00
30,50 31,50
12,25 12,75
10,50 11,50
11,00 12,00

10,50 11,50

24,00 26,00
24,50 26.00

23.00 24-00

24.00 25,00
19,00 19,50

18,00 18.50

36,00 38,00
20.75 21,75

14,00 15,00

17,50 18,50
22,50 23,50

3,80

4,25

5,00

3,00
3,55 

„ żytnia prasowane 

w ow siana Inaem  

w ow rianna prasow ana 

w jęocm ienna laaem  

„ jęeam ienna prasew aae

Siano swykłe huaaa 

M iw ykłe pras. 
, nadnotaekie  

w nadnoteekie  n.

P s z e n ic a 3 6 to n , te n d e n c ja s p o k o jn a ;  
ż y to  7 3 5  to n , te n d e n c ja  s p o k o jn a ; ję c z m ie ń  
1 3 7  to n , te n d e n c ja  s p o k o jn a ; o w ie s 2 3  to n ,  
te n d e n c ja  le k k o  z n iż k o w a ; p rz e tw ó r m y ły -  
n a r s k ie  4 0 0  to n , te n d e n c ja  s p o k o jn a ; n a s io ­
n a  1 2 7 to n , te n d e n c ja  s p o k o jn a ; p a s te w n e  
i in n e  lO t o n , te n d e n c ja  s p o k o jn a .

O g ó ln y  o b ró t 1 4 6 8  to n .
U w a g a !  Ż y to  s ta r e  n a  o s i p o n a d  n o to w a -

5,00

6.00
5,80
6,50

4.00  
4,50  

5,25  

3,50

4,00

5.50

6,50 
6.00  

7,00
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Przed meczem Polska - Finlandia
Ocena naszych zawodników i naszych przeciwnikówVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

, W sobotę i niedzielę rozegrany zo­
stanie w Warszawie międzypaństwo­
wy mecz pływacki Polska-Finlandia.

poszczególnych konkurencjach doj 
\(Jąe do szeregu sensacyjnych poje­

dynków.
Na 100 mtr. stylem dowolnym Pol­

ska reprezentowana będzie przez 
dwuch 17-letnich pływaków Jędiyska 
i Marchlewskiego. Jędrysek jest re­
welację ostatnich mistrzostw Polski i 
obecnie najszybszym pływakiem Pol­
ski. Czas jego na 100 mtr. wynosił 
1204,-6. Marchlewski poprawia rów­
nież szybko swą. formę i ostatnio uzy­
skał on czas 1:05,6. Finlandia na tym 
dystansie będzie reprezentowana 
przez Heiki Hitanena i Jarzko Luhti- 
nena. Hitanen jest najszybszym pły­
wakiem Skandynamii i 8-ym w Eu­
ropie; Czas jego wynosi 59,5. Czas 

'.Łehtinena jest gorszy i wynosi 1:04,7. 
Teoretycznie zatym powinniśmy za­
jąc drugie i czwarte miejsce. Jest moż 
d$we, że w ostatniej chwili kierownic­
two nas®ej drużyny wystawi zamiast 

' Marchlewskiego Szrajbmana.

Na 400 mtr. stylem dowolnym wy­
stąpią, Jędrysek i Zubowicz lub Mar­
chlewski (zależnie od wyniku specjal­
nej eliminacji). Jędrysek ostatnio u- 
zyskał 5:17,4 przy spóźnianiu na star-

o 1 sekundę, Herki Hitanen osięg- 
nął ostatnio 5r05.8, a drugi reprezen­
tant Filandii Wille Nurmi 5:12.3, Li­
czymy w tej konkurencft na drugie i 

..czwarte miejsca.

Na 200 mtr, stylem klasycznym 
• Heidrich osiągnę! 2:52,2, ale jego moż 
liwości sę znacznie większe. Czas Ru 

-sina wynosi 2:57. Z naszych prze­
ciwników Veikko Asikainen osaęgnęł 
2;53, a WfJko Haennmenn podobno 
2:52. Liczymy na pierwsze i czwarte 
miejsce.

Na 100 mtr. stylem grzbietowym  
■Kmftmant uzyska! czas 1:19,5, a Ko­
walewski 1:20. Z naszych przeciw­
ników Harry Tiitinen miał czas 1:16,9, 
< Olli Kaija 1:18. Możemy w tej kon­
kurencji liczyć w najlepszym wypad­
ku na drugie i czwarte miejsce,ZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA

K O N K U R E N C J E  K O B I E C E

Ńa 100 mtr. stylem dowolnym paA 
Uczymy na pierwsze i drugie miej­
sce. Najlepszy czas Kratochwilówny 
wynosi 1:16,2, a Dawidowiczówny 
1:16,3. Nasze przeciwniczki maję gor 
sze czasy. Toini livanainen osięgnęła 
1:16,6, a Anna Silvennoinen 1:18,2.

- Na 200 mtr. stylem klasycznym li­
czymy na drugie i czwarte miejsce. 
Bollówna osięgnęła 3:23,2. Drugę re­
prezentantkę będzie Kowalska lub 
Szumiłowska. Nasze przeciwniczki u- 
zyskały wyniki: Sirka Raninen 3:11,7, 
M Paula Ńikkilo 3:27,

Na 100 mtr. stylem grzbietowym 
możemy Uczyć na pierwsze i trzecie 
miejsce. Banaszewska uzyskała 1:30,4 
1 1:31,2, a Fonfarówna 1:33,4. Sirka

rmffliffliniiiiinmfflnmifflłnniffliHimnmffliHiiinmmfflmfflnnni

Knany kierowca VaizI
Startować będzie na nowym samochodzie
- mariś Maserati w czasie wyścigów na

NUmbergrinK,

Raninen osiągnęła 1:36. Najlepszy 
wynik drugiej reprezentantki Finlan 
dŚ Toini livanainen nie jest znany.

K T O  W A L C Z Y  W  S Z T A F E T A C H ?

W sztafecie pań 3 x 100 mtr. Polskę 
reprezentuję Dawidowiczówna (Kra- 
tochwilówna), Banaszewska i Bollów 
na, a Finlandię — livanmen, Bani- 
nen i Silveninen. Liczymy na zwy­
cięstwo w tej konkurencji.

Olbnymla rakieta dla

Przygotowania na terenie toru regat na Jeziorze Wltobelsklm

Jeden z szwedzkich klubów tenisowych po darował królowi G u s t a w o w i w  8 0  r o c z n ic ą  
urodzin olbrzy mią rakietą.

Re^at^f Polska -
W  z w ią z k u  z  r e g a t a m i m ię d z y p a ń s t w o ­

w y m i  P o ls k a  —  W ę g r y  i  r e g a t a m i  o  m is t r z o  
s t w o  P o ls k i  z a r ó w n o  P o z n a ń  j a k  i S t ę s z e w ,  
g d z ie  n a  j e z io r z e  W it o h e l s k im  o d b ę d ą  s i ę  
t e  d w ie  w ie lk ie  a t r a k c y j n e  im p r e z y  p r z y ­

g o t o w u j ą  s i ę  n a  p r z y j ę c ie  w io ś la r z y .

P r a c e n a  t e r e n ie  t o r u  r e g a t o w e g o  w y ­

k a ń c z a n e  s ą  w  s z y b k im  t e m p ie . S z o s a  z  P o ­

z n a n ia  w  k ie r u n k u  d o  S t ę s z e w a  z o s t a n ie  w  
n a j b l iż s z y c h  d n ia c h w y k o ń c z o n a , t a k  b y

N ie d z ie la , d n ia  2 4  l ip c a  1 9 3 8  a .  

P R O G R A M  O G Ó L N O P O L S K I .

7 , t 6  P ie ś ń  „ J u ż  o d  r a n a  r o z ś p ie w a n a * 7 ,2 0  
O r k ie s t r a  d ę t a  p r a c o w n ik ó w  T r a m w a j ó w  i A u ­

t o b u s ó w  M ie j s k ic h . 8 ,0 0  D z ie n n ik  p o r a n n y . 8 ,1 5  
A u d y c j a  d la  w s i . 9 ,1 5  R e g io n a ln a  t r a n s m is j a  z  
K r z e m ie ń c a . 1 1 ,4 5 P r z e g lą d  k u l t u r a ln y . 1 1 ,5 7  
S y g n a ł c z a s u  i h e j n a ł z  K r a k o w a . 1 2 ,0 3  P o r a ­

n e k  m u z y c z n y . 1 3 ,0 0  „ M iło ś ć  w  ż y c iu  O r z e s z k o -  
w e f *  —  s z k ic  l i t e r a c k i . 1 3 ,1 5  P a n i p r z y  k ie r o w ­

n ic y  —  p o g a d a n k a . 1 3 ,2 0 M u z y k a  o b ia d o w a .  
1 5 ,0 0  A u d y c j a  d la  w s i . 1 6 ,3 0  O r y g in a ln y  T e a t r  
W y o b r a ź n i . 1 7 ,1 0  R e c i t a l f o r t e p ia n o w y . 1 7 ,4 0  
T y g o d n ik  d ź w ię k o w y . 1 8 ,1 0  P o d w ie c z o r e k  p r z y  
m ik r o f o n ie . W  p r z e r w ie o k o ło g o d z . 1 9 ,0 0  
C h w i la  B iu r a  S t u d ió w . 2 0 ,0 0  P r o g r a m  n a  j u t r o . 
2 0 ,0 5  K o n c e r t s k r z y p c o w y . 2 0 ,4 0  P r z e g lą d  p o l i ­

t y c z n y . 2 0 ,5 0  D z ie n n ik  w ie c z o r n y . 2 1 ,0 0  „ M e lo -  
m a n T  —  w e s o ła  a u d y c j a . 2 1 ,3 0  T r a n s m is j a  f r a ­

g m e n t ó w  I . m e c z u  p ły w a c k ie g o  P o ls k a  —  F in ­

l a n d ia . 2 2 ,1 0  „ D in a "  —  w o d e w i l . 2 3 ,0 0  O s t a t n ie  
w ia d o m o ś c i d z ie n n ik a  w ie c z o r n e g o , K o m u n ik a t  
m e t e o r o lo g ic z n y .

P o z n a ń . 8 ,3 5  P ły t y . 1 1 ,4 5  A n e g d o t y  i f a c e c j e  
a k t o r s k ie . 2 0 ,0  O P r o g r a m  n a  j u t r o . 2 0 ,0 5  P ły t y .  
2 0 3 5  .W ia d o m o ś c i s p o r t o w e  l o k a ln e ,

S Ł U C H A M Y  Z A G R A N I C Y !

1 5 3 0  P r a g a . „ K r ó l w łó c z ę g ó w " . 1 7 ,1 5 F lo ­

r e n c j a . „ M a d a m e B u t t e r f ly " . 2 0 ,1 0 B u d a p e s z t .  
„ H a r y  J a n o s " . 2 0 3 5  F lo r e n ^ . K o n c e r t s y m f o ­

n ic z n y . 2 1 ,0 0  M e d io la n . „ N a b u k a d n e z a r " <

D Z I A Ł A L N O Ś Ć  N A U C Z Y C I E L S T W A  
P O L S K I E G O

w  a k c j i r a d io f o n iz a c j i k r a j u .

P o z y t y w n a  r o la  n a u c z y c ie l s t w a  p o l s k ie g o  w  
a k c j i  r a d io f c u d s a c ^  k r a j u  j e s t  p o w s z e c h n ie  z n a ­

W  sztafecie panów 3 x 1 0 0  m t r . n a  
leży się liczyć ze zwycięstwem n a ­
szych przeciwników. Walczę ze stro­
ny Polski Heidrich, Kumant i Jędry­
sek, a ze strony Finów Tiitinen, HSn- 
ninen i Hietann.

W sztafecie 4 x 200 mtr. mamy sła 
be szanse pokonania Finów. Startu­
ję Jędrysek, Priebe, Marchlewski i 
Szrajbman kontra Hitanen, Nurmi,
Lubtinen i Tiilikainen. i

w io ś la r z e  p o z n a ń s c y  j a k  i w ę g ie r s c y , k t ó ­

r z y  p r z y b ę d ą  n a  p o c z ą t k u  s i e r p n ia , m o g l i  
a u t o b u s a m i s w o b o d n ie  d o s t a ć  s i ę  n a  t e r e n  
t o r u  r e g a t o w e g o , a  m e  p o t r z e b o w a li o b j e ż ­

d ż a ć  d r o g ą  b o c z n ą  —  p o ln ą .

N a  t e r e n  r e g a t o w y  w y j e c h a ła  w y c ie c z ­

k a  d z ie n n ik a r z y  p o z n a ń s k ic h , k t ó r a  z a p o ­

z n a ła  s i ę  z  p r a c a m i w z d łu ż  s z o s y  o r a z n a  

t o c z ę .

n a . W y s i łk i s z e r o k ic h  r z e s z  n a u c z y c ie ls k ic h  n a  
p o lu  r a d io f o n iz a c j i s z k ó ł d a ły  j u ż  p ię k n e  r e z u l ­

t a t y , z w ła s z c z a  n a  K r e s a c h  W s c h o d n ic h . O k r e s  
w a k a c y j n y  r ó w n ie ż  j e s t  b r a n y  p o d  u w a g ę  w  p r a  
e a c h  n a u c z y c ie ls k ic h  n a d  p o g łę b ia n ie m  w ia d o ­

m o ś c i z  d z ie d z in y  r a d io f o n i i p o l s k ie j .

O s t a t n io  z  u z n a n ie m  n a le ż y p o w i t a ć f a k t  
z o r g a n iz o w a n ia  p r z e z W a r s z a w s k i O k r ę g  N a u ­

c z y c ie l i S z k ó ł P o w s z e c h n y c h  c y k lu  w y k ła d ó w  
n a  t e m a t r a d ia , n a c z t e r o t y g o d n io w y c h  k u r ­

s a c h  w a k a c y j n y c h , z o r g a n iz o w a n y c h  w  W a r s z a ­

w ie  w  b ie ż ą c y m  m ie s ią c u . S łu c h a c z a m i t y c h  w y  
k ła d ó w  s ą  p r z e w a ż n ie  n a u c z y c ie l e  f i z y k i , m a ­

t e m a t y k i o r a z  r o b ó t  r ę c z n y c h  i o n i w ła ś n ie  p o ­

w ię k s z ą  z a s t ę p  f a c h o w y c h p io n ie r ó w r a d ia .  
W ia d o m o ś c i s w e  w  t e j d z ie d z in ie  j u ż  z  p o c z ą t ­

k ie m  r o k u  s z k o ln e g o  n ie  o m ie s z k a j ą  p r z e la ć  n a  
m ło d z ie ż  s z k o ln ą , t a k  ż y w o  in t e r e s u j ą c ą  s i ę  z a ­

g a d n ie n ia m i r a d ia .

N ie w ą t p l iw ie  z a  p r z y k ła d e m  o k r ę g u  w a r s z a ­

w s k ie g o  j e ś l i c h o d z i o  a k c j ę  s e d io f o n iz a c j i k r a ­

j u  —  p ó j d ą  in n e  o k r ę g i , k t ó r e  w y k o r z y s t u j ą  o -  
k r e s w a k a c y j n y  n a  o r g a n ń t o w a n ie n a  k u r s a c h  
w y k ła d ó w  o  r a d t o f o n n  p o ls k ie j .

3 4 L I P C A  W Y R U S Z A  W I S Ł Ą  D O  M O R Z A  
K a p e t a  lu d o w a  F e f i f c s a  D z ie r ż a n o w s k ie g o .

W  k o ń c u  K p c a  i  w  p ie r w s z y c h  d n ia c h  s i e r ­

p n ia  m ik r o f o n  P o ls k ie g o  R a d ia  o d b ę d z ie  o r y g i ­

n a ln ą  p o d r ó ż  z  W a r s z a w y  W is łą  d o  G d y n i . W  
w y c ie c z c e  t e j  w e ź m ie  u d z ia ł  k a p e la  lu d o w a  F e ­

l ik s a D z ie r ż a n o w s k ie g o , A n ie la S z łe m iń s k a ,  
„ C z w ó r k a  R a d io w a "  i H e n r y k  Ł a d o s z , k t ó r y  
p r o w a d z ić b ę d z ie  k o n f e r a n s j e r k ę . Z e s p ó ł m i ­

k r o f o n o w y  d a  s z e r e g  k o n c e r t ó w  w  d r o d z e . P ie r  
w s z y m  e t a p e m  b ę d z ie P ło c k , d r u g im  W ło c ła ­

w e k , n a s t ę p n ie w y c ie c z k a  r a d io w a  z a w i t a d o  
T o r u n ie , G r u d z ią d z a , T c z e w a , G d y n i , O r ło w a  
i W ie lk ie j W s i . W ie le  z  t y c h  k o n c e r t ó w  b ę d z ie  
t r a n s m i t o w a n e  p r z e z  r o z g ło ś n ie  P o ls k ie g o  R a ­

d ia . W y c ie c z k a r o z p o c z m e  s i ę  d m a  3 1  K p c a  
4  t r w a ć  b ę d z ie  d o  d n ia  A  s i e r p n ia .

Piłka woAM 

II II II

N a  o b o z ie  p i łk a r s k im  j u n io r ó w . \ \ v

M a  o b o z ie  p i łk a r s k im  w  S c h o d n ic y  r o z e ­

g r a n o  w  ś r o d ę  n a s t ę p u j ą c e  s p o t k a n ia : P o ­

l o n ia  —  R e s o v ia  5 : 1  ( 2 : 1 ) z a w o d y o m i ­

s t r z o s t w o  p o d o k r ę g u  z a c h o d n ie g o . P ó ł f i ­

n a ły  t u r n ie j u  o  m is t r z o s t w o  o b o z u  J u n a k  —  
P o ło n ia  3 : 1  ( 1 : 1 ) , C z a r n i —  R e s o v ia  2 d  
( ( H O ) . P o z a  t y m  o d b y ło  s i ę  s p o t k a n ie  t o w a ­

r z y s k ie  G a z y  —  T S L . , k t ó r e  z a k o ń c z y ło  s i ę  

w y n ik ie m  3 : 0  ( 1 ^ ) ) «

L ekkaatletaka
P o j e d y n e k  N o j i z  K u s o c iń s k im .

J a k  n a m  k o m u n ik u j ą , n a  m is t r z o s t w a c h  
l e k k o a t le t y c z n y c h  P o ls k i d o j d z ie  j e d n a k  d o  
o c z e k iw a n e g o  p o j e d y n k u  p o m ię d z y  N o j im  
i K u s o c iń s k im  n a  5 0 0 0  m . N o j i s t a r t u j e  w  
t y m  b ie g u  w b r e w  z a k a z o w i t r e n e r a  R o t k ie ­

w ic z a .

P o la c y  z a p r o s z e n i  d o  L o n d y n u .

N a  w ie lk ie m ię d z y n a r o d o w e z a w o d y  
l e k k o a t l e t y c z n e , k t ó r e  s i ę  o d b ę d ą  w  d n ia c h  
3 0 , 3 1  l ip c a  i 1 s i e r p n ia  w  L o n d y n ie  z a p r o ­

s z e n i  z o s t a l i  G ą s s o w s k i , N o j i  i  G ie r n t to .  N o j i 
s t a r t o w a ć b ę d z ie n a  3  m ile a n g ie l s k ie  
( 4 8 2 7  m .) , G ą s s o w s k i n a  p ó ł  m ili a n g . ( 8 0 4  
n r t r . ) , a  G ie r n t t o  w  r z u c ie  k u lą .

Tani a
J u g o s ła w ia  —  B e lg ia .

W  c z w a r t e k r o z p o c z ą ł s i ę  w  B r u k s e f t  
p ó ł f in a ło w y  m e c z  o  p u c h a r  D a v is a  w  s t r o ­

f i e  e u r o p e j s k ie j  p o m ię d z y  J u g o s ła w ią  i  B e l ­

g ią . P o  p ie r w s z y m  d n iu  p r o w a d z i J u g o s ła ­

w ia  2 K ) . P u n c e c  p o k o n a ł r a n  d e n  E y n d e  
2t6t 6 K ) , 6 : 1 , 6 : 2 , a  P a la d a  w y g r a ł z  L a c r o ix  
6 : 4 , ó d , 6 : X

Hake!

M is t r z o s t w a  P o ls k L

W  n ie d z ie l ę  d n ia  2 4  b m . o d b ę d z ie  s i ę  n a  
b o i s k u  w  P a r k u  K a s p r o w ic z a  d a l s z y  c ią g  
z a w o d ó w  o  m is t r z o s t w o  P o ls k i w  h o k e j u  
n a  t r a w ie :  G o d z . 9  W K S  P o z n a ń  —  Z u c h o ­

w a c i P o z n a ń , g o d z . 1 1  „ C z a r n i"  P o z n a ń  — *  
K . S . „ S t e l la "  G n ie z n o .

Z a w o d y  z a p o w ia d a j ą  s i ę  b a r d z o  in t e r e ­

s u j ą c o  i  ś c ią g n ą  n a  b o i s k o  n ie w ą t p l iw ie  s z e  
r o k ie  r z e s z e  m iło ś n ik ó w  t e g o  s p o r t u .

Z a m ia r y  z n a n e j  p ły w a c z k i

Znana duńska mistrzyni pływacka Jenny 
Kammerssgard podejmie w najbliższym 
czasie próbę odbycia dwóch dalekich spa­
cerów pływackich. Ma ona zamiar przepły­
nąć Bałtyk z miejscowości Gjedsęr do War- 
memuende. Drugim przedsięwzięciem, p. 
Jenny ma być przepłynięcie Morza półno- 
nocnego z Holandii do Anglii. Nasza ilu­
stracja przedstawia, pływaczkę przed małym 
treningiem, przeszło TO-cin kilometrowym. 
Dla ochrony przed zimnem Jenny Kam- 
merssgard wymaściła swe ciało tłuszczem.

Rozmaitości

Z a w o ^  k o n n e  o  m is t r z o s t w o  a r m i i .

W  ć t ó a c h  2 9 , 3 0  i  3 1  b m . o d b ę d ą  s i ę  w <  
L w o w ie  z a w o d y  k o n n e  o  m is t r z o s t w o  w o ju  
s k a . D o  z a w o d ó w  z g ło s i ło  s i ę  p r z e s z ło  lO ®  
o f ic e r ó w  z  c a łe j P o ls k i P r o g r a m  z a w o d ó w  
p r z e w id u j e : w  p ie r w s z y m  d n iu  p r ó b ę  u j e ł -  
d ź a n ia , w  d r u g im  d n iu  p r ó b ę  w y t r z y m a ło ­

ś c i i w ła d a n ia  b r o n ią , z a ś  w  t r z e c im  d n h r  
4 > r ó b $  w  s k o k a c h  g r a e z  p r z e s z k ó d /*
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Kronika

Sobota

fflratai rnish-hM.
Piątek 21 Marti Magdaleny

S o b o ta  2 3  A p o lin a r e g o

Kalendarzyk meteorologicznyZYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA
P ią te k  g o d z . 1 0  r a n o . C iś n ie n ie  a tm o s f e ­

r y c z n e  ś r e d n ie  7 5 6  m m . T e m p e r a tu r a  p o ­
w ie t r z a  w  u b . d o b ie  n a jw y ż s z a  p lu s  2 1  s t .  

C ., n a jn iż s z a  p lu s  1 1  s t . C . ,  , ,
S ta n  w o d y  w  W a r c ie  w  d n iu  d z is ie js z y m  

w y n o s i —  1 8  c m . T e m p e r a tu r a  w o d y  p lu s  

1 9 ,1  s t . C .

Nocne dyłury aptek
Ś r ó d m ie śc ie : a p te k a 2 7 G r u d n ia , u l. 2 7  

G r u d n ia 1 8 ; a p t im . d r . M a r c in k o w sk ie g o  
w  B a z a r z e , u l. N o w a ; a p t Z ie lo n a , u lic a  
W r o c ła w sk a 3 1 ; a p t C z e r w o n a , S t R y n e k  
3 7 ; a p t p r z y  G r o b li, W . G a r b a r y 4 1 .

—  J e ż y c e : A p t p o d G w ia z d ą , u l. K r a ­
s z e w sk ie g o 1 2 . Ł a z a r z : A p t ś w . Ł a z a r z a , 
u l. S tr u s ia  9 . W ild a : A p t p o d  K o r o n ą , G ó r ­
n a W ild a 6 1 . D ę b ie c : A p t p r z y u l. D ę b iń ­
s k ie j 6 . S o ła c z : A p t p r z y  u l. M a z o w ie c k ie j  
1 0 . S ła r o łę k a : A p t m ie js c o w a .

Ważne telefony:
Z e g a r y n k a  —  0 7 . C e n tr a la  m ię d z y m ia s io ;  

w a  —  0 0 . I n f o r m a c ja  t e l . —  0 9 .

I [iji ńii i Ml .
Ctsas skończyć z demoralizacją — do­

szli do wniosku na wczorajszym swym 

zebraniu poznańscy restauratorzy. W re­
zultacie uchwalili likwidację wszystkich 
„chambres separes'^

Projekt ma być zrealizowany natych­
miast.

I pomyśleć, że dzieje się to wszystko 
w okresie, kiedy słomiani wdowcy wiodą 

żywot w tęsknocie i samotnościl

W  związku z tym panuje przypuszcze­
nie, że przed ostateczną realizacją uch­
wały będzie panowało ożywienie ruchu 

w kawiarniach dysponujących wspom­
nianymi lożami,

Okazuje się, że me tylko masońskie 
loże są przedmiotem powszechnego zain­
teresowania*

? miasta

—  K o n c e r t o r k ie s tr y  s y m fo n ic z n e j s to i,  
m . P o z n a n ia  o d b ę d z ie  s ię  d z iś  w  P a r k u  W il  
s o n a . P o c z ą te k  k o n c e r tu  o  g o d z . 2 0 . D y r y ­
g u je k a p e lm . W ik to r B u c h w a ld . N a s tę p n y  
k o n c e r t ju t ro  w  s o b o tę  w  O g r o d z ie  Z o o lo ­
g ic z n y m .

—  Z  P a ła c u  D z ia ły ń s k ic h ! Z r z e s z e n ie  
Z w ią z k ó w  A r ty s ty c z n y c h  i  K u l tu r a ln y c h  w  
P a ła c u  D z ia ły ń s k ic h z a p r a s z a b y w a lc ó w  
c z w a r tk o w y c h  n a  s p o tk a n ie  to w a r z y s k ie  w  
o g r o d z ie  P a ła c u  D z ia ły ń s k ic h , u r o z m a ic o n e  
k o n c e r te m , k tó r y b ę d z ie t r a n s m i to w a n y  
p r z e z  r a d io . W  k o n c e r c ie  b ie r z e  u d z ia ł o r ­
k ie s t r a  r o z g ło ś n i p o z n a ń s k ie j p o d  d y r . E u g .  
R a a b e g o , t e n o r  M a r ia n  S o b ie s k i i c h ó r r e -  
w e l le r s ó w  „ P ią tk a  P o z n a ń s k a ” p o d d y r .  
M a r ia n a  O b s ta . S p o tk a n ie  b y w a lc ó w  P a ­
ł a c u  D z ia ły ń s k ic h  o d b ę d z ie  s ię  w  n ie d z ie lę  
d n ia  2 4  b m . o  g o d z . 1 3 . P r o s im y  o  w c z e ś ­
n ie js z e  z a m ó w ie n ie  s to l ik ó w  w  s e k re ta r ia ­
c ie  P a ła c u  D z ia ły ń s k ic h , t e le f o n  2 4 - 2 4 .

t—  C h ó r F ilh a r m o n ic z n y  r o z p o c z y n a  le ­
k c je . W  z w ią z k u  z  p r z y g o to w a n ia m i d o  „ T y  
g o d n ia  M u z y k i P o ls k ie j " c h ó r f i lh a r m o n i ­
c z n y  r o z p o c z y n a  l e k c je  w  g m a c h u  T e a t ru  
W ie lk ie g o  z  d n ie m  1 s ie rp n ia . D la  p a ń  l e ­
k c je  r o z p o c z y n a ją  s ię  o  g o d z . 2 0 , d la  p a n ó w  
o  g o d z . 2 1 .

—  P o c ią g  p o p u la r n y d o G d y n i. W o b e c  
l i c z n y c h  z a p y ta ń  D e le g a tu r a  L ig i P o p ie r a ­
n ia  T u r y s ty k i k o m u n ik u je , ż e  p o c ią g  p o p u ­
l a r n y  d o  G d y n i o d je ż d ż a  n a p e w n o . W y ­
j a z d  z  P o z n a n ia  d n ia  2 3  b m . o  g o d z . 2 1 ,4 8 , 
p o w r ó t d o  P o z n a n ia  2 7  b m . o  g o d z . 4 .5 8 ,  
P o c ią g  z ło ż o n y  b ę d z ie  z  w a g o n ó w  p u l lm a -  
n o w s k ic h . P o z o s ta łe  b i le ty  s p r z e d a ją  j e s z ­
c z e  p o  c e n ie  1 3 .4 0  z ł . k a s y k o le jo w e n a  
d w o r c u  o r a z  b iu r a  p o d r ó ż y .

t
Z M A R L I

J ó z e f a  S z c z e p a ń s k a  z  d o m u  J a s k ó ls k a , 5 6  1 . 
A n to n i D o ln y , k r a w ie c , 7 3  l a ta . M ic h a l in a  C z a j -  

c z y n a  z  d o m u  B i l iń s k a , w d o w a , 6 4  l a ta . P a w e ł  

W a r z e c h a , h u tn ik , 5 4  l a ta . L e o k a d ia  M a ty s ia -  

k o w a  z d o m u  G e ln ia k ó w n a , 2 4  l a ta . B e n ig n a  

W itk ie w ic z ó w n a , g o s p o d y n i , 4 4 l a ta . J a n K o -

Apel o zniesienie separatek
Radykalna rezolucja restauratorów poznańskich

Z a m k n ię c ie  r e s ta u r a c j i  p r z y  u l . K o ­

z ie j —  n a p o c z ą tk u c z e rw c a  b r . —  i  

k r ó tk o  p o te m  r e w iz je  w  in n y c h  n o c n y c h  

lo k a la c h , z  k tó r y c h  r ó w n ie ż  k i lk a  z a m ­

k n ię to , b y ły p ie r w s z y m i e n e r g ic z n y m i  

p o s u n ię c ia m i n a s z y c h  w ła d z  n a f o r u m  

w a lk i z  n ie r z ą d e m .

Z d a w a ło  s ię z r a z u , ż e p r z y k ła d  > ’d a  

in n y c h  w ła ś c ic ie l i t e g o  r o d z a ju p r z e d ­
s ię b io r s tw  s ta n ie  s ię  o d s t r a s z a ją c y . N ie ­

s te ty . N a w e t n ie  z a m a s k o w a n e , j a w n e , z  

o ś w ie t lo n y m  n a  u l ic y  w e jś c ie m , n a d  k tó ­

r y m  p r z e c z y ta ć m o ż n a s k r o m n y  n a p is :  

k a w ia r n ia  —  j a s k in ie  r o z p u s ty  ż y ły  d a ­

w n y m  t r y b e m , z w a b ia ją c s ta łą  i p r z y -

Inauguracja pracy OZN 
oddział Poznań-Północ

W  u b . c z w a r te k . 2 1  b m . o d b y ło  s ię  

z e b r a n ie in a u g u r a c y jn e  -  o r g a n iz a c y j ­

n e  O d d z ia łu P o z n a ń P ó łn o c O Z N  

w  s a l i P a w la k a p r z y u l . O b o m ic -  

R ie i 1 5 5 k  ,

W  z e b ra n iu  u c z e s tn ic z y ło  p r z e s z ło  

1 0 0 o s ó b , R e p r e z e n tu ją c w s z y s tk ie  

g r u p y  s p o łe c z n e . 1

Z e b r a n ie z a g a i ł p r z e w o d n ic z ą c y  

O d d z ia łu  p . D z iu rk ie w ic z  w ita ją c  p r z y  

b y ły c h  g o ś c i  i  p r z e d s ta w ic ie l i  O b w o ­

d u  w  o s o b a c h  p . J a n o w s k ie g o  i  p . K a -  

l e n k ie w ic z a .  /  '

„ M a r s z a łe k E . Ś m ig ły  -  R y d z , —  

m ó w ił p r z e w o d n ic z ą c y , —  w s k a z a ł  

n a m  d r o g ę  p o  k tó r e j k r o c z ą c , m o ż e ­

m y  d o r ó w n a ć  n a s z y m  s ą s ia d o m .

> N a c z e ln y m  n a s z y m  h a s łe m  j e s t  

o b r o n a  P o ls k i , w  p r o g ra m ie  j a k i z a  

h a s łe m  ty m  J k r y je s ię  z n a jd z ie m y  l e ­

k a r s tw o  n a  b o lą c z k i n a s z y c h  s to s u n ­

k ó w g o s p o d a r c z y c h , s p o łe c z n y c h  i  

k u l tu r a ln y c h .

P o  p r z e m ó w ie n iu  p r z e w o d n ic z ą c e  

g o  O d d z ia łu  p . D z iu r k ie w ic z a  r e f e r a t  

id e o lo g ic z n y  w y g ło s i ł s e k re ta r z  o k r ę ­

g u  p . m g r  M a c ie je w s k i .

W  r z e c z o w o  u ję ty m  r e fe r a c ie  p r e ­

l e g e n t p o d k r e ś l i ł n a jw a ż n ie j s z e m o ­

m e n ty to w a r z y s z ą c e  id e i Z je d n o c z e ­

n ia  N a r o d o w e g o o r a z j e j k a to l ic k o -  

n a r o d o w e  p o d ło ż e .

„ W a lc z y m y , —  m ó w ił  p . M a c ie je w ­

s k i —  z  m a s o n e r ią , w a lc z y m y z k o ­

m u n iz m e m  i n ie z a w a h a m y  s ię  w a l ­

c z y ć , i z r o z p a n o s z o n y m  w a r c h o l -  

s tw e m  p a r ty jn y m ! K r o c z y m y k u  

s p r a w ie d l iw o ś c i s p o łe c z n e j , p r a g n ie ­

m y  d o b r o b y tu  i p e łn e g o  z a d o w o le n ia  

d la  w s z y s tk ic h  P o la k ó w . P o ls c e  p o ­

t r z e b n a  j e s t z g o d a  i s o l id a r n o ś ć  s p o ­

ł e c z e ń s tw a . M a m y  w  s o b ie  w ie le  a m ­

b ic j i n a r o d o w y c h ,  m ie jm y  j ą  i t e r a z  w  

D z ie le  Z je d n o c z e n ia  N a ro d o w e g o .

Z  k o le i p r z e m a w ia ł k ie r o w n ik  p r o ­

p a g a n d y  O Z N  n a  m . P o z n a ń  p . J . K a -  
l e n k ie w ic z .

P o d k r e ś lił o n  w a ż n o ś ć  o b e c n e j s y ­

tu a c ji p o lity c z n e j w  s k a li m ię d z y n a r o -

Za wyłudzanie nlenledzy nod lerorem 
skazany na 3 I pół roku wlezienia

W c z o r a j p r z e d p o łu d n ie m  to c z y ł  

s ię  p r z e d  s ą d e m  o k r ę g , w  P o z n a n iu  

s e n s a c y jn y  p r o c e s p r z e c iw k o  3 2 - 1  e t -  

n ie m u  r o b o tn ik o w i E d m u n d o w i B a r ­

c z e w s k ie m u ( D ę b ie c u l . D r u ż y n o w a  

2 0  m . 6 ) ju ż  1 1  r a z y  k a r a n y m  z a  k r a ­

d z ie ż e  i z a d a n ie  u r a z u  c ie le s n e g o , o -  

s k a r ż o n e m u  o  to , ż e  w  c z a s ie  o d  d r u ­

g ie j p o ło w y  u b . r . d o  7  k w ie tn ia  b r .  

w s p ó ln ie z  n ie u ja w n io n y m i o s o b n ik a  

m i z m u s z a ł h a n d la r z y t a rg o w y c h :  

B r . W a s i le w s k ie g o , J . W iś n ie w s k ie ­

g o , F r . G ie z ę  i L . K r a w c z y k a  d o  d a ­

w a n ia  m u  p ie n ię d z y n a w ó d k ę , g r o ­

ż ą c  p o b ic ie m  lu b  z n is z c z e n ie m  to w a r u  

w  r a z ie  n ie s p e łn ie n ia  z u c h w a ły c h  ż ą ­

d a ń .

Ś le d z tw o  u ja w n iło , ż e  t e g o  r o d z a ­

ju  t e r o r y ś c i g r a s o w a l i o d  d łu ż s z e g o  

c z a s u  n a  t e r e n ie  S t . R y n k u  i  P L  S a p ie  

ż y ń s k ie g o . O s k . B a r c z e w s k i b y ł r z e ­

k o m o  h e r s z te m  b a n d y .

W  d n iu  7  k w ie tn ia o s k . z a c z e p i ł  

F r . G ie z ę  i J . W iś n ie w s k ie g o , k tó r z y  
mamo^ó^iePOinrsity oddali go w $ 

g o d n ą  k l ie n te lę  d o  s w y c h  z a c i s z n y c h  s e ­

p a ra te k , z a m y k a n y c h  n a  c z te r y  s p u s ty ,  

g w a r a n tu ją c y c h  d y s k r e c ję  i „ m i łą  z a b a ­

w ę ’ 4 p r z y  k ie l i s z k u .

Z  r e s ta u r a c j i u c z y n io n o  d o m  p u b l i ­

c z n y -

D o k o n a n y c h  p r z e z  p o l ic ję  s z e r e g  l ik -  

w id a c y j lo k a l i t e g o r z ę d u n ie  p o ło ż y ło  

b y n a jm n ie j k r e s u  w s t r ę tn e m u  p r o c e d e ro ­

w i . D la c z e g o ?  —  R e s ta u ra to r  p o s ia d a ją c y  

k o n c e s ję n a  s p r z e d a ż n a p o jó w  a lk o h o ­

lo w y c h , m a  p r a w o  p r o w a d z ić  r e s ta u r a c je  

n a  t e r e n ie c a łe g o  m ia s ta . P r z e d s ię b io r ­

s tw o  z a m k n ię te  n a  u l . X  p o d  n a z w ą  Y  —  

z n a jd o w a ło  w  s z y b k im  t e m p ie s ie d z ib ę  

d o w e j , p o ls k ie j i o m ó w i ł s z c z e g ó ło w o  

s z e r e g p r o b le m ó w , w y n ik a ją jc y c h  z  

d e k la r a c j i lu to w e j p łk . K o c a .

‘ \  O s ta tn i z a b r a ł g ło s  p . J a n o w s k i  

s e k re ta r z  O b w o d u  n a  m . P o z n a ń  w  z a  

s tę p s tw ie  p r z e w o d n ic z ą c e g o O b w o d u  

p . m g r M a ń k o w s k ie g o . O m ó w ił o n  

p o l i ty c z n y  u k ła d  s i ł w  P o ls ic e , p o d n o -

Kinoteatr,,SŁONCE Kinoteatr

Dzlś w piątek, dnia 22 llpca 
sensacyjna Premiera

Głośne arcydzieło filmowe 
realizacji LESLIE HOVflRDfl
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„Ostatni fltorm
W rolach głównych:

Constance Bennet 
Douglas Montgomery

R o k  1 9 1 7  - z niemieckiego obozu 
jeńców ucieka oficer angielski • zabił 
wartownika. Dociera do Berlina. 
Głodny, bez pieniędzy, ścigany przez 
żandarmerię - szuka schronienia ...

O S T A T N I A L A R M  - wzruszający dramat 
Ilustrujący walkę między obowiązkiem a mi­
łością • walkę o życie dwojga kochanków I

W  dalstym ciągu wielki mecz bokserski: 
Joe Louis contra Max Schmelllng

s z ą c  k o n ie c z n o ś ć  z l ik w id o w a n ia  w s z e l  

k ic h  p r z e ja w ó w  m e n ta ln o ś c i „ o p o n e n ­

t a  z  z a s a d y ' 4 .

P o  w y c z e r p a n iu  l i s ty  m ó w c ó w  i p o  

o m ó w ie n iu  s p r a w  a d m in is t r a c y jn y c h ,  

p r z e w o d n ic z ą c y  O d d z ia łu  p . D z iu r k ie  

w ic z  z e b ra n ie  z a m k n ą ł . .

N a s p e c ja ln e  p o d k r e ś le n ie  z a s łu ­

g u je  f a k t , i ż  x p o ś r ó d  o b e c n y c h  s y m p a  

ty k ó w , p o  z e b ra n iu  3 6  o s ó b z ło ż y ło  

d e k la r a c je  c z ło n k o w s k ie  d o  O Z N .

c e  p o l ic j i .
W  w y n i lk u  r o z p ra w y s ą d s k a z a ł  

o s k . E . B a r c z e w s k ie g o  n a  3  i p ó ł r o ­

k u  w ię z ie n ia  o r a z  n a  u t r a tę  p r a w  p u ­

b l ic z n y c h  i o b y w a te l s k ic h  n a  p r z e c ią g  

5  l a t

W y ja ś n le n ie

Z a r z ą d u M ie js k ie g o

W  z w ią z k u  z  w ia d o m o ś c ia m i ,  z a m ie ­

s z c z o n y m i w  d z ie n n ik a c h o b e to n ia r n i  

m ie js k ie j , Z a r z ą d  M ie js k i w y ja ś n ia , i ż  

n ie  z a m ie r z a  z a m y k a ć b e to n ia r n i , l e c ą  

p r z e c iw n ie  d ą ż y  d o  z w ię k s z e n ia  p r o d u k ­

c j i p r z e z  to , ż e  p r z y s tę p u je  d o  p r o d u k o ­

w a n ia  w s z e lk ic h  ty p ó w  r u r  b e to n o w y c h , 

u ż y  w a n y c h  p r z e z  m ia s to  d la  c e ló w  k a n a ­

l i z a c y jn y c h -  N a  r a z ie  s p r o w a d z a  s ię  ty l ­

k o  t a k ie  r u r y , k tó r y c h  z e  w z g lę d ó w  t e c h ­

n ic z n y c h  w y r a b ia ć  n ie  m o ż n a .

P o g ło s k i o  z w o ln ie n ia c h p r a c o w n i ­

k ó w  n ie  p o le g a ją  n a  p r a w d z ie , a  j e d y n ie  

s ą  w y p a ik i z w ię k s z a n ia  lu b  z m n ie j s z a ­

n ia  i lo ś c i r o b o tn ik ó w , a  to  z a le ż n ie  o d

n o w ą , w  in n e j d z ie ln ic y  m ia s ta , p o d  f ft*  

n y m  s z y ld e m * P o z o r n a  m o ż l iw o ś ć g r y  

w  c h o w a n e g o  w s z e lk ą  a k c ję  z e  s tro n y  p o ­
l i c j i c z y n i ła S y z y f  o w ą  p r a c ą  o  s k u tk u  

n a  d łu ż s z ą  m e tę  z g ó r y  p r z e s ą d z o n y m .

A le  n ie  b e z  w in y  tu  s ą  w ła d z e  p r z e ­
m y s ło w e  n a s z e g o z a rz ą d u m ie js k ie g o :  

ś w ia d e c tw a  p r z e m y s ło w e  u d z ie la n o  k a ż ­
d e m u , n ie  b a c z ą c  z u p e łn ie  n a s y lw e tk ę  

m o r a ln ą  p e te n ta  i k a te g o r ię  z a m ie rz a n o -  

g o  p r z e z n ie g o p r o c e d e r u  —  b y le  z a ­

p ła c i ł .
R ó w n ie ż  s ta ro s tw o  g r o d z k ie b e z z a ­

s t r z e ż e ń  u d z ie la ło  z e z w o le ń  n a  p r z e d łu ­

ż e n ie  g o d z in  p o l ic y jn y c h  —  z b y t a u to ­

m a ty c z n ie .
I  p r z e d e  w s z y s tk im  w ła ś n ie  z p o ś r ó d ,  

ty c h , k tó r z y  w  t a k  ł a tw y  s p o s ó b  u z y s k i­

w a l i l e g i ty m a c je  n a  p r o w a d z e n ie  n o c n e ­

g o  lo k a lu  i p r z e d e w s z y s tk im  z  p o ś r ó d  

n ie z r z e s z o n y c h w  Z w ią z k u  R e s ta u r a to ­

r ó w  r e k ru tu ją  s ię  t ę p ie n i o b e c n ie  p r z e z  

w ła d z e  p r o p a g a to rz y  n ie r z ą d u .

O b u r z o n y  d o  g łę b i i s tn ie ją c y m  s ta ­

n e m  r z e c z y , s ta ją c  w  o b r o n ie n ie  ty lk o  

m o r a ln o ś c i p u b l ic z n e j , l e c z  i n a d w y rę ż o ­

n e j o s ta tn im i a f e ra m i p o z y c j i p o z n a ń ­

s k ie g o  r e s ta u r a to r a  z a r z ą d  Z w ią z k u  R e ­

s ta u r a to r ó w  p ie r w s z y  w y s u n ą ł in ic ja ty ­

w ę r a d y k a ln y c h p o s u n ię ć , z w o łu ją c  w  

s a l i p . H e y d u c k ie g o  w c z o ra j s z e  n a d z w y ­

c z a jn e  z e b r a n ie  r e s ta u ra to ró w .

N a  z e b ra n ie , k tó r e  ^ * a i ł w ic e p r e z e s  

B r e n c z , z a p r o s z o n ą .  < * . k o m . P . P - , m g r .  

M ir o s ła w a  K > * * * * ? - K u r h a ń s k ie g o .

W  w y n ik u  d e b a t z e b r a n i u c h w a l i l i  

j e d n o g ło ś n ie n a s tę p , r e z o lu c ję :

„ 1  . —  W e z w a ć  w s z y s tk ic h  r e s ta u r a ­

to r ó w  d o  n a ty c h m ia s to w e g o z n ie s ie n ia  

z a m k n ię ty c h  b o k s ó w  w  s w o ic h  lo k a la c h .

2 .  —  Z w r ó c ić  s ię  d o  s ta r o s tw a  g r o d z  

k ie g o  w  P o z n a n iu z  p r o ś b ą  o  n ie u d z ie ­

l a n ie  p r z e d łu ż a n ia g o d z in p o l ic y jn y c h  

n ie  c z ło n k o m Z w ią z k u , a u d z ie la n ie  

ty c h ż e  j e d y n ie z r z e s z o n y m  r e s ta u r a to ­

r o m , k tó r z y  p r z e z s w o ją p r z y n a le ż n o ś ć  

d o  z r z e s z e n ia  d a ją  m o r a ln ą g w a r a n c ją  

ż e  b ę d ą  s w o je  lo k a le  p r o w a d z ić n a  p o ­

z io m ie  g o d n o ś c i P o la k a ,  k a to l ik a , r e s ta u ­

r a to ra . P r o s ić  s ta ro s tw o  g r o d z k ie  o  b e z ­
w z g lę d n e z a m y k a n ie  ty c h  lo k a l i , w  k tó ­

r y c h  u p r a w ia n y  j e s t n ie r z ą d .

—  P r o s ić  p . s ta r o s tę  g r o d z k ie g o  o  z a ­
w ia d a m ia n ie  o  k a ż d o r a z o w y m  z a m k n ię ­

c iu  lo k a l i U r z ę d u  A k c y z o w e g o  c e le m  o d e ­

b r a n ia  k o n c e s j i n a  s p r z e d a ż  a lk o h o lu  o -  

s o b o m  u p r a w ia ją c y m  w  s w o ic h  lo k a la c h  

n ie r z ą d .
5 .  —  Z w r ó c ić  s ię  d o  z a rz ą d u  m ie js k i#  

g o , b y  —  p o  u p r z e d n im  p o r o z u m ie n iu  

s ię  z e  s ta ro s tw e m  g r o d z k im  i p o l ic ją  —  

n ie  u d z ie la ł z e z w o le ń  n a  o tw ie ra n ie  lo ­

k a lu  o s o b o m , k tó r y c h  m o r a ln e  k w a l if ik a ­

c je  n ie  s ą  z n a n e  w z g lę d n ie  —  b y  Z w ią ­
z e k  R e s ta u r a to r ó w  m ó g ł o  k a ż d y m  k a n ­
d y d a c ie  w y d a ć  s w o ją  o p in ię - ”

S p o łe c z e ń s tw o p o z n a ń s k ie c z e k a n a  

z r e a l iz o w a n ie ty c h  p o s tu la tó w . ( P )  

Komunikaty

—  P o p u la r n y  n a  P o le s ie . D e le g a tu r a  l i ­
g i P o p ie r a n ia  T u r y s ty k i o r g a n iz u je  w  p o r o ­
z u m ie n iu  z D y r e k c ją  L a só w  P a ń s tw o w y c h  
i Z w ią z k ie m  P o ls k im  (Z w ią z e k  P o p ie r a n ia  
P o ls k ie g o  S ta n u  P o s ia d a n ia ) a tr a k c y jn ą  w y  

c ie c z k ę d o  W a r s z a w y , B ia ło w ie ż y  i P iń ­
s k a . P o c ią g  b ę d z ie  z a t r z y m y w a ć  s ię  n a  n a ­
s tę p u ją c y c h  s ta c ja c h : W r z e ś n ia , K o n in , K o ­
ło , K u  to o , W a r s z a w a , M iń sk  M a z o w ie c k i,  
S ie d lc e , S ie m ia ty c z e , H a jn ó w k a , B ia ło w ie ­
ż a , B r z e ś ć  C e n t r a ln y , K o b r y ń , D r o h ic z y n , 
J a n ó w  i P iń s k . W y ja z d  z  P o z n a n ia  n a s tą p i 
d n ia  8  s ie rp n ia  o k o ło  g o d z . 4 ,5 0 , p o w r ó t d o  
P o z n a n ia  d n ia  1 4  s ie rp n ia  r a n o . B i le ty  w  c e  
n ie  z a  p r z e ja z d  w  o b ie  s t ro n y  k i. H  o k o ło  
3 3  z ł , z a  p r z e ja z d  k i . I I I  o k o ło  2 3 ,1 0  z ł b ę ­
d ą  ju ż  w k r ó tc e  d o  n a b y c ia  w  k a s a c h  k o le ­
jo w y c h  i w  b iu r a c h  p o d r ó ż y .

■—  W e n ta . W z o r e m  l a t u b ie g ły c h  o d b ę ­
d z ie  s ię  w  P u s z c z y k o w ie  w  d n iu  7  s ie r p n ia  
ł> . r . w  o g r o d z ie  r e s ta u ra c j i p . J ó ź w ia k a  w  
P u s z c z y k o w ie  w e n ta  n a  p o k r y c ie k o s z tó w  
b u d o w y  D o m u  K a to lic k ie g o . —  W e n tę  u r z ą  
d z a Z a r z ą d p a r a f ia ln e j A k c j i K a to l ic k ie j ' 
p r z y  w s p ó łu d z ia le  k o m i te tu  p a ń . P t r z j^ r y -  
w a ć  b ę d z ie  o r k ie s t r a  w o js k o w a .

—  W y c ie c z k a  fa m ilijn a . W  n ie d z e lę , d n .  
2 4  b m . Z a r z ą d  K a r te lu  Z . Z . P . i k o m is ja  
w y c ie c z k o w a  u r z ą d z a  n a  b o is k u  S o k o ła  P W  
d r o d z e  D ę b iń s k ie j w y c ie c z k ę  f a m i l i j .n ą  z  n a ­
s tę p u ją c y m  p r o g r a m e m : O  g o d z . 1 3 ,3 0  z b ió r ­
k a  c z ło n k ó w  z  r o d z in a m i r o  p o c h o d u  w  D o ­
m u  Z w ią z k o w y m  p r z y  u l . P ó ł  w ie js k ie j 2 0 . O  
g o d z . 1 3 ,4 5  w y m a r s z  z  o r k ie s tr ą  w  p o c h o d z ie  
n a  b o is k o  S o k o ła . K o n c e r t o r k ie s tr y  d o b o ­
r o w e j i  g r y  to w a r z y s k ie  d la  d o r o sły c h  i  d s ie  
c i . O  g o d z . 2 0 - te j r o z d a n ie  n a g r ó d  i z a k o ń -
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z u l ta d e  r e d a k c ja  i  a d m in is tr a c ja *  w y

k tó r e  z  n ic h , g d y b y  t r e ś ć  w s p o m n ia ­

n e j in f o r m a c j i b y ła  p r a w d z iw a , in k r y ­

m in o w a n y  a r ty k u ł p r z e d r u k o w a ły b y  

s k w a p l iw ie z n a d d a tk a m i . O k o l ic z ­

n o ś ć  ta  p r z e m a w ia  p r z e c iw k o  o s k a r ­

ż o n y m , k tó rz y  w  s p o s ó b , w  n a jw y ż -

s z y m  s to p n iu le k k o m y ś ln y , p u ś c i ł!  

w z g l . p r z e d r u k o w a l i f a łs z y w ą  p o g ło ­

s k ę  z d o ln ą  p o d e r w a ć  z a u fa n ie  c z y te l ­

n ik ó w , k l ie n tó w  i  s y m p a ty k ó w  d o  n a ­

s z e g o w y d a w n ic tw a . Do s p r a w y  te j  

je s z c z e  p o w r ó c im y .

__ Poznań, 22. 7.

D o  S ą d u  O k r ę g o w e g o  w  P o z n a n iu  

w p ły n ą ł a k t o s k a rż e n ia w y g o to w a n y  

p r z e z  , ,N o w y  K u r ie r"  p r z e c iw k o  „ C z a -  

sowi0; t f e S ło w u *  w ile ń s k ie m u , „ A . B .  

C .* ,; „ M a łe m u  D z ie n n ik o w i 1 * „ K u r ie ­

rowi Ł ó d z k ie m u " , „ O b ro n ie L u d u " ,  

„ D z ie n n ik o w i K u ja w s k ie m u * , „ P ia s to  

wiH i „ G ło s o w i N a r o d u *  o  p r z e s tę p ­

stwo z a r ty k u łu  2 5 5  k o d e k s u  k a r n e ­

go. .. ..

W y ż e j p o d a n e p is m a u m ie ś c iły  

w tg l . p r z e d r u k o w a ły  z  k o ń c e m  u b ie ­

g łe g o  r o k u  z n ie s ła w ia ją c y  i g o d z ą c y  

w n a jw y ż s z y m  s to p n iu  w  in te r e s y  n a ­

s z e g o  w y d a w n ic tw a  a r ty k u ł w  t r e ś c i  

k tó r e g o  p o m a w ia ły , ż e „ N o w y  K u ­

r ie r * *  z o s ta ł  -  r z e k o m o p r z e z w ła d z e  

s k a r b o w e „ z l ic y to w a n y " z a  „ z a le g ło ­

ś c i p o d a tk o w e "  i tw ie r d z i ły , ż e  „ w  r e -

d a w n ic tw a z n a la z ły  s ię „ n a  b r u k u ,  

b e z  d a c h u  n a d  g ło w ą *  w z g lę d n ie , ż e  

r e d a k c ja  i a d m in is t r a c ja  „ z n a la z ły  g ię  

w  s k ła d n ic y  u r z ę d u  s k a r b o w e g o *  ( ! )  

i t . p .

R o z p r a w a k a r n a , k tó r a n ie d łu g o  

z o s ta n ie  r o z p is a n a  p r z e c iw k o  o s k a r ż o  

n y m  o  z n ie s ła w ie n ie , p o u c z y  ic h  n ie ­

w ą tp l iw ie , ż e r a d o ś ć  ic h  z  „ l ik w id a ­

c j i* „ N o w e g o  K u r ie ra * b y ła p r z e d ­

w c z e s n a  i ż e  w  n a j le p s z y m  w y p a d k u  

p a d l i o f ia r ą  n ie s u m ie n n e j in f o rm a c ji  

a u to r a  a r ty k u łu  i w ła s n e j le k k o m y ś l ­

n o ś c i .

Z n a m ie n n y m  je s t , ż e  a r ty k u łu  b ę ­

d ą c e g o p r z e d m io te m  a k tu o s k a rż e ­

n ia  c z a s o p is m a m ie js c o w e n ie p r z e ­

d r u k o w a ły . N ie  łu d z im y  s ię , ż e  n ie ­

Zuchwały napad w Golęcinie
W  o s ta tn im  c z a s ie  n a  te re n ie  G o lę d n a  

o r a z  S o ła c z a  g r a s u je  s z e re g  p o d e jr z a n y c h  

o s o b n ik ó w , k tó r z y  w y k o r z y s tu ją  d o g o d n e  

o k o l ic z n o ś c i , d o p u s z c z a ją  s ię  n a p a d ó w  n a  

b e z b ro n n e  o s o b y .

T a k i z u c h w a ły  n a p a d  m ia ł  m ie js c e  w  

ty c h  d n ia c h  p r z y  A le i  L e c h ic k ie j . W  o k o ­

l ic y  c m e n ta rz a  p a ra f i i  a ó ła c k ie j s p a c e r o ­

w a ł  p . E d w a r d  K r y s tk o w ia k  w r a z  z e  s w o  

ją  n a r z e c z o n ą . Z a u w a ż y ł o n , ż e  o d  p e w ­

n e g o  c z a s u  p o s tę p u je  z a  n im  ja k iś  o s o b ­

n ik * "  . . . . .

K r y s tk o w ia k  w  p e w n e j c h w ili p r z y ­

s ta n ą ł i z a p y ta ł , d la c z e g o  z a  n im  p o s tę ­

p u je . W  o d p o w ie d z i n ie z n a n y  o s o b n ik  u -  

d e r z y ł K r y s tk o w ia k a  s i ln ie  w  p ie r ś  i u -  

g o d z ił n o ż e m  k ie s z o n k o w y m  w  o k o l ic ę  ło -

p a tk i . N a r z e c z e n i p o c z ę l i r a to w a ć  s d e t ł -  

d e c z k ą , je d n a k  p o  p r z e b ie g n ię c iu k i lk u ­

d z ie s ię c iu  m e tr ó w , K r y s tk o w ia k p a d ł i  

s t r a c i ł  p r z y to m n o ś ć . N a rz e c z o n a  je g o  p o ­

b ie g ła  d o  p o b l is k ie j k a m ie n ic y  i  w e z w a ła  

■p o m o c y .

N ie b a w e m  k i lk u  m ie s z k a ń c ó w o r a s  

w o js k o w y c h , p o c z ę ło s z u k a ć o p r y s z k a ,  

k tó r y  w  m ię d z y c z a s ie  z b ie g ł i  u k r y ł  s ię  w  

ż y c ie . P o  d łu ż s z y m  p o s z u k iw a n iu  z n a ­

le z io n o  g o  je d n a k  i w y d a n o  w  r ę c e  p o l i­

c j i N a p a s tn ik ie m  o k a z a ł s ię  n ie j . I g n a ­

c y  D z ik o w s k i , z a m ie s z k a ły  p r z y  u l*  P ią t ­

k o w s k ie j 3 . Z n a le z io n o  p r z y  n im  k i lk a  

n a b o i r e w o lw e r o w y c h  o r a z  n ó ż  k ie s z o n ­

k o w y .

Tabela lałerii
3 dzień ciągnienia 2-e] klasy 42 Loterii Państwowe]

11 II ciągnienie

Główne wygrane
zł.Główna wygrana 125.000 

padła na nr. 53377

15.000 2739S

10.000 zŁ: 30200

2.000 ate 14854 68207 70200

1.000 zŁ: 18204 46047 52287 ’ 

68178 74055

500 zU 6248 13827 17160 23549 

27154 32492 33065 57504 97999 

134980

250 zł.: 7562 18103 22445 23811

5 1 1 3 4

6 3 2 6 8  

7 5 4 5 3  

8 8 8 8 4

2 3 3  7 5 8

1 2 9 2 3 1 1 3 0 5 4 1  7 2 7  1 3 1 4 4 8  6 5 3  6 4  

9 3 0 1 3 2 4 1 9  5 1 9  1 3 3 0 2 7 2 6 7  1 3 4 1 7 3  

6 9 2  1 3 5 1 5 5  1 3 6 2 4 0  7 3 7  4 8 6  8 5 3  9 7 8  

1 3 7 1 9 4  6 9 1  9 1 9  1 3 8 6 5 9  1 3 9 0 0 1 3 9 0

9 7 1 6 4 5 2 7  9 3 4  9 8 0 1 9  3 1 7 6 8 2 2 3

5 5  3 7 5  6 0 4  9 9 0 0 6  1 0 8  2 9  9 3  8 1 5  5 6 5

8 7 5 8 2 9 3 2 9 0 1 0 0 2 4 5 5 3 6 3 4 8 7 0

1 0 1 1 2 3 8 2 3 1 3 3 5 9 6 1 1 0 2 3 2 6 6 5 7

7 4 9 8 1 7 1 0 3 4 6 8 5 6 3 9 4 8 7 1 1 0 4 0 3 4

7 0 8 8 0 7 4 2 9 4 8 1 0 5 0 7 7 1 7 3 2 6 8

6 7 5 1 4 5 2 6 8 0 8 6 0  “

1 0 8 0 2 8 5 3 5 4 6 7 9 6 1 0 9 1 7 9 4 4 4

7 1  7 4  7 8  9 0 tf 1 1 0 0 3 7 9 8  2 5 9  5 8 5

6 5 7 9 6 9 1 1 1 3 7 8 6 7 2

8 5 5 0 2 8 2 1 1 3 1 3 8 8 5 2 9 0 3 2 4

1 0 6 1 7 8 3 8 1

8 9 1 1 2 2 2 0

2 1 4  8 5 3 9 6 2  1 1 1 8 9 2 1 1 2 0 1 3 5 6 4  9 6 2  

1 1 3 6 5 1 1 1 4 1 8 4  5 7 6  9 6 1  1 1 5 2 9 9  1 1 6 9 5 0  

1 1 7 4 4 6  1 1 8 1 8 9  4 1 9  1 1 9 7 7 3  1 2 0 0 8 1  1 7 8  

1 2 1 8 3 3  9 7 4  1 2 2 3 4 0 1 2 3 0 7 3 1 5 3 3 9 6

3 6 6 0 5 4 2 9 7 8

6 0 9 6 9 6 3 3 8 9

7 2 7 7 9  7 5 3 1 6

8 5 4 8 3  8 6 0 3 7

3 4 1 8 7 3 5 3 3 0  

5 2 7 5 5  5 8 9 1 5  

5 5 5 7 6  6 5 6 3 1  

7 6 2 2 5  8 3 4 3 8

8 9 3 9 9  9 4 7 1 5  1 0 1 8 0 7  1 0 9 3 4 2  1 1 1 9 8 0  

1 1 9 5 4 1  1 2 0 8 1 5 1 2 3 2 0 2 1 3 0 5 1 5  

1 4 7 0 9 0 1 5 0 3 5 1 1 5 3 9 7 9

Wygrane po 125 zł.
,3 7 7  7 3 4  7 5 5  9 0 9  2 0 9 5 3 6 6 8 9  

8 0 3 8  2 6 5  3 0  9 7 9  4 0 7 3  4 1 8  6 1 4  

5 6 6 8  9 8 9  6 2 4 3  1 8  3 4 6  4 5 7  5 3 3  

66 7 2 3 4  5 6 2 6 7 7 7 4 3 9 0 8 8 9 9 5 4  

8 0 0 9 2  5 7 7  7 8 2  8 4 6  9 5 1 5  6 7 7  1 0 7 3 3  

3 8  8 7 2  9 8  9 7  8  1 1 1 7 0  2 1 7  1 2 4  5 9  

13210 1 4 1 0 0  7 1 6  8 0 6  1 5 2 7 2  3 6 7  2 3  

9 9 2 1 6 3 1 8 7 5 1 2 3 8 2 0 6 8 1 7 3 3 3  

597 937 1 8 2 4 5 6 3 1 2 0 1 4 5  4 1 5 4 9  

25 8 6 6  8  5 3 2  2 1 1 8 0  3 0 9 6 7 6 2 0  

2 2 6 5 0  5 3 3 5 4 9 6 2 7 8 7 8 1 1 2 4 3 1 0  

8 0 1  2 5 4 3 1  5 0 3  6 7 4  8 6 1  2 6 4 6 4  5 7 5

7 2 5  2 7 6 1 7 2 8 1 1 1 3 9 5 4 6 6 5 6 9  

2 9 1 7 7  6 2 9  5 5 6  3 0 0 2 6  8 0 7 0 1  8 1 4  5 7  

81 8 1 1 4 4  2 6 4  7 7 3  8 4  3 2 3 7 2  7 6 1  9 0 1

3 3 0 9 8  2 5 1 4 4 4  7 0  5 0 1 8 3 6 4 0 7 2 2  

4 3 4 1 5 0  6 9 4  7 0 1 3 5 0 9 9  3 1 3  3 6 1 8 6  3 0 1  

5 3 3  8 1 7 1 6 6 8  9 2  9 1 1  3 7 3 4 7  4 9  0 5 8 7  

7 3 7  8 3 3 8 8 5 0 2 8 9 0 2 1 3 0 4 0 1 7 0 2 2 3  

5 6 0  7 0 8  9 9 7 4 1 1 2 6 9 7 5 4 2 0 4 1 8 6 6  

4 3 1 9 4  2 2 8 8 0 1 7 4  9 8 1 4 4 2 6 2 6 5 7 6 1  

7 1 0  4 5 3 9 3  4 1 2  8 3  8 3 4  4 6 1 4 7  2 9 1  4 7 1 4 3  

2 5 4  6 7 6  4 8 0 4 7  3 2 1 1 7 6 5  3 6 5  9 0  ‘ ‘  

8 6  8 0 2 4 9 3 2 7 6 9  4 2 0 5 0 1 2 5 4 4 1  

5 1 0 1 0  3 1 7 6 6 3 5  5 2 0 4 6 1 8 9 6 5 1  

5 3 1 3 3 2 8 2 4 6 7 9 3 1 5 4 3 3 4 5 3 6  

5 5 1 3 8  2 2 9  4 8 9  7 7 1 5 6 3 1 1  4 8 7  5 3 4  4 6  

7q 8 9 0  5 7 3 2 5  5 7 7  8 8 1  5 8 0 1 3  7 4 0  5 9 5 3 0  

6 0 1 7  4 7 5  9 8 0  6 1 2 5 0  4 9 2  5 9 8  6 2 0 6 6  4 0 5  

9 0 0 6 3 1 3 8  9  2 1 6  7 5 4  9 7 5 6 4 1 3 3 6 4 6  

8 5 2

6 3 1 8 7  3 8 2  8 7 6  6 6 0 8 3  6 7 0 2 9  1 4 1  7 1  

80 6 0 7 9 8 2 1 9 5 0 8 3 6 8 2 1 5 5 8 9 3 0  

6 9 0 0 5  6 1 2  6 5  8 6 5  7 4  7 0 1 6 6  7 2  9 0  7 1 6  

9 7 6  7 1 5 0 7  8 5 6  9 8 2  7 2 2 0 5  4 6  3 7 9  6 6 7  

772 7 3 0 7 6 3 2 1 3 6 0  4 7 5 7 5 4 5 8 7 6 0 9 3  

1 9 0  3 0 1  7 7 2 7 2 3 8 1  9 9 0 7 8 1 3 9  8 2 9  

7 9 1 0 4  3 1 9  4 1 5  3 1  7 0 2

8 0 1 0 6  2 7 0  7 3 8  9 4 2  8 1 1 7 1  5 4 4  8 2 1 1 8  

319 449 8 1 8 3 2 7 9  6 8 9  7 8 1  8 4 7 2 4  8 3 2  

8 9  9 5 0  6 2 8 5 2 2 3 7 7 3 9 6 9 8 6 1 5 8  3 9 0  

9 2  9 6  6 2 7  7 3 5  4 6  9 6  8 1 4  8 7 3 5 / 6 8  7 6 8  

8 8 2 0 8  4 9  4 4 0  5 9  7 2 0  8 4 5 4 7  9 1 9 4 5  

8 9 3 9 2 7 4 6 9 0 2 2 7 2 9 6 2 3 8 0 3 8 1 3 7 7  

9 2 2 3 2  5 4 2  7 5  7 7 9  8 9 4  9 3 1 7 0  5 9 5  9 4 0 0 8  

6 9 4  9 5 0 0 2  1 1 9  3 0 0  4 1 8  9 0 9  9 6 4 1 1  6 9 5 !

9 7 3 9 8 6 0 5 7 2 5 9 3 9 8 0 2 0 1 1 9  

8 6  2 4 4  5 8 7  

8 0 0 1 0 0 2 7 0  

5 0 9 6 3 5 5 3  

5 7 3 6 6 1 9 1  

1 0 6 3 9 7 4 1 2

1 0 8 0 2 1 1 0 9 4 3 2 9 1 7 1 1 0 6 9 2 1 1 1 1 2 2  

2 3 6 6 9 8 7 5 8 1 1 2 3 4 6  6 2 7 1 1 3 0 4 3 8 0  

5 0 5  7 1 2 1 1 4 8 7 2  1 1 5 0 7 1 1 5 5 2 5 8 7 3 5  

1 1 6 0 2 1 2 3 0 6 4 3 7 2 0 8 6 9 1 1 7 1 2 2 4 4 7  

1 1 8 2 4 7 4 2 1 5 2 3 7 8 4 1 1 9 0 7 4 3 6 4 8 3 3  

1 2 0 2 6 5  6 7 4  1 2 1 4 7 4  5 6 0  7 2 4  2 5  9 5 2  7 0  

1 2 2 1 0 9 5 4 0 6 2 3 8 5 8 0 1 7 0 1 2 3 1 2 5  

3 1 5  8 3 4 4 0 9 3 5 1 2 4 2 2 6 3 o 9  6 1 0

125001 185 414 126237 127571 128025

7 9 0

8 6 0

7 4 3

6 4 2

9 7 9

7 6 6

8 6 2 2 8 1 5 1 4 0 2 6 9  8 2 8  4 8 8 1 4 1 0 9 1  , 6 2 7 7 4 8 1 1 4 0 2 0 4 3 6 7 2 4 3 6 1 7  

5 2 5  3 4  4 1 8 8 9  9 0 9 1 5 1 4 2 5 1 5 . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . . .

1 4 3 1 5 8 3 3 5 ‘  "

1 4 4 1 7 0  6 1 5  

2 0 1 4 6 1 8 3  

1 4 7 1 5 2 3 1 3  

1 4 9 0 1 0 2 1 2  

1 5 0 0 4 6 1 1 2 _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _ _

5 3 8  7 0 5 1 5 2 2 3 4  5 5 1 8 5  6 8 4  1 5 3 8 4 2  

1 5 4 1 0 9  2 7 3  8 0  3 8 9  5 3 9  8 3 8  9 6 3  9 5  

1 5 5 4 8 8  6 7 1 7 0 2  8 4 3  9 0 7  9 6  1 5 6 7 3 1  

1 5 7 0 9 6  6 6 0  9 8 7  1 5 8 1 6 5  1 5 9 1 3 7  3 8 2  

9 8 3  (

Wygrane po 62,50 zł.

6 3  

1 0 2 2  

1 7 5 6  

8 1 3 4  

4 5 5  7 1 7  3 1  8 9 9  5 0 4 9  1 8 2  3 0 7  1 3  4 2  

5 5  6 7 0  7 5 0  6 9  8 1 5  6 1 6 6  2 1 8  6 7  4 2 2  

j 7 4 3  7 1 8 6  8 9  2 8 3  4 0 4  6 5 6  7 0 4  8 3 1  

8 1 4 3 1 4 0 3 7 5  5 6 6 8 7 2  6 6 5 4  9 2 2  

> 1 0 9 2 3 1 5 6 0 8 7 7 9 1 3 1 0 1 0 4  1 1 1  

2 0 9  . . . . . . . . . . . . . .

1 2 3  

4 1 6  

7 4 7  

2 7 5  

1 6 0 9 1 1 1 7  5 1 2 0 6  3 8 1  8 2  5 2 8  

1 7 1 9 0  2 9 9  5 5 8  6 6 0  7 0 9  9 2 8  1 8 2 0 4  

4 3 1  

9 0 8  

5 0 8  

3 7 0  

9 9 8  

4 7 6  

5 1 0  

4 1 4  

2 3 5  

9 3 5 6 9 9 1 7 0 2  2 4 9 4 9  

3 6  4 3 7  5 9 8  6 5 6  7 4 9  3 1 1 5 9  2 7 2  4 9 3  

3 2 0 7 5  4 9 2  5 9 7  6 3 4  9 0 4 .

I 3 3 0 1 6  6 8  7 3  3 0 9  5 0 1 7 6 7  6 8  3 4 1 0 1  

4 6  5 6 6  6 8 9  8 4 1 9 5 4  3 5 1 1 7  3 1 1 0  3 7 1

5 3 4  6 1 1 3 6 2 1 0  5 3  4 5 8  5 4 8  6 6  6 9 8  

5 9 1 5 0  3 7  “  

6 0 9  8 7 9 9  

7 7 0 9  8 5 4

7 2 8

8 5 5

6 1 1

5 8 6

8 4 6

4 4

4 9 4 3 2 8 3 9 7

4 1 7 2 6  1 4 5 0 4 0  5 6 7

7 5 5 1 4 7 1 5 2 3 1 3

5 8 6 1 4 8 2 1 7 3 0 6

3 4 3 8 7 5 7 9 8 0 0

7 0  4 4 3 1 5 1 3 9 7 4 0 6  2 2

1 1 0  2 6 4  3 5 1  5 2 2  3 3  6 9 2  1 1 0 0

1 3 1 0 4 3 0 9 0 5 0 3 2 0 1 6 8 2

8 6 7  2 4 1 4  5 3 5  6 7 0  7 1 2  4 6  9 8 7

3 0 7  5 5 2  9 2  5 3 6  9 0  8 4 9  4 2 3 7

5 2 1  7 3 3  8 9

7 8  2 0 3  3 3 0

9 9 6 3 0 7 0

7 9 9 4 8 9 1

8 5 4 5 5 1 5 0 2 9 6 2 6

8 9 0  9 0 8  5 0  1 1 0 6 3

9 4  5 0 8  

8 4 8 8 2  

9 0 1 5 5

7 6 4  1 2 3 1 8

1 3 2 3 8

1 4 0 1 4

8 5 5

4 1 5

1 0 6

9 7 0

7 6 3

5 8

7 4 7 8 J 0  3 2 6 3 7 9  9 9 5 5 1  

6 3 9 8 4 0 4 2 8 7 1 0 1 4 0 4  

1 0 2 2 6 3 1 0 3 5 1 2 1 0 4 1 4 0

8 4 6 1 0 5 0 7 8 1 7 6  5 1 3

5 8 5 7 1 7 1 0 7 0 6 4 7 0 7 2 5

3 5 7  

4 3 6

5 3 4

8 7  

4 5 2  

4 4 1  

9 4 3

7 5  

6 4 7

8 3 1 1 5 2 3 5 6 0 2 2 8 1 1 6 5 6 4 9 4 7

1 1 7 2 4 7 6 0 2 4 9 1 1 8 0 1 3 2 4 7  5 8 3

1 2 0 8 2 4 9 2 5 1 2 1 7 5 2

7 5 7 9 4 3 1 2 3 1 1 9 8 7

3 3 8 4 5 8 6 1  8 6 9

7 7 5 1 1 9 4 1 0 5 1 3

1 2 2 3 5 4 5 5 4 4 9 8

2 9 3 8 5 3 1 2 4 2 8 3 _ _

1 2 5 5 5 9 7 7 7 8 4 2 1 2 6 6 6 4 . 9 6 3 1 2 7 4 7 8

1 2 8 2 9 5  4 2 4  9 6  8 4 1

1 2 9 0 4 7 2 7 9 6 9 5 8 0 6 1 3 0 1 3 2

9 5  5 2 0

8 9 5 3 2

1 3 3 4 9 5

5 3 8 1 8

3 9  6 3 8

2 5 8

3 4 5

9 1 2

2 4 8

3 1 9

4 5 1 9 2 1 2 5 4  8 1 0 4 1 7  8 1

1 1 2 0 0 7 5  2 0 0  2 0 0 8 0

7 4 1 8 3 3  8 7 4 7 b 8 2 2 0 4 3  

5 2 5  6 0 4  2 3 3 3 4  4 0 1  3 3  5 7 9  

2 4 4 7 8  5 7 0  7 0 3  2 5 1 5 0  2 4 9  

6 1 8  9 0 9  7 4  2 6 0 7 1 1 7 6  7 7  

9 4  7 9 1 1 0  8 8 4  9 8 2  

3 6  5 9 1  6 0 6  1 4  8 0 5  

4 9 8 6 3 8  3 6 2 9 1 5 9

8 2 7

3 7 9

1 5 3

8 3 0

3 1 9

2 2 9

8 9 32 7 0 9 9

9 8 5  2 8 0 1 1

2 2 7 5 2  9 2

3 0 0 8 9  2 0 0

4 0 0  

8 3 2  

5 4 4  

5 1 1  

7 5  8 0 9 4 0 5 2 4  

2 3 9 6 1 0 8 4 9 9 3 8  4 3 4 8 0 5 0 4 7 4 5 8 2 4  

4 0 4 1 6  2 0 8  7 0  6 9 0 8 8 0  4 5 1 0 7  5 2 0 7 9 1  

8 6 2  4 6 0 2 8  5 3 1 6 0 1  7 8 3  8 5 0  4 7 4 3 0  6 0  

5 7  5 5 5  6 7  9 1 8  4 8 1 2 3  7 0  7 9 8  4 9 1 3 3  9 1  

,3 5 5  9 0 4 6 7 7 3 9  8 o 6 5 0 0 1 9  4 1 1 9 5 4 2  

;7 1 5  8 4 3  5 1 3 4 0  7 5 7  5 2 1 4 5  2 2 7  3 0 6  2 4

4 8 5  6 7 0  8 1 2 9 2 3  5 3 0 8 7  9 4  2 0 6  4 8 7  5 4 2  

8 6 6 5 4 0 2 3 1 3 2 5 9 1 6 6 7 7 5 5 6 6 8 3 3  

5 5 0 1 6  5 3  1 0 8  2 0  3 2 5  5 6 2 8 9  4 5 6  5 7 1 1 5  

2 2 0  5 4 2 6 6 9  9 8 4 5 8 2 8 3  4 2 0  5 9 7 9 8

6 0 2 9 6  4 3 4  5 6 6  7 4  8 8 6  7 0 0 6 1 0 8 5  

3 1 2  6 1 4 1 0  7 9  8 6 3  9 5 1 6 2 x 0 8 8 2  4 0 5  

I 5 5  5 2 2  6 9 1 7 2 9  9 3 3  6 3 2 8 2  8 7 3  6 4 5 2 9  

7 5  8 3 9

6 5 0 4 4 1 9 7 3 9 5  8 8 2 9 9 6 6 6 0 5 7 3 1 1  

5 0 8  6 9 8  7 7 2  9 0  6 7 0 3 6  8 2  4 7 9  7 2 7  6 5  

9 1 1  6 8 1 7 1  2 0 2  4 1 7  5 6 0  6 7  7 S 3  8 1 8  9 2  

6 9 0 0 3 6 6 8 2 1 3 1 4 3 8  7 8 1 8 6 9  7 0 1 4 5  

2 0 0  3 4 5  6 3 3  7 8 0  8 0 7  7 1 2 0 8  4 8  4 2 8  7 9  

5 8 9  6 0 7 6 1 8 5 0 7 2 0 6 5  7 0 6 6 0  9 3 7

7 3 0 6 5  3 6 8  4 9 5  7 6 0  8 9 0  7 4 8 8 7  9 7  7 5 0 5 5  

2 7 7  6 2 8  7 6 3 0 7  3 7  4 1 2  5 9 1  6 9 4  7 4 7  9 5 3  

9 2  7 7 0 1 9  1 4 8  3 2 2  7 3 0  9 3 9  7 8 1 9 2  2 6 8  

6 1 5  9 7 3  7 9 2 1 0  5 6  4 3 0  5 3 0  6 2 9  5 6

8 0 0 6 6  9 2  2 4 6  3 8 9  5 8 8  6 5 2  7 1 3  9 5 0  

5 6  8 1 1 1 7  2 1 2  5 3  6 1  7 4 4  8 5 1  9 6 3  8 2 1 0 0  

2 0 7  4 2 3  7 1 3  9 6 0  8 3 3 3 6 9 6  4 1 4 6 8 3  

8 4 2 7 6  4 3 7  7 4 1  8 4 3  9 9  8 5 2 9 1  6 0 1  8 6 0 4 4  

2 8 5  8 7 0 0 2  5 1 8  8 8  8 3 8 9 1 5  7 0  8 8 5 9 9  

7 3 2  3 8 8 0 9 8 9 2 1 4  9 7 4 1 1 9 0 0 2 2 2 6 0  

5 8 4 6 2 1 9 1 0 0 6 4 0 2 6 1 5 5 6 6 5 0 8 0 1  

9 2 1 9 8  7 3 2  6 3 9 3 0 1 1 2 3 2 9 2 4 2 5  5 5 3  

9 1 1  5 4  6 3  9 4 2 1 4  4 8  3 6 0  4 1 9  5 1 4  6 0 1  

7 8 9 8  9 4 1 5 8 9 5 1 3 4  2 0 4  3 1 7  6 0 8 4 6  

.6 5  7 9 6  9 Q 1  3 9 . 9 6 4 9 9  7 8 5 . 8 2 Z

3 3 1 9 5  2 1 2  6 0  3 1 8  6 7  

8 2 7  3 8 2 4 9  7 1 3 2 6  4 0 6  

9 1 7  3 9 0 0  2 1 2  3 7 9  5 2 1  

6 8 6 7 5 3 8 2 0 9 3 4 1 1 6 1

7 1 6 2 3  7 8 2  9 7 1 1 8 1 2 0 2  

7 6 1 1 8 2 0 8 9 3 0 8 1 6  4 8  

1 8 4 0 9 7 4 5 2 7 6 1 3 5 0 6 9  

1 3 6 1 9 1 1 3 7 0 1 4 1 2 6  7 6  

„ „  _ _ _  7 0 1 8 0 3  9 0 0  9 7 1 3 8 0 0 4 1 5 7

5 0 8 1 3 9 0 4 4 9 2 6 7 2 8 & 7 1 5 8 3 5  

1 4 0 0 8 2  1 2 0  7 0  2 6 6  3 0 3  1 4 1 2 9 0  5 2 9  

6 2 0  8 5  7  7 8 9  9 0 1  8 9  1 4 2 3 8 0  4 2 8  5 0 9  

7 8 1 8 9 0 1 4 3 3 5 3 4 4 1 1 5 5 9 7 6 5 2  

1 4 4 0 3 7  3 6 1 9 7  4 8 5  6 8 7  8 6 9  1 4 5 0 1 1  

8 1  3  1 9 1  3 2 3  5 1 0  4 2  6 8 5  7 0 4  8 1 1  2 7  

1 4 6 0 4 3 1 8 2 3 5 5 4 9 9 5 3 7 7 7 0 9 5 3  

1 4 7 2 3 8 5 1 8 6 6 7 1 4 8 2 0 5 4 5 9 5 8 7  

8 7 6 9 7 4 1 4 9 2 1 0 4 0 4 6 3 5 7 7 6 4 4  

1 5 0 4 5 4 6 1 0 9 8 8 3 9 9 1 1 5 1 0 5 0 7 2  

1 5 8 2 5 6 1 5 2 1 6 0 4 0 2 5 8 0 6 1 3 7 0 8  

1 5 3 0 0 4 1 3 6 2 6 0 3 0 6 4 1 9 5 7 7 8  

1 5 4 0 2 3  2 0 7  2 8  4 3 9  6 9 7  8 9 5  1 5 5 0 0 3  

1 9 6  9 4 4  1 5 6 4 9 6  8 4 8  9 2 8  1 5 7 0 2 6  2 3 0  

6 5 3 3 2  6 9 7 9  6 2 0 8 5 2 1 5 8 0 3 2 ”  

5 1 5  6 3  7 2 3  8 6 6  1 5 9 7 7 4  8 8

III ciągnienie

Główne wygrane
S ta ła  d z ie n n a w y g r a n a 2 0 .0 0 0  

p a d ła  n a  n r . 9 9 7 4 6

7 5 .0 0 0  z ł. n a  n r . 1 3 1 1 0 6

5 0 .0 0 0  z Ł  n a  n r . 6 7 4 2 2  

1 0 .0 0 0  z ł . n a  n r . 5 5 0 8 4  

5 .0 0 0  z ł . n a  n r . 3 1 2 7 1  5 8 0 2 0  

2 .0 0 0 z ł . n r . 8 9 7 8 4 5 6 9 0 5 8 0 4 2  

8 4 4 4 0  1 5 9 1 5 5

1 .0 0 0  z ł . n a  n r . 3 6 2 7 9  3 8 0 0 7  4 1 0 0 3  

6 9 7 1 8 7 0 7 1 4 8 9 0 5 7 9 2 6 1 6 1 0 2 1 7 6  

1 3 9 2 7 4

5 0 0  z ł . n a  n r . n r . 1 0 4 1 3 1 3 1 1 9  

1 8 8 7 9  2 3 2 2 4  3 6 0 8 7  4 6 5 1 9  4 8 4 7 0  5 1 6 3 8  

5 8 3 3 4 6 3 3 2 3 6 7 5 4 9 7 9 7 0 0 1 0 1 0 5 0  

1 3 2 3 0 3  1 4 0 3 5 6

2 5 0  i 

1 0 8 2 1  ] 

3 0 0 0 5  

4 2 8 1 5  

5 6 4 2 5  

7 3 3 9 6  

1 0 2 1 9 2  

1 2 0 6 4 5  

1 5 3 9 3 0

442

zł.

z ł . n a n r . n r . 2 7 6 9  9 0 4 1  9 7 1 2  

1 3 3 0 8  1 6 9 0 8  1 7 4 8 5  1 9 1 1 6  2 5 7 6 4  

3 2 5 8 0  

4 9 4 8 8  

6 5 7 2 5  

7 4 2 9 5

1 1 0 9 5 8 7  

i 1 3 2 1 0 8

I 154C 3

3 3 0 0 3

5 0 5 1 8

6 6 5 3 0

8 0 3 6 3

1 1 0 1 0 9

1 3 3 3 9 9

156145 158646

3 6 1 7 4  

5 3 3 4 0  

6 9 2 4 8

8 7 5 7 4  

1 1 1 2 0 8

1 3 9 8 7 1

3 8 9 4 3  

5 5 3 4 5  

7 2 6 7 2

9 1 4 9 3

1 1 2 4 5 0  

1 4 6 6 3 6  

1 5 8 7 8 8

Wygrane po 125 zł.

3 6 3  1 1 3 0  3 4 7  2 0 2 4  5 1 5  5 4 7 0 0  2 9  

8 5 8  3 1 2 2  3 8 8  5 4 2  7 2 9  4 0 4 9  9 ó 3  5 8 4 5  

6 2 5 8  5 3 5 7 1 1 6  3 4 3 9 9 2 4 1 0 0 4 5 ? 6 8 1  

7 5 9 1 1 3 2 8  4 2 9  9 1 7  3 4  1 2 1 5 0  6 2 2  9 0 4  

1 3 3 1 8  1 4 5 0 5  1 5 3 0 6  8 8  5 4 2  1 6 8 1 5  1 8 2 8 5  

1 9 1 2 3  2 0 6 0 8  2 1 5 9 7  6 0 2  7 0 3  2 2 6 0 9  8 2 2  

2 3 4 6 7  7 6 0 8 5 1 2 4 6 8 9 2 5 7 8 6 2 6 0 6 3  

2 7 0 9 6  9 6 1  2 8 2 0 7  2 9 8 2 6  3 0 7 7 3 3 1 6 8 8  

3 2 4 0 1  3 4 5 8 8  3 5 2 9 3  4 7 2 7 8 3 3 6 3 7 3  

6 2 3  2 4  9 0 3  3 7 6 6 1  3 9 0 6 9  3 1 2  6 3 5  9 7 8  

4 0 2 4 6  8 0 1 4 1 4 5 0  4 3 5 3 1 4 4 5 2 5  9 9  6 2 3  

4 6 9 7 8  4 7 6 9 8  4 8 1 9 3  4 1 8  4 9 0 6 2 5 0 1 4 8  

7 9 3  5 1 0 4  5 3 0 6  5 2 1 1 0  5 3 5 8 3  5 4 1 5 1  7 8 1  

5 5 1 9 9  8 0 8  5 3  5 6 2 0 2  5 7 3 0 2  2 9 5 9 9 5 0  

6 0 0 4 1 6 1 2 4 4  3 2 0  6 2 6 8 7 6 3 6 0 8 6 4 5 7 9  

8 2 1 6 5 2 0 7  7 7 9 8  3 2 0  9 1 8 0 8 6 6 7 9 3  

6 7 4 8 4  6 9 0 3 7  1 3 4  7 0 7 4 1 7 1 3 7 6 9 7 8  

7 2 4 2 3  5 3 2  7 3 5 3 8  7 7 2 8 9  5 5 0  9 0 9  7 8 2 5 4  

4 8 2  7 1 1  7 9 0 4 5 2 0 5 8 0 1 0 8 5 8 6 8 7 8  

8 1 6 2 1 8 2 0 4 7 3 3 4  5 4 8 8 3 8 8 2 8 4 6 4 8  

8 5 1 7 7  8 6 1 5 7 2 3 4  4 6 1 6 0 4  8 0 4 8 7 3 7 4  

6 4 8 8 8 7 2 3  8 1 5  2 2  9 0 4 4 9  7 2 8  4 2  9 1 7 1 7  

9 3 2 5 5  9 4 4 5 7  9 5 7 6 6  9 6 3 9 3  9 8 2 6 9  9 9 3 1 5  

1 0 1 0 8 1  4 3 8  6 4 3  7 3 5  1 0 3 1 9 1  9 8 4  1 0 4 0 6 8  

2 9 5  4 1 5 1 0 5 1 3 3  4 9 8  6 0 7 1 0 6 1 2 8 5 4 5

1 2 4 1 7 0  1 2 6 0 9 5  8 6 7  1 2 7 1 3 2  4 5 3  5 4  5 2 0  

8 6 4  1 2 8 4 7 1 1 2 9 1 5 3  7 3 6  4 0  9 7 2  1 3 0 5 1 0  

2 6 1 3 1 9 1 2 1 3 2 6 7 3 1 3 3 9 7 6  1 3 4 6 6 1 8 7 3  

1 3 5 7 9 0  1 3 7 8 4 9 9 9 0 1 3 3 8 2 7 2 1 3 9 8 3 3

1 4 0 2 0 0 7 5 6 6 6 1 4 1 0 6 8 1 4 2 9 2 6  

1 4 3 5 4 7 5 3 1 4 5 0 0 3 6 7 6  7 3 0 1 4 6 0 7 5  

2 8 1  1 4 7 4 7 1  1 4 9 4 9 5  1 5 0 7 6 8  1 5 1 1 2 1  7 1 8  

9 2 2  1 5 3 5 4 4  1 5 4 7 6 6  1 5 6 0 6 0  9 1  1 2 2  3 5 3  

1 5 8 5 0 7  6 9 9  8 5 8  9 7 1  1 5 9 9 2 1 .

Wygrane po 62,50 zł.

1 2 4  4 4 0  S H  1 0 4 5 1 6 7 6 2 6 6 8  7 4 2  

9 9 2 3 2 9  5 2 8  7 4 3 8 3 8  3 1 3 8  3 8 0 4 2 0 9  

3 3 8  7 5  9 8 9  5 3 0 0  6 1 7  5 9  8 3 3  5 7 9 6 4  

6 9 4 7 7 0 3 3 1 5 1 3 1 7 5 0 1 7 2 0 2 9 9 2 8  

8 4 7 8  9 5 0 1 9 3 0  1 0 0 7 7 1 6 0  4 3 2  6 8 6  7 6 4  

9 7 5 1 1 0 8 8 6 7 5 9 3 2 1 2 2 2 9 7 4 7 1 3 8 1 5  

2 9  9 7 5  5 1 0  7 1 1 4 3 5 6 4 5 1 7 4 9 7 6  

1 5 3 1 0 5 3 9 9 6 1 1 6 0 6 8 6 2 7 9 1 6 1 7 2 1 8  

6 7 3 1 8 0 9 1 1 9 2  2 3 6  6 2 2  1 9 0 1 2  1 5 4  7 1 5  

2 0 3 9  8 4 2  9 0 4  2 1 3 1 8  4 0 2  2 2 3 5 6  8 7  4 5 4  

6 8 1 9 9 4  2 3 8 3 6  8 8  2 4 7 3 1  2 5 1 3 3  6 7  2 5 1  

4 0 8  8 7 7 2 6 5 1 3 6 9 0 2 7 2 1 6 8 2 5 2 8 9 2 2  

2 9 4 7 8  3 0 3 9 9  3 1 2 5 5  4 3 8  7 3 8  3 2 2 3 2  7 9 1  

3 3 0 2 0  3 2 9  8 4  7 5 6  8 4 7  3 4 2 0 2  3 1 0  4 2 9  

9 9 9  3 5 5 8 3  3 6 7 7 2 3  3 7 1 2 5  3 1 6  5 5 0 6 5 8  

3 8 3 3 3  8 2  6 6 5  3 9 2 4 0  4 0 2 4 9  9 2 0  4 1 1 2 2  

3 4 3  4 0 5  4 2 6 5 4  7 6 5  8 o 5  4 2 6 5 4  7 6 5  8 0 5  

4 3 1 8 2 6 3 9 4 4 1 3 8 7 6 0 7 3 8 5 6 4 5 4 9 0  

4 7 3 6 1 6 0 2 4 8 3 2 5  6 9 4  8 1 8  9 4 1 4 9 4 1 4  

5 7 2  5 0 2 2 8  5 8 3  9 7  7 6 4  5 1 2 4 3  3 ó 3  5 4 1 5 1  

5 5 2 8 3  5 6 4 7 2  5 7 9  6 0 4  4 1  7 5 4  9 0 3  5 7 3 3 4  

5 6 4  5 8 0 7 7  3 8 8  5 5 1 6 0  7 8 ? 8 2 4  5 9 1 7 7  

2 4 1 6 3 4  8 4 2  6 0 1 3 3 2 3 1 7 3 4 9 3 1  3 6  

6 1 9 3 2  8 1 6 2 2 0 1 4 5 1 9 0 2  6 3 7 3 7  6 5 1 2 0  

6 5 0 6 6 3 2 9 6 7 7 1 3 8 0 2 6 8 0 1 0 6 9 0 4 1  

7 3 4  8 1 4 9 8 7 0 2 2 5 7 1 5 3 4 8 9 1 7 3 1 0 9  

5 8 8  7 4 1 0 6  7 7 4 2 7  8 0 8 9 5 0 8 7 5 9  

7 6 3 3 2  9 6 2  7 7 0 2 6  3 6 6  4 0 0  5 1 6  7 9 4  9 3 5  

9 0  7 8 1 4 0 4 7 5 7 9 1 1 6 4 6 5 8 0 3 9 7 6 8 8  

7 6 0  8 1 1 7 7  2 3 9  3 5 0  8 2 2 2 1 8 3 o 9 9  5 5 5  

7 2 7  8 6 6 8 4 7 2 9 9 2 2 8 5 4 2 4 8 3 3 8 6 0 4 8  

8 7 0 8 6  8 7 8  8 8 2 3 0  8 0 3  8 9 1 9 4  3 8 8  9 0 0 9 3  

1 7 1 9 1 1 6 4 4 6 0 9 2 8 9 2 5 2 8 8 7 2 9 3 1 7 9  

9 5  2 9 9  3 7 4  4 9 9  7 5 7  9 4 7 6 2  9 0 9  9 5 2 9 6  

8 0 0  9 6 2 8 4  7 8 4  9 7 0 2 0  2 5 9  8  3 5  9 8 6 8 9  

9 9 5  9 9 3 7 4  8 8 5  1 0 0 1 1 2  5 O 6 1 0 1 8 4 3  5 3 2  

1 0 2 5 0 8 8 0 4 1 0 3 8 0 6 6 3 1 0 4 1 4 7 9 6 5  

1 0 5 3 7 3 8 5 7 6 3 9 1 9 1 0 6 1 4 1 3 4 0 8 6 5  

1 0 8 5 1 4  6 4 2  6 6  1 1 0 2 5 7  7 4 9  1 1 1 0 8 2  I g i  

7 8 1 9 3 7  1 1 2 2 8 0  1 1 4 3 5 4  4 5 8  1 1 5 1 8 3  5 9  

2 9 6  5 9 3 9 5 9 1 1 6 2 0 3 1 1 7 1 0 5 1 1 8 0 6 1  

1 2 5 1 1 9 2 1 3  5 6 2  7 6 9 1 2 0 1 5 1 7 0 8 3 7  

1 2 1 0 4 1 7 5 3 1 0  6 O 4 4 2 1 2 2 0 6 3 7 0 1  

1 2 3 2 2 8 2 4 6 6 8 1 2 5 0 2 3  1 2 6 5 1 1 8 1 7

1 2 7 7 6 0 8 8 6 1 2 8 0 7 6 2 3 8 1 2 9 0 8 9 2 9 6  

8 2 7 1 3 0 1 5 6  3 9 6  7 7 5  8 4 8  9 2 4  5 2  1 3 3 4 1 6  

7 4 2 1 3 3 2 0 6  4 5 0  5 8 1 3 4 1 3 4 2 7 0 8 1 6  

9 5 9 1 3 5 0 8 8 3 7 1 4 2 3 6 3 4 8 0 5  

6 1 3  1 3 7 0 4 7 8 9 3 1 3 9 4 1 8

1 4 0 8 4 6 1 4 1 7 7 7  1 4 2 0 1 4  I

1 4 3 0 3 7  7 9 9  1 4 4 5 1 7  1 4 5 0 3 4

1 4 7 4 2 7  7 8 8  9 7 1 1 4 8 0 7 1 9 6  1

1 4 9 2 4 4  9 6 3  1 5 0 5 4 3  1 5 1 0 7 4  :

2 4  6 2 6  8 4 3  8 8  1 5 2 5 1 1  1 5 3 0 1 6  4 5 6  6 6 1  

8 6 6  8 7  1 5 4 5 2 5  7 6 6  1 5 5 2 3 5  3 0 6  1 5 6 1 8 8  

1 5 7 7 8 4  1 5 8 2 3 7  3 1 0  1 5 9 1 8 8  3 4 7  5 8 3

1 3 6 2 4 3

8 7 2 8 7

1 4 6 1 8 0

8 6 7 9 1 9

1 5 2 4 1 7

920
6 3 6

IV ciągnienie 

Wygrane po 125 zŁ
2 0 5 8  2 5 1  5 2 9  6 6 6  9 9 3  3 7 4 5  

4 2 5 0  6 2  3 6 3  6 1 0  9 0  5 4 6 3  5 4 2

8 6 0  7 1 7 5  8 4 0 4  7 4 6  9 1 3 2  1 0 1 3 7  6 3  

3 0 8  1 1 7 7 2  8 0 8  1 2 3 1 0  4 5 6  5 9 2  8 5 6  

1 3 5 6 4  6 7  8 6  1 4 0 3 9  2 4 6  1 5 2 4 9  1 6 0 0 7  

4 4 6  5 0 1  3 1  7 3 5 1 7 1 2 7 1 8 0 2 1  4 3 3  

6 7  7 0 6  1 9 5 3 3  9 7 .

2 0 0 8 6  2 1 4 0 1  8 0 2  2 2 3 8 3  5 2 2  9 7 2  

2 3 1 0 9  2 4 4 5 0 5 7 5 6 9 5 9 7 1 2 5 4 6 5  

2 9 6 5 9  3 0 3 6 4  9 5  4 3 7  .3 1 6 3 4  6 0  3 2 8 6 6  

3 3 1 0 0  6 1 2  9 2 3  4 8  3 4 2 8 1  7 8 2  3 5 5 4 6  

8 1 7 3 6 6 4 3 3 7 0 6 3 4 5 8 8 6 4 3 8 6 4 0  

3 9 9 0 9 .

4 0 1 6 1  4 1 3 5 0  4 2 0 1 2  7 1 3  2 5  4 5 4 3 1  

4 4 0 1 9 3 0 4 4 6 1 1 4  4 1 3 i 

4 2 5  2 9  5 1 6  9 0 6  4 8 4 5 1  

5 0 0 6 5 5 2 0 S S S - 5 1 1 1 8  

8 7 0 5 5 3 8 5 4 7 7 6 5 5 I 

5 7 4 8 7  5 8 7 0 5  8 8 9  5 9 7 4 3 .

6 8 8 4 7 1 3 2

4 9 1 7 4 6 6 4

4 9 2 5 2 6 1 5

5 6 1 6 4 9 4 5

353 107184 Tffi. 1418051. UOlsŁL.mOg 833 6Ł925 62540

6 4 5  7 3 0  8 5 2 64187 872 65818 

6 6 6 2 8 4 2 6 7 5 3 3 8 9 1 6 8 1 4 3 6 9 0 2 6  

1 3 9  3 2 6 .

7 0 7 4 4 5 7 7 1 0 4 4 7 2 6 2 4 7 3 0 5 1 5 6 5  

7 4 4 0 7  8 5 8  7 5 6 2 2  9 8 2  7 6 4 5 0  8 9 8  7 9 5 8 4  

6 9 7  9 0 6  6 9  8 0 4 1 6  5 7 2  9 1 9  8 1 1 0 9  4 7 1  

8 2 4 6 8 8 3 3 3 6  < 9 2 6 0 9 7 2 4  8 7 8  8 4 3 1 6  

6 4 4  9 7 0  8 5 0 4 1  2 2 8 0 2 8 6 5 5 8 8 7 6 9 3  

8 8 4 0 9  8 9 4 9 9 7 8 9  8 6 7 9 0 0 2 8  3 1 2 0 2  

3 5 3 6 0 9 7 2 7 4 0 9 9 1 9 1 0 8 1 4 2 9 6 3 9  

8 8 0 9 5 9  9 2 1 8 8  5 5 6  7 3 8  9 3 0 1 3 9 5 6 4 9  

9 6 2 0 9 5 5 6 7 3 2 9 7 7 0 2 4 2 9 8 1 6 7 2 2 7  

4 3 9  8 1 9  9 9 0 3 2  1 1 6  4 6

1 0 1 0 4 5 9 5  4 3 1 4 8  9 4 9  1 0 2 5 9 2  757 

1 0 3 5 7 2 1 0 4 5 2 3 3 7 1 0 5 9 1 0 1 0 6 1 8 8  

1 0 8 0 7 0 7 1 9 9 4 9 1 1 0 4 1 0  111824
1 1 2 8 4 0 8 4 1 1 3 2 8 2 1 1 4 1 4 0 1 1 5 4 5 6  

1 1 6 6 8 2 1 1 7 5 0 7 1 1 8 0 7 5 1 1 9 1 9 0 6 2 6  

9 1 9 1 2 1 0 8 3 1 0 6  4 8 1 2 2 9 1 2  1 2 3 7 4 2

1 2 4 4 6 4 5 8 6 1 2 6 2 7 1  5 2 4 1 2 7 0 2 8 6 6

1 1 5 3 7 4  8 2  5 7 5  6 5 6  7 4 2  1 2 8 6 3 5  1 2 9 0 7 1  

6 6 6

1 3 0 8 2 4 1 3 1 1 9 5 1 8 2 0 6 4 7 7 1 1 8 3 4 5 5  

1 3 5 6 8 0 1 3 7 4 8 7 5 1 4 6 2 6 9 1 2 1 3 8 0 5 0  

1 3 9 2 5 0 1 4 0 7 5 1 8 8 1 4 1 1 5 7  5 8 7 1 4 2 7 2 3  

1 4 3 2 2 5  5 6 2 1 4 4 8 5 2  1 4 6 2 8 4  3 4 2  4  4 5 2  

1 4 7 3 4 4 6 4 0 1 4 9 3 3 2 7 0 0 1 5 0 2 8 0 5 3 4  

7 6 9 8 0 9 1 6 1 3 3 4 1 5 2 4 2 9 9 7 4 1 5 3 0 5 8  

1 5 5 5 6 4 1 5 6 0 8 6 1 0 6 1 5 7 0 1 8 4 6 6  570 

1 5 0 6 3 8 1 5 9 4 9 4  8 8 1

Wygrane po 62,50 zł.

4 6  8 4 0  1 2 1 2  4 4 8  9 5  6 1 3  9 3 2  2 1 4 3  

4 9 3  5 0 3  9 5 6 4 4  5 7 3 2 8 0  6 6 0 8 4 5  

5 1 1 0 8 5 8 0 6  4 9 2 6 4 9 3 5 8 2 7 0 1  

8 0 8 1  1 2 7  3 1 3  6 9 2  9 0 1 9  4 0  9 6  2 4 6  

4 9 9  1 0 6 3 2  9 4  1 1 0 3 9  5 8  3 4 7  6 4 0  9 3 5  

1 2 1 7 9  8 8  9 7  2 7 1  5 2 3  1 8 4 3 0  6 8  5 4 4  

6 3 8  9 7 0  1 4 7 5 7  1 5 6 8 3  7 9 3  8 3 7  9 7 8  

1 6 0 1 1  6 5 4  7 6  7 6 4  7 4  1 7 2 0 8  3 2 6  2 9  

8 9 4  1 8 4 9 5  9 9  7 7 3  1 9 0 4 9  1 0 3 .

2 0 0 4 1 5 9 7 4 7 8 7 7 2 1 8 4 5 2 2 8 4 5  

2 4 0 5 1  2 5 4 9 5  6 1 2  7 1 7  8 0 5  4 5  2 6 1 7 8  

2 2 8  5 7 8  9 0 5  2 7 0 7 3  2 7 4  8 8 0  2 8 2 8 7  

4 0 6  8 6 2  7 4  2 9 1 1 7  2 1 0  8 0 4  9 0  6 7 4  

8 0 2 1 5 4 7 3 8 1 4 1 2 5 9 1 6 1 2 7 9 4  

3 3 0 8 8  1 2 0  5 0 8  6 3 2  9 9 2  3 4 0 6 5  1 4 1  

5 8  4 1 3  6 3  7 9 4  8 5 8  3 5 5 2 4  6 1 9  3 6 0 9 0  

4 6 0  7 3 5  5 4  3 7 6 0 7  2 1  8 8 4 8 2  5 0 6  6 1 1  

8 8  7 0 7  8 9 4 3 0  5 0 2  7 8 6 .

4 0 6 2 9 6 1 7 4 6  4 1 5 8 8 9 8 1 4 2 0 7 6  

4 8 5 4 6  8 7 3  4 4 0 6 7  3 4 1  4 3 5  5 9 1  6 2 5  

4 5 4 2 4 4 6 5 2 3 4 7 3 9 1 4 7 6 5 5 6 4 8 7 2  

8 5 5  4 9 2 0 2  8 1 3  5 0 0 7 1 5 1 4 7 7 6 8 4  

8 8 9 5 2 1 0 9 6 1 6 5 3 2 8 0 4 8 3 6 2 0  

5 4 6 3 5  6 2 8  9 8 1  5 5 2 1 5  2 6  6 5  9 0  3 4 8  

5 6 2 4 4 2 3 0 9 1 7 5 7 0 0 3 4 6 7 8 4 7  

5 9 4 7 6  8 9 5  9 6 4 .

6 0 0 4 0 2 6 3 7 4 2 8 7 6 6 1 4 6 0 8 0 9  

6 2 2 4 0  6 6 3  8 1  9 2  8 1 4  6 3 1 8 0  4 7 2  5 5 6  

6 9 2  8 7 4  6 4 2 1 6  4 8 9  6 1 9  7 0 9  6 5 1 4 8  

6 8 0 2 1  6 2 0  7 9 6 .

7 0 1 5 3  7 9 0  7 1 2 1 5  5 9 7  6 3 3  9 8 4  7 2 1 4 2  

7 3 0 6 5  3 4 3  6 8 6  7 0 1 7 4 7 1 5  8 3 7 7 6 6 0 7  

7 7 0 0 1  9 0  2 1 2  7 8 7 5 5  7 9 6 1 1  8 0 1 8 1 3 0 0  

8 1 0 8 9  2 6 9  6 3 2  8 7 2  8 2 0 3 7  2 5 8  6 4 3  9 6 5  

7 6  8 3 7 8 5  8 4 1 7 4  4 0 6 8 5 5 2 8 6 8 5  9 0 1  

6 9  8 6 0 7 7  4 6 5  9 8 5  8 7 3 2 8  6 5 8  8 8 0 3 8  3 0 6  

, 8  8 9 0 5 6  9 0 0 8 1  5 8 0  6 0 4  8 5 0  9 1 0 4 0  5 8  

9 3 5 4 1 9 2 1 9 0  4 0 3  6 4  9 3 3 8 2  6 3 9 7 9 9  

9 4 0 2 5 5 3 3 9 5 5 7 3 7 0 3 9 6 2 0 4  3 3 7 4 9 7  

9 2 2  9 7 0 0 4  4 3 7 5 6 9 5 4 9 8 0 1 2 1 3 9  5 0  

4 3 8  7 7 5  9 8  9 9 0 7 3  8 0  1 6 7  4 5 4

1 0 0 5 0 8 7 9 5  8 6 4 1 0 1 3 5 1 6 5 9 8 7 4  

1 0 2 4 2 2  1 0 3 0 0 2  1 5  8 1 1  9 3 6  8 9  1 0 4 3 3 3  

1 0 5 3 5 5  7 6  4 5 2  4  6 8 2 7 3 3  6 7  1 0 6 6 1 1  

1 0 7 3 2 2 1 0 9 4 4 1  7 2 1 8 2 5  9 1 9 1 1 0 4 5 1  

1 1 1 0 4 7  3 6 2  1 1 3 1 7 0 4 2 2  7 4  7 5 8  8 0  9 8 4  

1 1 4 7 1 7  9 8 5  1 1 5 0 1 7  3 9 2  1 1 6 3 8 6  1 1 7 8 4 5  

1 1 8 1 9 1 1 1 9 5 5 1 7 3 9 1 2 0 2 5 9 4 7 4 9 1 8  

1 2 1 6 5 0  9 6 5  1 2 2 1 3 5  5 7 2  7 9 4  9 1 7  1 2 3 2 8 8  

3 4 1  6 6  1 2 4 4 4 3  1 2 4 0 3 7  4 4 9  7 5 4  1 2 6 0 5 0  

9 8 1 2 7 1 1 6 6 6 9 7 8 1 8 7 3 1 2 8 0 7 4 1 1 3  

2 5 3  6 5  4 7 2  5 6 1  8 2 4  1 2 9 2 2 3

1 3 0 1 0 5 5 3 4  4 6 8 7 2 9 7 6 1 3 3 9 9 3  

1 3 4 6 3 6  1 3 5 3 2 2  5 4 1  1 3 6 4 5 7  1 3 7 0 8 9  3 8 9  

6 0 1  2 8  1 3 8 1 4 6  4 2 0  6 5  6 4 8  1 3 9 5 4 7  7 6 3  

1 4 0 6 6 1 1 4 1 5 5 7 1 4 2 2 4 2  9 3  1 4 3 6 7 9  7 4 7  

9 5 6 1 4 4 8 4 7 6 4 1 4 5 2 0 8 3 0 4  4 2 2 6 5 5  

4 4 6 1 7 7  5 9 7  1 4 7 2 4 5 5 7 3 1 4 8 2 7 5  3 8 6  

6 6 4  1 4 9 0 0 2  3 0 3  4 6  5 7 5  1 5 0 0 1 6  1 8 5  2 3 4  

6 9 6 1 5 1 0 5 5 1 5 2 7 5 0 8 9 6 1 5 3 0 2 2 6 2 2  

1 5 4 0 1 6  3 8  5 7 4  8 0 4  9 1 0  3 0  1 5 5 1 3 4  7 1  

2 7 6  4 5 5  6 8 8  9 6  9 2 3  9 3  1 5 6 1 5 5  3 1 3  5 0 9  

,1 ^ 3 1 3  8 3 3 1 5 8 ^ ^ 2 1  5 3 8
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Kurs budowy antenYXWVUTSRQPONMLKJIHGFEDCBA
K o rp o ra c ja P rz e m y słu E lek tro tec h n ic zn e g o  

p rz y w sp ó łu d z ia le i w sp ó łp rac y W o je w ó d z k ie ­

g o In s ty tu tu  R z e m ie ś ln ic z e - P rze m y s ło w e g o w  

P o z n a n iu i P o lsk ie g o R a d ia u rz ą d z a p ie rw sz y  

w  P o z n a n iu  k u rs b u d o w y  a n te n  d la p rz e m y s ło ­
w c ó w i p ra c o w n ik ó w  w y k w a lifik o w a n y c h w  
b ra n ż y e le k tro - i ra d io te c h n ic z n e j. P o c zą tek  

k u rsu  w  p o n ie d z ia łe k  d n ia  2 5  d o  2 9  b m . o  g o d z . 

1 8 . 1 4 g o d z in  w y k ła d o w y c h o d  2 5 d o  2 9  b m . w  

g o d z in a c h w ie c z o rn y c h o b e jm o w a ć b ę d ą te o r ię  

i p ra k ty cz n ą b u d o w ę a n te n o d b io rc z y ch in d y ­

w id u a ln y ch , z b io ro w y c h  i c e n tra ln y c h , w z g lęd y  

b e z p ie c z e ń s tw a i a rc h ite k tu ry g m a c h ó w  o d n o ­

śn ie  d o  e s te ty c z n e g o  w y g ląd u  o s ie d li, o ra z p ra ­

k ty c zn e  p o k a z y  i d e m o n s tra c je .

Z g ło sz e n ia  i w p isy  p rz y jm u je R e fe ra t Z a k łó ­

c e ń  P o lsk ie g o R a d ia w  P o z n a n iu , P I. W o ln o śc i  

1! I I p tr .

Zaczadził się gazem
W sk u te k n ie szc z ęś liw e g o w y p a d ­

k u  z a cz a d z ił s ię  g a z e m  2 5 -le tn i S ta n i­
s ła w  S z y m ań sk i, w ła śc , sk ła d u  p a p ie  
ru  p rz y  C h w a jisz e w ie 1 5 .

Ś p . S z y m ań sk i n a s ta w ił w ie cz o re m  
w o d ę  n a  o g ie ń . Z n u ż o n y  z a sn ą ł. W o  
d a  ty m c z a se m  z a c z ę ła k ip ieć i z a la ła  
p ło m ie ń , a  u la tn ia ją c y  s ię  g a z  sz y b k o  
n a p e łn ił m ie sz k a n ie .

TELEGRAMI

Rosyjsko -japońskie naprężenie ooienne
(T e l. w ł.) W a rsz a w a , 2 2 . 7 ,

(s s i) S y tu a c ja  n a  D a lek im  W sc h o ­
d z ie  o c e n ian a  je s t w  k o ła c h  p o lity c z ­
n y c h s to lic y ja k o b a rd zo p o w aż n a .  
W e d łu g  w iad o m o śc i, ja k ie w  c ią g u  
d n ia  d z is ie jsz e g o  n a d e sz ły  z  p o g ra n i­
c z a so w iec k o -m a n d ż u rsk ie g o , l icz b a  
ż o łn ie rz y  so w iec k ich śc iąg n ię ty c h w  
o s ta tn ic h  d n iac h  n a  p o g ra n ic z e  p rz e ­
k ra c za 2 0  d y w iz y j. W e  W ła d y w o sto -  
k u  z n a jd o w a ć  s ię  m a  w  te j c h w ili 5 0 0  
so w ie c k ic h  sa m o lo tó w  b o m b o w y c h .

D z iś p rz e d p o łu d n ie m  n a d esz ły z  
T o k io  w iam o d o śc i, iż  M in . S p r . Z a g ra  
n ic z n y c h  z a p rz e cz a , ja k o b y  a m b a sa ­
d o r ja p o ń sk i w  c z a s ie  w c z o ra jsz e j ro z  
m o w y z k o m isa rze m L itw in o w e m  
m ia ł z a g ro z ić  u ż y c ie m  s iły  w  w y p a d k u  
n ie w y c o fa n ia ż o łn ie rz y so w ie c k ic h z  
te ry to r iu m  M a n d żu k u o .

Je d n o c ze śn ie  z T o k io d o n o sz ą , iż  
7 0 sa m o lo tó w  so w ie c k ic h p rz e le c ia ło  
d z iś  g ra n ic ę  m a n d ż u rsk ą  i p rz e z  d łu ż  
sz y  c z a s k rą ż y ło  n a d  te ry to r iu m  M a n  
d ż u k u o .

S z e re g  p ism w a rsz a w sk ic h o trz y m a ło  

p rz e z w ie lk ie a g e n c je m ię d z y n a ro d o w e in ­

fo rm a c je , ż e  w  T o k io  p a n u ją  o g ro m n ie  p o d ­

n ie c o n e n a s tro je . W  to k ijsk ic h  k o ła c h  p o ­

l i ty c z n y c h  b ra n a  je s t p o d  u w a g ę  —  n a  w y ­

p a d e k  n ie w y c o fa n ia p rz e z S o w ie tó w o d ­

d z ia łó w  w o jsk o w y c h  z  te ry to r iu m  M a n d ż u ­

k u o  —  m o ż liw o ść  n a ty c h m ia sto w e g o  w strz y  

m a n ia m a rsz u n a H a n k o u i sk ie ro w a n ia  

w sz y s tk ich s ił ja p o ń sk ic h n a d g ra n ic ę so ­

w ie c k ą .

Z  M o sk w y d o n o sz ą , iż p a n u ją ła m  n a ­

s tro je  p rz y p o m in a ją c e  p ie rw sz e  d n i p o  w y ­

b u c h u  w o jn y . W  T o k io  a m b a sa d a  so w ie c k a

Ostatni dzień pobytu 
egości angielskich we Francji

Paryż, 22. 7. (PAT).

W iz y ta a n g ie lsk ie j p a ry  k ró le w sk ie j w e  

F ra n c ji k o ń c z y  s ię w  p ią te k  p o  p o łu d n iu  w  

m ie jsc o w o śc i V ille rs - B re to n n e a u x , g d z ie  

k ró l Je rzy  m a d o k o n a ć in a u g u ra c ji m o n u ­

m e n ta ln e g o p o m n ik a , w z n ie s io n e g o n a  

c m e n ta rz u  w o jsk o w y m  k u c z c i ż o łn ie rz y  

fo rm ac ji a u s tra lijsk ic h , p o le g ły c h n a p o lu  

w a lk  w e  F ra n c ji.

P a ra k ró lew sk a o p u śc i P a ry ż o  g o d z . 

1 0 ,3 0 u d a ją c s ię d o  V ille rs - B re to n n e a u x , 

p o  c z y m  n a s tę p n y m  p o c ią g ie m  w y je d z ie z a  

p a rą k ró le w sk ą p re z y d e n t re p u b lik i L e ­

b ru n . P o c ią g  k ró le w sk i z a trz y m a  s ię  p o  2 0  

m in u ta c h  n a  c h w ilę i o fic e ro w ie  i d y p lo m a ­

c i, p rz y d z ie le n i d o  k ró la  i k ró lo w e j n a  c z a s  

ic h p o b y tu w e F ra n c ji, p o  p o ż e g n a n iu s ię  

z p a rą  k ró le w sk ą , p o c ią g  o p u sz c z ą . P o c ią g  

k ró le w sk i p rz y b y w a  o  g o d z . 1 3 ,3 0 d o  V il­

le rs - B re to n n e a u x , g d z ie k ró l u d a  s ię n a

0 wypuszczenie z wlezieniu Ooryonowei
Ja k  s ię  d o w ia d u je m y  o b ro ń c a  R ity  

G o rg o n o w e j a d w . A x le r p o d ję l s ta ­
ra n ia o p rz e d te rm in o w e w y p u sz c z e ­
n ie G o rg o n o w e j z w ięz ien ia . G o rg o -  
n o w a  —  ja k  w ia d o m o  —  z o s ta ła  sk a ­
z a n a  z a z a b ó js tw o  L u s i Z a re m b ia n k i  
n a  8  la t w ię z ie n ia . G o rg o n o w a , k tó ra

o d b y ła  ju ż p o n a d  d w ie trz e c ie k a ry ,  
p rz e b y w a w  w ię z ie n iu  w  P o z n a n iu .

S ta ra n ia a d w . A x le ra o  p rz e d te r­
m in o w e z w o ln ien ie G o rg o n o w e j n ie  
m a ją , z d a je s ię  je d n ak  ż a d n y ch  sz a n s , 
to  te ż G o rg o n o w a o p u śc i w ię z ie n ie  

d o p ie ro  w  m a ju  1 9 4 0  r .

Śmierć przy
Warszawa, 22. 7.

W  n o c y z ś ro d y  n a  c z w a rtek  d o ­
k o n a ł n ie zn a n y  sp ra w c a m o rd e rs tw a  
n a  o so b ie E d m u n d a  C h ro s to w sk ie g o ,  
w łaśc ic ie la  w illi w  G o łk o w ic  k o ło  P ia  
se c z n a . T ło  z a jśc ia  b y ło  n a s tęp u ją ce :

C h ro sto w sk i  —  z n a n y  k u p ie c  w a r­
sz aw sk i —  sp ę d z a ł la to  ra z em  z  ro d z i­
n ą , w e  w łasn e j w illi w  G o łk o w ie . O b o  
w ią z k i z a w o d o w e n ie p o z w o liły m u  
je d n a k  sp ę d z ać z ro d z in ą  c a łe j d o b y ,  
to  te ż  p rz e je ż d ż a ł o n  d o  G o łk o w a  n a  

n o c .
T ra g ic z n e j n o c y C h ro s to w sk i p o s ły

o to c z o n a je s t p o  w c z o ra jsz y c h d e m o n stra -1  g ro m a d z ą c y ch  s ię g ru p m ło d z ie ż y ja p o ń -  

c ja c h s iln y m  k o rd o n e m  p o lic y jn y m , k tó ry sk ie j d e m o n s tru ją c y c h p rz e c iw k o S o w ic -  

z m u sz o n y je s t c o  c h w ilę d o ro z p ra sz a n ia  • to m *

Re$uloioonle cen wtyhiilita rolniczych
(T e l. w ł.) W a rsz a w a , 2 2 . 7 .

(s s ) K o m isja b u d ż e to w a S e jm u p rz y s tą ­

p iła w  d n iu d z is ie jsz y m  d o  ro z p a try w a n ia  

u c h w a lo n e j p rz e z S e jm  u s ta w y o re g u lo ­

w a n iu c e n p ro d u k tó w  ro ln y c h . U sta w ę re ­

fe ro w a ł se n . F u d a k o w sk i, k tó ry  z a p ro p o n o ­

w a ł sz e re g p o p ra w e k . M ię d z y in n . d o a r t.

2 -g o , k tó ry  m ó w i, ż e m ą k a  i k a sz a p rz e z n a ­

c z o n e d o  sp o ż y c ia w e w n ę trz n e g o p ro d u c e n ­

tó w , o ra z p rz e zn a c z o n e d o  w y w o z u  z a g ra ­

n ic ę  lu b  n a  te re n  w . m . G d a ń sk a , z w o ln io n e  

b ę d ą  o d  o p ła ty  w  ro z m ia ra ch  i w a ru n k ac h ,  
k tó re o k re ś lą  M in . S k a rb u  w  p o ro z u m ie n iu  d y sk u s ji sz c ze g ó ło w e j*

Kara za szarpanie czci 
wielkich synów ojczyzny

Toruń, 22. 7.
• Z  g łu p s tw a  w ie lk ie  p o w s ta ją  rz e c z y , a le  

p rz y k re . W  ty m  w y p a d k u  c h o d z i o  re d a k ­

to ra o d p o w ie d z ia ln e g o „ O b ro n y L u d u w  

T o ru n iu , Z y g m u n ta F e l  c z a k a  i b e z ro b o tn e ­

g o  ry so w n ik a  K a z im ie rza  K lim c z a k a . O b a j  

z o s ta li o sk a rż e n i o  z n ie s ław ie n ie c z c i P re ­

z y d e n ta  Ig n a c e g o  M o śc ic k ie g o  i p a m ię ć : śp . 

M a rsz . J . P iłsu d sk ie g o  p o p e łn io n e j p rz e z  ry  

su n e k  i te k s t p o d  ry su n k ie m , k tó ry  p rz e d ­

s taw ia ł p o s ta ć Ic h o ra z d w ó c h lu d o w c ó w  

b a w ią c y ch  n a  p rz y ję c iu  u  P a n a  P re z y d e n ta .

c m e n ta rz , k tó ry  s ta n o w i te ry to r iu m  a n g ie l­

sk ie . W  k w a d ra n s d o p ie ro  p o k ró lu Je ­

rz y m , p rz y b ę d z ie  n a  c m e n ta rz  p re z y d e n t re  

p u b lik i L e b ru n , k tó re g o  k ró l Je rzy  p o w ita  

n ie ja k o  n a  sw o im  te ry to r iu m .

O  g o d z . 1 4  o d b ę d z ie  s ię  c e re m o n ia  in a u ­

g u ra c y jn a , w  c z a s ie  k tó re j k ró l i p re z y d e n t  

z ło ż ą  u  s tó p  p o m n ik a  w ie ń c e  o  b a rw ac h  a n ­

g ie lsk ic h i f ra n c u sk ic h , p o  c z y m  z d w o rc a  

n a s tą p i je d n o c z e sn y  o d ja z d  w  d w ó c h  p rz e ­

c iw n y c h k ie ru n k a c h , k ró le w sk ie j p a ry  a n ­

g ie lsk ie j d o  C a la is , g d z ie ju ż  ja c h t k ró le w ­

sk i b ę d z ie w  p o rc ie  o c z e k iw a ć i p re z y d e n ­

ta  L e b ru n  d o  P a ry ż a .

W  te n  sp o só b p o ż e g n a n ie m ię d z y  p re ­

z y d e n te m  L e b ru n  i k ró le s tw e m  a n g ie lsk im  

o d b ęd z ie s ię w V ille rs - B re to n n e a u x u  

s tó p  p o m n ik a k u c z c i ż o łn ie rz y , p o le g ły c h  

w  c z a s ie w o jn y  św ia to w e j i n ie ja k o n a  

w sp ó ln y m  te ry to r iu m  f ra n c u sk o - a n g ie l­

sk im *

obronie mienia
sz a ł p o d e jrz a n e  sz m e ry  w  m ie sz k a n iu . 
D z ia ła jąc  sz y b k o  i e n e rg ic z n ie , u d a ło  
m u s ię c h w y c ić  b a n d y tę z a k o łn ie rz , 
ta k je d n a k n ie sz c z ę ś liw ie , ż e te n  o -  
s ta tn i z d o ła ł w y c ią g n ą ć re w o lw e r i 
s trz e lić d o C h ro s to w sk ie g o . K u p ie c  
p a d ł tru p e m  n a m ie jsc u , z b ro d n ia rz  
z a ś  z b ie g ł z e sw o im i w sp ó ln ik a m i.

P rz y p u sz c za ją ż e z b ro d n ia rz em  b y ł  
sp ra w ca m o rd u n a o so b a ch p ro f . 
G a n tn e ra  i je g o  ż o n y  w  R e m b erto w ie  
d w a ty g o d n ie te m u , g d y ż d z ia ła ł o n  
p ra w ie  w  sp o só b  id e n ty c z n y .

N a  m ie jsc e w y p a d k u  z je c h a ła z a ­
ra z  k o m is ja ś led c z a .

iz M in . R o ln ic tw a i R e fo rm  R o ln y c h , o ra z  

P rz e m y słu  i H a n d lu . D ru g ą  p o p ra w k ę z a ­

p ro p o n o w a ł se n . F u k a w sk i d o a r t. i-g o , k tó ­

ry  p rz e w id u je , ż e  o p ła ta  3  z ł o d  1 0 0  k g  m ą ­

k i lu b  k a sz y b ę d z ie p o b ie ra n a w te d y , g d y  

c e n y  ż y ta  sp a d n ą p o n iż e j 1 8 z ł, a  d o 3  z ł o  

i le c e n y b ę d ą s ię w a h a ły w  g ra n ic a c h o d  

1 8 d o  2 0  z ł.
N a s tę p n ie p o p rz e m ó w ie n iu se n . F u d a -  

k o w sk ieg o z a b ra ł g ło s m in . p o n ia to w sk i, 

p o c z y m  c z ło n k o w ie  K o m isji z a d a w a li k ró t­

k ie p y ta n ia , n a k tó re o d p o w ia d a ł w ic e m i­

n is te r M o ra w sk i. W  k o ń c u  p rz y s tą p io n o d o

O b a j o sk a rż e n i t łu m a c z ą  s ię n a iw n ie .  

K lim c za k p rz y zn a j  e s ię d o  w y k o n a n ia  ry ­

su n k u , a le  n ie  w y d ru k o w a n e g o  te k s tu , k tó ­

ry  w y g o to w a ł F e lc z a k . W  d n iu , w  k tó ry m  

„ O b ro n a  L u d u “ p o d a ła  z a sk a rż o n y  ry su n e k  

i te k s t, o b c h o d z ił P re z y d e n t 1 2 -le c ie  sw y c h  

rz ą d ó w . N ie m ą d ra  z ło ś liw o ść p o s łu ż y ła re ­

d a k c ji g łu p ią  m y ś l le k k o m y śln e g o  ig ra n ia  z  

p o w a g a m i n a u k i, tro sk i o  d o b ro  n a ro d u  i o -  

g ro m n e g o  w y s iłk u  c a łe g o  i c h  ż y c ia  o  w o l­

n o ść P o lsk i. T o  je s t o k o lic z n o śc ią k a ry g o ­

d n ą  i w  d n iu  2 0  l ip c a  są d  o k rę g o w y  w  T o ­

ru n iu ro z p o c z ą ł p rz e w ó d z m ie rz a ją c y d o  

u k a ra n ia z ło ś liw e j z p u n k tu  w id z e n ia m o ­

ra ln e g o i n a ro d o w e g o d z ia ła ln o śc i o b u o -  

sk a rź o n y c h .

W  w y n ik u  ro z p ra w y  są d  sk a z a ł re d a k ­

to ra o d p o w ie d z ia ln e g o p . Z . F e lc z a k a n a  

p ó łto ra  ro k u  w ię z ie n ia o ra z  w sp ó ło sk a rź o -  

n e g o k a ry k a tu rz y stę K . K lim cz a k a n a 6  

m ie się c y w ię z ie n ia . W n io se k o b ro n y , a b y  

w y p u sz c zo n o  ic h  n a  w o ln o ść , są d  o d rz u c ił.

I z  g łu p stw a , ta k  tro sk liw ie  je sz c z e  p rz e z  

n ie k tó ry c h  „ o b ro ń c ó w  lu d u ” p ie lęg n o w a n e ­

g o , w ie lk ie  p o w s ta ją  rz e c z y  p rz y k re  n ie  ty l­

k o  d la  n ic h , a le  b o le sn e d la  n a ro d u , ż e je ­

sz c z e  ta c y  w  P o lsc e  w y s tę p u ją  w  ro li m e n ­

to ró w  i n a u c z y c ie li sp o łe cz e ń s tw a .

Niespodziewany atak 
powstańców

Bilbao, 22. 7. (PAT).

W o jsk a p o w s tań c z e p rz e p ro w a d z iły  

w c z o ra j n ie sp o d z ie w a n y a ta k n a f ro n c ie  

E s tra m a d u ry . N ie p rz y g o to w a n e  z u p e łn ie  n a  

n a ta rc ie  o d d z ia ły  rz ą d o w e  s ta w ia ły  n ie z n a ­

c z n y  ty lk o  o p ó r . P o w s ta ń c y  p o su n ę li s ię o  

1 5 k m . n a p rz ó d , z a jm u ją c n a  o d c in k u  M a -  

d rig a le jo s m ie jsc o w o ść A c e d e ra .

Nowy burmistrz
Nakło, 22. 7.

W  z w ią z k u  z a re sz to w a n ie m  b u f*  
m is trz a  m ia s ta N a k ła n . N o tec ią ., Pa­
w ła  T ry b u lli —  o  c z y m  ju ż  d o n o s iliś ­
m y —  w ła d z e  n a d zo rc z e w y z n a c zy ły  
k o m isa ry c z n e g o b u rm is trz a  p. Włady 
s ła w a  B ła ż e je w sk ie g o .

K m . X I. 8 7 0 /3 8
OBWIESZCZENIE

O LICYTACJI RUCHOMOŚCI
K o m o rn ik S ą d u  G ro d z k ie g o  w  Poznaniu 

X I-te g o re w iru E lig iu sz C e g ie lsk i, mający 
k a n c e la r ię w  P o z n a n iu , u l. M o sto w a . 1 5 , m . 
1 0 , n a p o d s taw ie a r t. 6 0 2 k p c ., p o d a je d o  
p u b lic z n e j w ia d o m o śc i, f te d n ia 2 5 l ip ca  
1 9 3 8  r . o  g o d z . 1 0 ,1 5 , w  Z e g rz u , p rz y  u l. F o r-  
te c z n e j n r . 6 , o d b ę d z ie s ię l ic y ta c ja ru c h o ­
m o śc i sk ła d a ją cy c h  s ię :

1 ro lw a g a  n a  g u m a c h  p a ro k o n n a , 2  k o n ie  
k la c z e  g n ia d e  s ta re 1 6 i 2 0  la t i 1 w ie r ta rk a  
n o ż n a , o sz a c o w a n y ch n a łą c z n ą su m ę z ł  

T 8 0 —  . . i .i - < . v
R u c h o m o śc i m o ż n a o g lą d a ć  w  d n iu  l ic y ­

ta c ji w  m ie jsc u  i c z a s ie  w y ż e j o z n a c z o n y m .
Eligiusz Cegielski

k o m o rn ik .

I . K m . 5 3 7 /3 8 .
OBWIESZCZENIE

O LICYTACJI RUCHOMOŚCI
K o m o rn ik S ą d u G ro d z k ie g o R e w iru ! •  

Ja n C ih ic k i w  P o z n a n iu , u l. B e rw in sk ie g o  
N r. 1 , n a  p o d s taw ie  a r t. 6 0 2 k  .p . c . p o d a je  
d o p u b licz n e j w ia d o m o śc i, ż e

dnia 27 lipca 1938 o godz. 12
w  P o z n a n iu , u l. św . W o jc ie c h 1 w  F irm ie  
„ L lo y d K ra jo w y ’ ’ o d b ę d z ie s ię 1 -sz a l icy ta ­
c ja ru c h o m o śc i, sk ła d a ją cy c h  s ię z :

1 3 sz ta b ż e la z n y c h  z h a k a m i d o w ie sz a ­
n ia w ę d lin , 2 p o s tu m e n tó w  e m a lio w a n y ch  
d o  w a g , 3 -c h  s to łó w  k a f lo w y c h  z p ły tą  m a r ­
m u ro w ą , 2 -c h  n a d s ta w e k  m e ta lo w y c h  z  p ły ­
tą m a rm u ro w ą d o s to łó w , s to łu so sn o w e g o  
z p ły tą  m a rm u ro w ą , p rz y b u d ó w k i z d rz e w a  
o szk lo n e j d o k a sy , w a g i m e ta lo w e j w a h a -  
d ło w e j, w a g i d e c y m a ln e j, 2 -c h k lo c ó w  d o  
rą b a n ia m ię sa , sz p ry c y  d o  k isz e k , m a sz y n y  
d o m ie sz a n ia m ię sa , m a sz y n y  d o m ie len ia  
m ię sa , tra n sm is ji ż e la z n e j z 3 -m a p a sa m i 
sk ó rz a n y m i, m o to ru e le k try c z n e g o 3 k o n ­
n e g o  i k o ry ta ż e la z n e g o  n a  s to ja k u , o sz ac o ­
w a n y ch  n a łą c z n ą su m ę 1 .2 3 5 .—  z ł.

R u c h o m o śc i m o ż n a o g lą d a ć w dniu licy­
ta c ji w  m ie jsc u  i c z a s ie w y ż e j o z n a cz o n y m .

P o z n a ń , d n ia 6 l ip c a 1 9 3 8 r .
(—) Clbicki, 

k o m o rn ik .

Zapowiedzi ślubne
W  U rz ę d z ie  S ta n u  C y w iln e g o o g ło sz o n o  na­

s tę p u ją c e z a p o w ie d z i:

L e k a rz  A le k sy  T k a cz  z  K a lisz a  i Helena 
Ja m k a ; p rz e m y s ło w ie c M a rian R a ta jc z ak  i  
G e rtru d a K u b a c k a z B u d zy n ia p o w . C h o ­
d z ie ż ; p ra c o w n ik P o lsk ie g o M o n o p o lu T y ­
to n io w e g o W ła d y sła w  Ju ja i A n n a K o k o ­
c iń sk a  z B ro d z isz e w a  p o w . S z a m o tu ły ; o w d . 
ro b o tn ik  W a c ła w  K sią ż y k  i p ra c o w n ic a d o ­
m o w a  M a rian n a  P o to c k a ; ro b o tn ik  L e o n a rd  
K ra jeo k i i p ra c o w n ic a d o m o w a M a ria n n a  
Z ło ta ; u rz ę d n ik S ta n is ła w  G e m iń sk i i na­
u c z y c ie lk a  A n ie la B ia ła só w n a  z P u sz c z y k o ­
w a  p o w . P o z n a ń ; ro b o tn ik  W ło d z im ie rz  F a -  
d ie je w  i p ra c o w n ic a d o m o w a S ta n is ła w a  
Ł y s ia k ó w n a ; m u ra rz Ja n N o w a k i W ik to ­
r ia S z a ro le ta ; ro b o tn ik M ic h a ł Je ż e w sk i 1 
A n to n in a P ro szy k ó w n a .

A se so r są d o w y H e n ry k S z a p liń sk i i E ry k a  

A n tk o w ia k ó w n a ; h a n d lo w iec K a z im ie rz Je s io -  
n o w sk i i k ra w c o w a K la ra C ic h o ń ; drogerzysta 

C z e s ła w  Je ż d ź ew sk i i k a s je rk a  T e re sa  K a sp rza -  
k ó w n a  z  Ju n ik o w a  p o w . P o z n a ń ; c h e m ig ra f Wa 

c ła w  M ic h a lsk i i k ra w co w a  Ja n in a  F la u m ; cze­
la d n ik  m a la rsk i A n to n i W o ź n iak  i e k sp . Maria 
S o b ie s ia k ó w n a z R o sz c zy k p o w . S z a m o tu ły ;  

o  w d ó w , w o ź n ic a Ja n  M a n ty k  i s łu ż ą c a  W e ro n i­
k a W ło d a rc z y k ó w n a ; p lu to n o w y z a w , p . p . 

F ra n c isz e k Z a ch c ia k  i H e le n a Ja n y g a z Ś liw n a  
p o w . N o w y  T o m y ś l; m e c h a n ik sa m o c h o d o w y  

W ła d y s ła w  D o lsk i i Jo a n n a K ro p iń sk a .

U rz ę d n ik b a n k o w y H ie ro n im B u sz a s  
G o s ty n ia i a b so lw e n tk a S z k o ły P ie lę g n ia r­
sk ie j A le k sa n d ra Ja rc ze w sk a ; a sy ste n t m ie j 
sk i A rtu r Ja k u b o w sk i z  L e sz n a  i S tan is ła w a  
G ry g ie ló w n a ; te c h n ik -m e lio ra to r B e rn a rd  
S te rc z a ła i b iu ro w a S te fa n ia B o c ia n sk a ; 
k s iąż k o w y  W ła d y sła w  N o w a k i S tan is ła w a  
K a n a fa  z G o li, g m . Ja ra c z e w , p o w . Ja ro c in ;  
ro b o tn ik  F ra n c isz e k  T ro c h a  i M a ria n n a  O d ­
rę b n a ; ro ln ik  S ta n is ła w  K ro k i Z o fia M a r-  
sz a łó w n a ; e le k tro m o n te r Jó z e f B a ra n o w sk i i 
M a ria B u c h w a ld ó w n a z Ja ro c in a ; ro b o tn ik  
S te fa n K a c z m a re k z K o b y le p o la p o w . P o z ­
n a ń i Jo a n n a S ła b o sz e w sk a ; o  w d ó w , k ra ­
w ie c H ip o lit B ile w sk i i n a u c z y c ie lk a p ry ­
w a tn a  M a ria n n a  S z y m a ń sk a  z P ią tk o w a  p o ­
w ia t P o z n a ń ; p ie k a rz F ra n c isze k S z c z e p a ­
n ia k  i p ra c o w n ica d o m o w a M o n ik a  K o sso w  
sk a ; ro b o tn ik  M a k sy m ilia n  Z d ro je w sk i i p ra  
c o w n ic a d o m o w a H e le n a K o w a lsk a ; c ie ś la  
K a z im ie rz K a p tu r i p e lag ia K u rc z e w sk a , 

1 s to la rz K a z im ie rz Ja n o w sk i i K a z im ie ra  
W iła ; c ie ś la  S z c ze p a n  P o d e sz w a  i ro b o tn ic a  
fa b ry c z n a S ta n is ła w a Ja s ic z a k ó w n a ; m a ­
la rz  Z y g m u n t S c h ra m m  i k ra w c o w a  G e rtru ­
d a  C e p ik ó w n a ; to k a rz F ra n c isz e k  K a p tu re k  
i K a z im ie ra  C z a rn e c k ą ; s ta rsz y  s tra ż n ik  g ra  
n ic z n y  Ig n a c y L a sik  z Ł o n ie w a p o w . L e sz ­
n o  i G e rtru d a  W y z u j z  B o lę c in a  N o w e g o  p o ­
w ia t L e sz n o ; rz e m ie ś ln ik  k o le jo w y  G e ra rd  
S te n e r i A n n a R o s iz a k ó w n a , o b o je z O stro ­
w a W ie lk o p o lsk ie g o ; ś lu sa rz F ra n c isz e k  
M ró w k a  i o w d o w . M a ria n n a  K o z ło w sk a  z  d ó -  
m u N o w a k ó w n a z W ito ld z in a p o w . O b o r­
n ik i, e m . w o jsk o w y Jó z e f K o c h a n o w sk i i  
n a u c z y c ie lk a M a ria  Ł u k a sz e w ic z ó w n a z T o -  
n u ii^
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Express Kujawski, sobota 23 lipca 1938 r.

Pom neslenie poziom u szkolnlclwo no asl -  
środkiem wołki z „Modem  uieiskim "

Problem zatrudnienia m łodzieży 

w Polsce jest przede wszystkim  

zagadnieniem m łodzieży wiejskiej. 

Jak wynika z badań Instytutu 

Spraw Społecznych, czysty przy­

rost sił na wsi, tj. m łodzieży, która 

nie znajduje zatrudnienia w zwal­

niających się m ięjscach pracy, wy­

nosi rocznie około 230 tysięcy. 

Młodzież ta, będąc zbędna na roli 

dąży do przerzucenia się do za­

wodów pozarolniczych. Tendencji 

tej stoi na przeszkodzie m iędzy 

innym i powszechny na wsi brak 

środków m aterialnych oraz niezmier-

Lekkom yślność czy zaniedbanie? i Sprawy Kupieckie
„I. K. C.“ przytacza na pod- Rzecz niesłychana, że przez 20 Audycja na żywotne tem aty 

stawie Urzędowego Skorowidza lat niepodległości nie potrafiono gospodarcze m ają 8we |iczne gr0 . 

Gm in, ile jest jeszcze w Małopol- usunąć nazw narzuconych przez  j
see m iejscowości o —  niem ieckich zaborców i przywieźć im właści- 00 słuchaczy. Przed m ikrofonem  

nazwach. Razem jest ich 58. 1 we, polskie brzmienie. Gdzie czuj toruńskim stanie w niedzielę, 24

! ność i godność narodowa? Dzieje b.m. o godz. 9.00, prezes Zw. 

--------------  Is’* w ok'e’ie.. gdy Niem cy ' Kupców Chrześcijańskich p, Aloj- 

'germ anizują prastare 1 rdzenne na- .....  , . .

(i) I 0 r 7  ń r łnłn  It> reki 2wy ws» polskich n.rzoiac im nie-'*y Melerskr, który om owi aktualne 
w  1 C l fc U i U 1 II 1 w Ł li 111]a£ec jcje nazW y. zagadnienie kupiectwa pom orskiego.

W e wtork dnia 26 bm . o godz ’ 

8 m , 30 w sali kina „Słońce" od-! 

pędzie się wieczór żołnierski w

kwalifikowanej konkurencja jest tak 

silna, że im igrant ze wsi, m im o 

swych niskich wym agań nie m oże 

znaleźć pracy. A przecież ostatnie 

dośwradczem a z terenu Centralne­

go Okręgu Przem ysłowego wyka­

zały, że elem ent wiejski jest do­

skonałym pracownikiem , a przy 

odpowiednim szkoleniu —  dobrym  

fachowcem.

Oczywiście podniesienie pozio- , wykonaniu strzelców, chóru i orkie- 

m u szkolnictwa na wsi jest inwe- stry 14 p. piechoty.

stycją trudną do szybkiego zreali­

zowania w ramach budżetu Mini­

sterstwa 1 , „ .

d ___ .’_i Publicznego. W obec

tego należałoby zwrócić uwagę na ! Dochód przeznaczony na urzą- 

— ii:— i-j częściowego obcią- dzenie pokoju regionalnego w świe­

żenia rolnictwa kosztami budowy tlicy pułku.

i utrzym ania szkół, stnieje bowiem  j Ceny biictów od 2 ,50 do 

cały szereg przykładów  budowania I 50 gr z a m  a w  i a ć telefonicznie 

szkół przez ludność wiejską z^wła-j 15.55 a w przedstawienia w  

tealru ^Słońca"

N ram acn u u u miu iv i iu i- .. .

W yznańRe!igiinych_i O- 

nie szczupły zakres nauki, dostęp- 1 świecenia 

nej dla ludności wiejskiej. '

Przeciętnie liczba uczniów w m ożliwości 

Polsce redukuje się w szóstej kla­

sie szkoły powszechnej do 36%  

liczby z pierwszej klasy, natom iast 

dzieci rabotników rolnych dociera 

do tego poziom u zaledwie 15°(l, z 

dzieci chłopów m ałorolnych 17% , 

a nawet z dzieci właścicieli gospo ­

darstw powyżej 5 ha —  tylko 25% . 

Zjawisko to jest wynikiem całego  

splotu warunków gospodarczych i 

kulturalnych, jak np. wczesnego 

wciągania dzieci do pracy w go­

spodarstwie rolnym i dom owym , 

a niekiedy m oże i niedoceniania 

znaczenia wykształcenia przy ni­

skim poziom ie kulturalnym . Ale 

niewątpliw ie poważną rolę odgry­

wa tu również sprawa różnic m ię­

dzy wsią a m iastem w organizacji 

szkół: wysoki na wsi udział jedno 

i dwuklasówek. Z dzieci robotni­

ków rolnych i m ałorolnych wcho ­

dzi do tych szkół 60%, z dzieci 

właścicieli gospodarstw powyżej 

5 ha — nawet 70% .

Tam bowiem gdzie ludność jest 

m niej zagęszczona, przewaga tych 

szkół jest szczeglónie wielka. Tym  

się tłumaczy, że nie tylko w wo ­

jewództwach wschodnich, ale i w

snych funduszów. Poparcie takiej 

inicjatywy i odpowiednia akcja 

uświadam iająca w tym kierunku 

m ogłyby poważnie wpłynąć na 

podniesienie poziom u szkolnictwa 

na wsi. Miałoby to niewątpliw ie  

duży wpływ na zm niejszenie się 

zjawiska nzbędności“ m łodzieży 

wiejskiej.

Charakter wieczoru rewiowy, 

' c i e pozasłużbowe 

żołnierza i jego rozrywki.

PLANDEKI
o gwarantowanej nieprzem akalności
P Ł A S Z C Z E im p reg n o w an e .

C Z A P R A K I d la k o n i (d e rk i). 

C E N Y  K O N K U R E N C Y JN E !  

Mech, tkalnia

S p rzed aż : W arszaw a, K ró lew sk a 2 0 te l. 6 1 5 -0 8 .

„Polonia" przytacza rozm owę,: Nasuwa się m im ochodem pyta- 

którą odbył pewien Polak na wys- nie: Czy za ten „Pokaz*4 otrzy- 

tawie Rzem iosła w Beilinie w hali1 m ał ów wystawca nagrodę, czy 

2 przy stoisku firm y „Vorweck też karę, oczywiście nie w duchu 

u Co" z Berlina wyrabiającej 

chłodnie.

Polak pyta:

— He kosztuje 

m niejsza?

- 425 RMK

— Czy Panowie 

chłodnie także za granicę?

— Dokąd?

- Do Polski.

-| — Nie! Jeszcze Polska nie zgi- 

unuuon.vu „.vUwv.u .^., —  . .. około 2 i pół nęła. My już tam przyjdziem y i
zachodnich?* wchłaniają szkoły 1 m iliona zł wobec 1.886 000 w ro- ' ale nie z chłodniam i... Przyjdzie- 

i2 klasowe trzy czwarte dzieci poprzednim . m y z czym ś innym .

Coraz lepsze wyniki 
spódzlelnl spożywców
Spółdzielnie spożywców, zrze­

szone w Związku „Społem ” wy­

kazać się m ogą coraz lepszą gos­

podarką. Na uwzględnionych w  

statystyce 1381 spółdzielni zysk 

w roku ubiegłym wykazały 1202 

spółdzielnie, straty tylko 178. Spół­

dzielni gospodarujących z zyskiem  < 

było więc 87,l 00 . Nadwyżka wy ­

niosła w roku ub

chłodnia naj-

zadośćuczynienia za naruszenie 

„przyjaźni*4 polsko-niem ieckiej, lecz 

za zdradę „tajem nic" państwo­

wych.

chłopskich, podczas gdy w cen­

tralnych i południowych nieco po­
nad połowę i tylko na Śląsku •—  

zaledwie 1/5. Czynnik ten nie jest 

oczywiście włącznie decydujący: 

dzieci zam ożniejszych chłopów  

dzięki lepszej sytuacji m aterialnej 

w większej liczbie docierają do 

6 klasy. W  każdym razie jednak 

czynnik ten współdziała w bardzo 

poważnym stopniu w zjawisku nie 

dokształcania dzieci wiejskich, a 

co za tym idzie zagradza drogę 

m łodzieży wiejskiej do zawodów  

pozarolniczych. Albowiem na po­

zarolniczym rynku pracy niewy-

Na zachodzie bez zmian. Nom inacje l przeniesienia 
Rozm owa z butnym prusakiem • K ’"’*" 11 dzis,“ “p**1 ‘ '‘“ p 1’ - 

wych i podatków spadkowych  

I Urzędu Skarbowego we W łoc ­

ławku p. referendarz Aleksander 

Różycki dekretem Izby Skarbowej 

Okr. w Grudziądzu przeniesiony 

został do Izby Skarbowej w Gru ­

dziądzu na stanowisko referenta 

podatków spadkowych.

P. Różycki pracował przez lat

, . 5 w tut. Urzędzie Skarbowym

daS,atcz.cie te B-Sprosta włocławski Murmyłło ,ym CIMie zdołał pozy’k*ć 

1 SZElSni pcrsonolnyifl uznanie władz przełożonych, jak

Funduszu Procy  również sympatię szerokiego ogółu
y J społeczeństwa W łocławka i Ku- 

B Starost. powMlowy we W łoe- j,w Z żjein ,0M„jem y ,j, , p . 

ławku p. Michał Murm yłlo zos- n , • m
t.ł m ianowany Szefem wydzi. per R<>zr‘k«» Mu na nowe) 

sonalnego Funduszu Pracy w W ar- 1 P'ac°wce powodzenia i awansu, 

szawie. na który w zupełności zasłużył.

W dalszym  ciągu powodzenie w „Słońcn“

30 adwokatów  w  jednej sprawie
W procesie 15 adwokatów prze­

ciwko Melchiorowi W ańkowiczowi, 

w obronie W ańkowicza wystąpi 

również 15 adwokatów, którzy ogło  

sili gotowość obrony przed sądem .

W ten sposób w procesie W ań ­

kowicza, który znajdzie się na wo ­

kandzie sądowej w końcu sierpnia 

r.b. wystąpi nienotowana dotyeh- “ 

czas w takim procesie ilość adwo­

katów.

Teatr Ziem i Pom orskie] we W łocławku
„G o t ó w k a" Franciszka Cam m elohra

Teatr Ziem i Pomorskiej przygo- i kapitalnych saen komedia, 

tował świetną kom edię wiedeń­

skiego autora Franciszka Canam e- 

lohra p. t. „Gotówka" i wystawia 

ją w naszym m ieście w sali kino ­

teatru „Słońce", w poniedziałek, 

dnia 25 b.m . o godz. 20.45. Nie­

zwykle sensacyjna, pełna humoru

od 

dnia prem iery na naszej scenie 

dużym powodzeniem i uznaniem  ।  
P.T. Publiczności Świat finanso-l 

wy i m iłość dwojga m łodych: cór­
ki finansisty i ubogiego m ontera— wyżej oznaczonym , 

stanowią treść sztuki, którą bardzo 

starannie przygotował reżysersko 

p. W acław Scibor, grając zarazem  

i jedną z głównych ról. Córką fi­

nansisty jest p. Eleonora Sciboro- 

wa. Obsadę tworzą pp.: 

wan - Łodziński, Piekarski, 

wicz, Zwoliński, Cybulski, 

ryłło, Rokossowski i in.

Bilety wcześniej nabywać

„Kobiety nad przepnścla ’ *m y w biurze -o,bis '

„Tajem nica stare$o zam ku”
n, . . i w/f powieści Agnieszki Giinther .Święta błazen"
Do sprawy, wynikłej na tle pro! • r

cesu doc. Cywińskiego, nie będą 2 - ql film  Żółty pył fikhartf Dii, Leila Hiyais
powołani żadni świadkowie. Je­
dynym dowodem będzie broszura, Jak było do przewidzenia, ostat dżem em. Film „Tajem nica stare- 

napisana przez Melchiora W ań- ni program w „Słońcu" cieszyć go zamku** według powieści Ag. 
kowicza. się będzie coraz większym powo- Gunther „Święta i błazen" odzna­

cza się przede wszystkim piękną 

wzruszającą treścią, przecudewny- 

rai zdjęciami i wyborną grą artys-

Num er akt: Kin. 11. 867/38  tów węgierskich Hansi Knoteck

X - ’ H an sa S tiiw e.

Ob  wieszczenie o lltyfotll ruchom ości. 1. a  drU?1 f,im f,t- j.,, 
świetną rozrywką dla am atorów

Kom ornik Sądu Grodzkiego we W łocławku li go rewiru W ła- •ensacji.

dysław Młodzianko, m ający kancelarię we W łocławku, ul. Kilińskiego 7, Dopełnia program tygodni, dla 

na podstawie art. 602 k. p. c. podaje de publicznej wiadom ości, że m łodzieży dozwolony. Pam iętajcie 

dnia 27 lipca 1938 r. o godz. 10 we W łocławku ul. Łęgska Nr. 54, 0 poranku ulgowym w niedzielę 

odbędzie się l-sza licytacja ruchom ości, należących do Abram a i Feli 0 12.30 po 25 gr i 50 gr,. polski 

m ałż. Szajak, składających się z m ebli oszacowanych na łączną su- »Kobiety nad pizepaścią . 

m ę zł 615  |

Ruchom ości m ożna oglądać w dniu licytacji w m iejscu i czasie

1-łzy film

K O M O R N IK : W . M lo d z ian k o .

W łocławek, dnia 20 lipca 1938 r.

Jutro w  niedzielę poranek 

ulgowy o godz. 12.30  

po 25 gr i 50 gr

Rad- 

Ilce- 

Ku

pro-

czajowy według powieści Anto-j 

niego Marczyńskiego, prawdziwy, i 

jak sam o życie, osnuty na tle han- 

dlu żywym towarem , poświęcony j '
tysiącom shańbionych dziewcząt,' gm /' Gx f  

udało się dyrekcji już po piru  tłAMr ■ iJ/u  J

m iesiącach wyświetlania uzyskać robKunumonui: 
na poranek w niedzielę po 25 gr i 

i 50 gr.

Sygnatura: 11. Km . 597/38.

Obwieszczenie o llcyiacjl rutbom okl.

Rozkład jazdy 

autobusów do W ieńca

W ażny od 4 lipca b.r. — edcho 

dzą z W łocławka:

o g o d z . 7 ,1 0 ,1 3 .3 0 ,1 6  i 1 8 .4 5 .

Przychodzą do W łocławka:

O g o d z . 7 .4 5 , 1 2 .1 5 , 1 5 .3 0 , 

1 8 .1 5 i 2 0 .3 0 .

Kom ornik Sądu Grodzkiego we W łocławku Ii-go rewiru W ła-J

dysław Mlodzianko, m ający kancelarię we W łocławku, ul. Kilińskiego 7, 

na podstawie art. 602 k. p. e. podaje do publicznej wiadom ości, że 

dnia I sierpnia 1938 r. o godz. 12 w Kowalu, odbędzie się l-sza Ilnleważflla się weksle  
licytacja ruchom ości, należących do W ładysława Ziemskiego, składa- 11 z wystawienia Mikołaja Po ­

jącej się z m arzyny do szycia f. „Singer" nowej, oszacowanej na 11 krywki, żyrowane przez: Cze- 

łączną sum ę zł 600. i 11 sława Koprowskiego, Lucjana

Ruchom ości m ożna oglądać w dniu licytacji w m iejscu.i czasie Jóżwiaka i Jana Jóźwiaka.

wyżej oznaczonym .

K o m o rn ik : W * M lo dz ian k o .

W łocławek, dnia 22 lipca 1938 r. Ogłaszanie w .ixurwie liii.
Redaktor: W alerian Gliniecki. Zakł. Graf. p.L „B-CIA PIOTROW SCY", W łocławek, Przedm iejska 20. Telefon 11-00. W ydawca: Stefan Piotrowski.

♦ K siążn ica  K o p ern ik ań sk a

w  T o ru n iu


